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Inne ban- 
tyr-i razem
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mają ko­
te f lSZV- 
jašnfejsze

tvlko w 
finanso- 

Ich brr’i. 
w reali-

Przyjęty na początku bieżącego roku budżet woj. częstochowskiego to 50-stroni- 
cowa książka, której spora część nie jest już dzisiaj aktualna. Przede wszystkim 
dochody budżetów wojewódzkich -niały, według prognoz Ministerstwa Finansów, 
być w tym roku wyższe niż wydatki. Dlatego też ustalono, że w tym roku po raz 
pierwszy woj. częstochowskie nie będzie zasilane dotacją z budżetu centralnego, 
a odwrotnie, w jłaci do niego określoną kwotę tzw. udziałów, tymczasem, mimo że 
wydatki znacznie ograniczono, I pókocze br. budżet wojewód-ki zakończył niedo­
borem. Skąd wzięło się to „manko’*?

Pod hasłem większego uniezależnień. >d Moskwy oo- 
byk> się przedwczoraj w Kijowe vieiL , demonstracja, 
w której wzięło ndział ok. 60 tys. osób. Niesiono trumnę 
z napisem „Zegnaj Związku Radziecki”.

Również iv poniedziałek, w dniu rozpoczęcia obrad 
sesji Rady Najwyższe? Ukraińskiej SRR, gmach parla­
mentu w Kijowie pikietowały tysiące obywateli, doma 
gających się man. rozwiązania obecnej Rady Najwyższej, 
dymisji jej przewodniczącego Leonida Krawczuka oraz 
premiera W. Ma sola. Poniedziałkowe posiedzenie ukraiń­
skiego parlementa rozpoczęło się od wystąpienia L. Kraw­
czuka. który zaproponował wprowadzenie w Kijowie 
stanu wojennego. Foto: CAF

października swój 
pobyt w Nowym 

poinformował ko- 
PAh dyrektor g> 

Lrzedzie Rady Mi-

Gdy w domowej kasie wy­
chodzą braki, ratujemy się po­
życzkami. Podobnie postępują

Po dłuższej nrzerwie, trwają­
cej około pół roku, na rynku 
walutowym w Katów icach po­
jawiły się znowu fałszywe do­
lary. Jako że nie sa to wyroby 
najwyższej klasy, zarówno 
„cinkciarze” jak ł właściciele 
prywatnych kantorów wymiany 
bezbłędnie wyłapują falsyfikaty.

przekonanie, że 
pan ze zrcvi- 

racji. które skła 
do rezypnecii z 

(PAP)

we1 wielu państw wg 
riów stosowanych w okresie po­
działu Europy, a niekiedy nawet 
można mówić o zaostrzaniu tych 
kryteriów.

Ministerstwo Spraw Zagrani­
cznych podejmuje starania o 
wprowadzenie ułatwień w pc 
dróżach dla naszych oby wateli 
na zasadzie wzajemności. Z ini­
cjatywą wzajemnego zniesienia 
obowiązku wizowego Polśka 
zwróciła się do tych "'«ystkich 
uczestników procesu helsińskie-

W zvdqzku z utrzymywaniem przez państwa zachodnie, 
w tym państwa EWG, wymogu wizowego wobec obywateli 
polskich. Ministerstwo Spraw Zagranicznych stwierdza, że w 
sytuacji, kiedy znoszony jest tak« wymóg dli obywateli 
nych państw Europy Środkowej I Wschodniej, problem 
nabi era chcakteru p litycznego i ogólnoeuropejskiego.

Jf«i 
nadzieję, że będcie decpdo 
o tn:?!u sprawach ważnych 
uczelni i studenckiego ży- 
Na razie większość rozleje 

jest tymczasowych. Vie

Polska rozumie, iż procesy in­
tegracyjne implikują konieczność 
skoordynowanych decyzji i po­
rozumień dotyczących całych 
w'pôlnot t organizacji regionai- 
nycn. Z jtwlev imem musimy 
jednak slw;erdzić, iż komplekso- 
i rość tych decyzji me usprawie­
dliwia faktu, iz nonumo zasad­
niczych przemia i ustrojowych 
. «chodzących w ?n|sce, demo­
kratycznych dOKonań i dążeń do 
aktywnego włączeń a się we 
wspólny ny^tem europejskiej de­
mokracji, obywatele polscy są 
traktowani w polityce wjazdo-

Prezyde.it ZSRR Michaił Gor- 
baezou i.ie wykluczył możFwo- 
ści odwołania w niektórych re 
łonach kraju tamtejszych władz 
rozwiązania rad i wprowadze­
nia tam rządów’ prezydenckich 
Gorbaczow poinformował o 
tym przemawiając w parlamen­
cie. Jednak ten fragment jego 
wystąpienia został usunięty ze 
sprawozdania telewizyjnego z 
sesji Rady Najwyższej ZSRR i 
jest nieznany w<ęk izosci obywa­
teli Związku Radzieckiego.

(PAP)

roku np. uczelnia me była w 
stanie wysłać niezbędnej liczby 
pracowników na konferencje 
krajowe, nie mówiąc już o za­
granicznych. W wielomilionowe! 
kwocie majątku trwałego uczel­
ni mieści się wprawdzie apara­
tura naur :owa jest ona jndnak 
najczęściej wyeksploatowana 
Wiele będzie zależało od przy­
chylności władz. Przekazanie 
wwdi.ałowi humanistyczne"-u 
budynku przy placu Sejmu Ślą­
skiego ob' było dobrym progno­
stykiem.

— Spolec-.roši al aderricka 
oczekuje nowej i •stawy — mówi 
K -«rektor ds. studenckich i.oc 
dr hab. Andrzej Wójtowie/. — Ma 
Om przynieść większą mezalez 
ność. Zajmuję się sprawami 
ttudercklmr\. Wem, że oczeki­
wania młodzieży są duże, 
ona ..................................
wai 
dla 
cia. 
zań
i ńcemp wiązać nowych władr 
dt ryzjamt.

Po rezygnacji dotychczasowe­
go rektora ieg > obowiązki tym- 
ęzn ,iv'o nrzejnł ne Uniwersyte­
cie Śląskim prorektor, prof. dr 
hab. Czasław C.łomhik.

Ptzea 23 laty Uniwersytet 
Śiaski rozpoczął Liałalność bar­
dzo skromnie. Kadra samodztal- 
•ych pracowników naukowych 
liczyła 13 profesorów i 33 no­
ci ntów. W kolejnvm rozpoczy­
nającym się właśnie roku aku- 
dem.ckim u procesie dydaktycz­
nym uczestniczyć będzie pon< d 
150o nauczycie’! akad mick.-h 
w tym 87 profesorów 1 16z ao- 
t-entów. Na dziesięciu wydzia­
łach i Jednej cieszyńskiej filii 
podejmuje naukę ponad 12 tvs. 
studentów w tym 2 tys. na 
pierwszym roku.

W wygłoszonym z okazji Ina o. 
guracji sprawozdaniu J.M, rek­
tor Un.wersytetu Śląskiego pr t. 
dr hab Sędzimir Klimaszewski 
mówi jednak przede wszystkim 
o probl ici jakie czeka ja sdo- 
łecznośi akademicką. Kontynu­
owana będzie modykikacja pr- 
gramów, zmierzająca przede 
wszystkim do większego ucze­
stnictwa studentów w procesie 
dydaktycznym. Samodzielność 
■'cze.ni, którą ma przynieść no­
wa Ustawa o Szkolnictwie Wyż­
szym bedzie możliwa 
wypadku niezależności 
wei. Pieniądze, a raczej 
to główna przeszkoda 
zacji nowych zadań. Jakie sta­
wia przed Uniwersytetem naj­
bliższa przyszłość. W ubiegłym

Zanim muzyko Fryderyka 
Chopina całkowicie zawładnie 
salą Filharmonii Narodowej, pro­
gram wczorajszego koncertu 
Inaugurującego XII Konkurs 
Chopinowski wypełniły utwory 
czołowych przedstawicieli pol­
skiej twórczości XX wieioi. Pa 
ni symfonii Witolda Lutosław­
skiego usłyszeliśmy II koncert 
wiolonczelowy Krzysztofa Pen­
dereckiego w wykonaniu Ro­
mana Jabłońskiego i „S'abat 
Mater" Karola Szymanowskiego 
(partie solowe śpiewali Izauella 
Kłosińska, Krystyna Szostek- 
Radkowa I Jan Opalach). Chó­
rem i orkiestrę Filharmonii Na­
rodowej dyrygował Kazimierz 
Kord

Inauguracyjny wieczór zyskał 
tym razem wyjqtkawq oprawę, 
dzięki obecności honorowego 
gościa konkursu, królowej Hisz-

D^is 
po ecamy:

W przemówień!’ « wygłos?- - 
r.vra w poniedziałek na sesji 
Zgromadzenia Ogólnego Naro­
dów Zjednoczony h prezydent 
'SA George Biub ponownie p< • 

tępił Irak, jednocześnie Jed­
nak wyra: il nadzieje na poko­
jowe ro’wtazanie konfliktu w 
Zatoń? Perskiej.

Agresja ac na Kuweit 
j ist powrotem do inn-ij epo­
ki. Je ponurym reliktsnt po­
nurych czasów — oświadczył 
Bush. Wi kazał, że najazd na 
KrrmH został potępiony przez 
społeczność międzynarodową.

Zaplanowane na ten ruk 
wpływy do kasy wojewódzkiej 
powinny w ostatnim dniu czer­
wca osiągnąć 50 proc., tymcza­
sem wj,.jty z tytułu podatku 
dochodowego osiągnęły zale­
dwie 31.3 pioc.. podatku obro­
towego 313 proc., dywidendy 
przedsiębiorstw państwowyci 
24.4 proc, wpłaty z podatku od 
płac 38,5 proc.

wom Polski. Tade isz Mazo­
wiecki odpowied: lał też na 
wiele pytań delvuzaeveh zwłasz 
cza naszej sytuacji wewnętrznej 
oraz _ warunków i możliwości 
rozwiązywania problemów gos­
podarczych w przyszłości.

Wystąpienia premiera Mazo­
wieckiego wvwa.s 5 duże wra- 
żenie na uczestnikach spotka­
nia. Wśró»? obecnych byli m. in 
Henry Kissinger, przecodnie-ą- 
cy centrali riazK„weJ AF L- 
CIO Bane Kirklanń. minister 
handlu Robe.. Mosbach er. prze­
wodniczącą zarzadu Washing­
ton Post” Katherin s Graham, 
prezesi kilku banków i wiel­
kich instytucji finansowych.

Na zakończenie pobr u w No 
wym Jorku Tadeusz Mazowiec 
ki spotkał sie z dziennikarzami.

Ponadtc y rei iii r sk. ero wal 
posłanie do Polaków zamieszka­
łych w USA, Amerykanów pol- 
sk.ego pochodzenia, amerykań­
skich sympatyków sprawy poi 
skiej.

Po południu Tadeusz Mazo­
wiecki odleciał z Nowego Jorku 
do Warszawy. (PAR)

wojewodowie. Sytuacja zmusi­
ła twojewodę częstochowskiego 
do zaciągnięcia kredytów ban­
kowych, któte przeznaczone zo­
stały głównie na płace praco­
wników stery buóżeiowej. W 
tym miejscu dodać trzeba że 
najwięcej pieniędzy t budżetu 
wojewódzkiego pochłonie słu­
żba sd rc<via, a nast ;pnie oświa­
ta. Zaciągnięcie potyczek — o- 
-zywiście onroccntow.anych — 
1-or leczne było oo to, aby te 
dziedziny mogły normalnie 
funkcjonować.

Druga poważna trudność 
tym województwie a przypu­
szczać aalezy, że takce w in- 
r ych, to konieczność finansowa­
nia kontynuowanych hndów. W 
Częstochowskim najważniejszy­
mi inwestycjami sa Woicwódż- 
ki Szpittd Specjalistyczny w 
dzielnicy Parkitka w Cźi Sto­
chowie oraz szereg prac zw:ą- 
zanyeh z uzbrojeniem terenów 
pod ł u ïowhictwo mieszkanio­
we. Wydatki w tej dziedzinie
(CIĄG DALSZY NA STR. 4)

wai - 
a, te

podjęcia przez rząd ostatecznej 
decyzji w sprawie łąaosObu* n- 
kwidacii RSW A. Grajewski 
polnformcva!, że w środo <3 
h-n) w Warszawie przeprowa­
dzone zostaną rozmowy w trak 
cie których określi się i po: 61 
partycypacji KPN w ’ikwido- 
wanvrn ma latku koncernu.

— My nie chcemy tylko dla 
siebie miejsco w prasie — 
stwierdził À Słomka. — CI.ce- 
my go dla wszystkich ugrupo­
wań niepodległościowych Jego 
zdaniem KPN była zmuszo la 
do okupacji budynku RSW, 
b« inne metody artykułowani • 
jej żądań okeziły się nieskute­
czne

Okupujący gmich Wydawnic­
twa naipie w j dali Jednej ko­
lumny w „TŠ1 ” Ter z doma­
ga î ~.ę ut ..ku w niej osobnej 
wkładki. Ich ostatecznym ce­
lem Jest przejęcie jedneg: z 
wydawanych na S’asku dzien­
ników. — My to wvwalczymy 
— zaznaczył A Słomka.

A. Gi ajewski wyjpśnił, że ko 
misia likwidacyjna nie ma pra 
wi do przekazania komukol­
wiek żćdnej z gazet Dzir’a 
ona zgodnie z przyięłą prz ,f 
Sejm 'ist=>wą o likwidacji RSW.
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stwa dokonywane sa w kraju, 
a ich jakość jak i ilość nie mo­
gą wywołać paniki 
walutowym.

Pojawiły âe też 
knoty studolarow , _ 
z prawidłowym wizerunkiem — 
prezydenta 1 ank.ina. Oprócz 
jedne k prawidłowego wizerun­
ku w eert.'aln; m punkcie ban­
knotów, pieniądze te nie mają 
wiele wspólnego z oryginałem. 
Papier jest szalenie mirKki i 
cienki. Przypomina ten, na któ­
rym drukowane są gazety. Naj­
łatwiej te falsyfikaty 
można jednak po 
Prawdziwe banknoty 
lor ciemnozielony, a 
we są' zdecydowanie _ _ .
wpadające w ntensyw ny se­
ledyn. „Cinkciarze" tw ierdzą, 
że pieniądze te najczęściej o- 
ferują obywati.« Związku Rj- 
drieckiego. Niektórzy z nich, 
dla zachęty obniżają cenę na­
wet do 8 tyn. za dolara. Rauzi- 
my wi»c nie karzyttaó z ta­
kich „okazji”,

Niektóre z nich bowrfi m pod­
robione są tak prymitywnie, że 
każdy u :zeń szkoły podstawo­
wej po kilku lekcjach Języka 
angielskiego z pewnościf zo­
rientowałby się w fałsz rstwie. 
Są to po prostu banknoty je- 
dnodolarowe, z wizerunkiem 
pierwszego prezydenta Stanów 
Zjednoczonych Geoig s’a Wa­
shingtona przerobione na stu­
dolarówki. Przeróbka polega 
jedynie m> dopisania po je­
dyne» dwóch ser. Trudno o- 
czywiście przesądzać, ale wiele 

cazuje u to, te ti tataer«

W poniedziałek na 45. sesji 
Zgromadzeni-« Ogólnego Naro­
dów Zjednoczonych wznowiona 
została debata generalna, w to­
ku której przemówienie wygło­
sił prezydent USA George Bush

Prezydent Bush nawiązał do 
szczy tych ideale w, które legły 
u podstaw utworzenia ONZ I 
stwierdził, że rewolucja 1989 o 
ku przyniosła powie — wolności, 
który przekształcił climat poli­
tyczny na całym świecie, od 
srooHOwej Europy do Ameryki 
S-odkowei. Amerykański pre­
zydent podkreślił, że : miany ja­
kie zachodz > w ZSRR s uzą u 
rracnianiu ONZ. Stwierdź,}, że 
stosunki USA—ZSRR wyszły w 
końcu poza sferę konfrontacji.

Zakończyła s ę długa walka 
która przez 45 lat dzieliła ®ubo- 
pę ora~ naroay amerykański i 
radziecki.

Mówiąc o nowym partner­
stwie narodów prezydent powie 
dział, że Jest to partnerstwo o- 
partr na konsultacji, współpra­
cy wspólnym działaniu. Pai t- 
nerstwo, którego celem jest 
zwiększenie demokracji, dobro­
bytu, umocnienie pokoju i re­
dukcje rbrojeń.

Wśród wołowych polityków 
świata preysłuc.iujących się 
przemówieniu prezy_>ntc USA 
był obecny na ?al Zgrc _adze- 
nia Ogólnego premier Tadeusz 
Mac świecki. (PAP)

Premier Tadeusz Mazowiecki 
zakończy) I 
trzydniowy 
Jorku. Jak 
respondenta 
neralny w 
nistrów. Aleksander Smolar, m 
niedzielę wieczorem piezes Ra­
dy Ministrów RP zpe* kel sie z 
prezydentem RFN Richardem 
von Weizsaeckcrem. Rozmowa, 
która octwła sig w przededniu 
zjeunoczenia Niemiec — doty­
czyła w dużej mierze spraw 
związanych z nrzs szłościa sto­
sunków obu krajów, perspek­
tyw budowania scr-iKtur euro- 
peiikich oraz roli Polski i Nie­
mi jc w tych procesach.

Późnym wieczorem prenrer 
Mazowiecki zaproszony »stał 
na prywatne spotkanie z elita 
amer-kańskiego świata polity­
ki. bicnesu i środków masowe­
go przekazu.

Wystąpienie prenrera na tym 
spotkaniu poświecone było 
przedstawieniu obecne i svtuac.il 
Polski, dokonaniom w dziedzi­
nie demokrat-zacji życia kra­
ju i reform ’ospodarc.", ch r.az 
szeroko rozumianym persuekty-

N"sc adres:
PPH „PLANT"
Oddział Hurli> Zaopatrzłn owego Nr 1
Mika’ôw, «il. Waryń-kiepe 65, 
tel. 571-103, 571-041 dn 5 w. 115
Oddział Hurlu Zaopatrzeniowe o Nr 2 
Katowice, ul. Rożdzieńskltgo 91, 
tel. 599-316, 519-254.

ZAFRASZAMYl

górników „Wujka"
W siedzil i 6 śląsku-d." nro’ 

skiej ..Solidarności” odbyło 
sie w lomedziałek, 1 bm.. 
spotkaniu z udziałem Pre- 
z ’di im Zarządu Regionu 
d ia,ac::y związku z kopalni 
„Wujek”, posłów I senato­
rów OKP. Z województwa 
katowickiego, Zespołu do 
spraw badań wydarzeń w 
KWK „Wujek” oraz pr~ed 
stawicieli komitetów budo­
wy pomnika poległych gór 
n.ków i realizacji filmu o 
grudniowe; tragedii.

Przedmiotem spotkania 
były sprawy dotyczące ini­
cjatyw ipoteczn rch związa­
nych z uczczeniem pamięci 
górników. Zebrani wymieni 
li P^ględy na temat próbie 
mów uwiązanych . ich reali 
zacją oraz wyjaśnili uotych 
czaso” 8 kontrowersje i spo 
ry. Zapowiedziano szereg 
wspólnych działań, zmierza­
jących do realizac" pomni­
ka i filmu o wydarzeniach 
w kopalni „Wrjek”.

NIESPODZIANKA
JAM ”LSSION Z UDZIAŁEM PO! «KICH__________ .

2 PAŹDZIERNIKA 1990, KATOWICE, SPC EK 12 P1)
22 PAŹDZIERNIKA 1990, KATOWICE, SPODEK, 1800 

BILETY 1 >O NABYCIA-
KASY SPODKA, KATOWICE, UL. ARMII CZERWONE.« 35. 

JEL, 580-318

WARSZAWA (PAP)
W poniedziałek rozpoczę­

ły działalność no vo powoi;» 
ne sądy apel icyjne. Utwo 
tzono je w 10 miastac1 w 
Warszav.ie Łodzi Krako­
wie. Gdańsku, Poznaniu, 
Katowicach Lublinie«, Wro­
cławiu (ozęka Jeszezz na 
».edzioę), Rzeszowie i Bia­
łymstoku. Sądy te będą roz 
patrywać odwołania od orze 
czeń sądów wojewódz­
kie! i w tym za­
kres!« zastąpią Sąd Najwyż 
czy. Na st: owisk; sędziów 
radów apels :yjnych powo­
łano 16J osób (pozostały 44 
wakaty).

Jak się zakłada, zmiany 
te stworzą podstawy do 
wprowadzenia w p zyzzloś- 
ci trójinstancyjnego wymia­
ru tprawiedliwości w Pols

panii — Zofii, która pt .v’lano 
przez Wojciecha jaruze.skiegc 
z matžankq, zajęła miejsce w 
loży.

Dziś O godz. 10 rozpoczynają 
się przesłuchani? I etapu. Po 
raz pierwszy w historii najważ­
niejszego konkursu muzycznego 
organizowanego w naszym kra­
ju, wszystkie eliminacje będą w 
całości i bezpośrednio transmito­
wane w II programie Polskiego 
Radia. Chociaż ś’udzertie po­
szczególnych wykonawców przv 
głośnikach nie zastąpi bezpo­
średniego kontaktu z wyjątko­
wą atmosferą konkursową, po­
zwoli jed tak otrzeć łzy tam 
wszystkim, szczególni» studen­
tom i uczniom klas fertapianu, 
którzy ze względu na kolosalne 
koszt: hoteli i karnetów mu- 
sieli zrezygnować z osobistego 
udziału w imprezie.

Do tegorocznego konkursu 
zgłosiło się 220 Ciób. Przyjęto 
(CIĄG DALSZY NA STR. i)

proponuje w ciągłej sprzedaży:
UBRANIA ROBO1ZE DRELICHOWE (posiadają atest GIG) 
UBRANIA, 3LUZY I KAMIZELKI OCIEPLANE 
KURTKI OCIEPLANE WYJŚCIOWE
KOSZULE FLANELOWE
FARTUCHY STILONOWI- I FrOCiENNE
KALESONY DZIANE I FLANELOWE, ONUCE
RĘKAWICE OCHRONNE I ROBOCZE ROŻNYCH TYPÖW 
TRZE?«uKl ROBOCZE I X ÍHRONNE z noskami stalowymi 
GUMOWCE i Gl 1MOFILCF
RĘCZNIKI FROTTE
ŚRODKI CZYSTOŚCI: mydia, proszki da prania, pasta

„5(10 dni”

Dwie panie 
przy szafocie

kulturę 
fizyczną?

WROCŁAW (PAP'
1 Osoba straciła życie, 5 od­

niosło p »ważne obrażenia w 
wypadki samochodowym w 
miejscowości Duninów ,'woj 1rs, 
nic kie): „Wołga” z łednostk* 
wojsk Armii Radzie« kiei w Du 
ntaowle zderzyła się ^zołow? s 
nadjeżdżal-jcym z naprzeciwka 
samochodem „sobowym marki 
„Volkswagen” kierowanym przez 
29-łetnią Barbarę J., która po­
niosła śmierć na miejscu. 3 pa 
sałerów jadących w t^m samo 
chodzie i 2 osoby z .,Wołc>” od­
niósł po iżne obrażenia.

Ze wstępnych nstaleń wys 
ka, że ś i. rowca „Wołgi” pro- 
v adził pojazd środkiem szus y 
nieprawidłowa wymijając nsd- 
’°żdżajarego z p.jeciwka „Volka- 
«’_igena”.

plant**'

J«a uczczenia 
pamięci poległych

Dzisiaj oczekiwane jest wy­
stąpienie programowe przewoc- 
niczącego CDU. Zamknie ono 
zjednoczeniowe Obrady. Z tym 
programem staną chrześcijańscy 
aem.kract da walki o miejsca 
w ogólnoniemieckim parlamen­
cie Co prawda werdykt Fede­
ralnego Trybunału Konstytucyj­
nego zakwestionował ważność 
niemiecko-niemieckiego układu 
wyborczego będącego podstawą 
głosowania d. Bund« tagu, ale 
wybory jdbędą się 2 grudria 
bez względu na rozstrzygnięcie, 
'akie zapadną w dziedzinie pię 
cioprocentowej klauzuli kwestio 
nowanej przez Trybunał jako 
obowiązującej w całych Niem­
czech.

Program CDU jest w zasadzie 
krótki. Ka.idydat*m czołowym 
chadecji jest „kanclerz jedno­
ści’ — tak nazwany on coûta! 
na łiamburskim zjeżdzie — Hel 
mut Kohl. Odu< jąc glosy na 
niego, a tym samym na CDU, 
opowiadać się będą wyborcy zł 
drogą niemieckiego sukcesu.

czyt. str. 2

Rozpoczęcie rcalizacji progra 
mu przechodzenia Rosji na go­
spodarkę rynkową, znanego pod 
nazwą „500 dni”, przełożono na 
1 stycznia. Mówiąc o przyczy­
nach podjęcia tej decyzji, wice­
przewodniczący Rady Ministrów 

«publiki Gennadij Fiłszyn o- 
świadczył, że chodzi o u: .knię- 
cie „czasowych rozbieżności z 
parlamentem kraju”, który do­
cięto 15 października ma za­
twierdzić koncepcję reform eko 
nomieznrch.

Związek Radziecki potr ebu je 
co najmniej 12 mid dolarów na 
zapełnienie importi -wanymi to­
warami pustych półek sklepo­
wych i sta.t ku gospodarce ryn 
kowej — powiedział doradca 
Michaiła Gorbaczowa ds. ekono­
micznych Nikołaj Pe*rakow.

>* Jaki procent 
budżetu na

Trwa nadal okupacja przez 
KPN gmachu Śląsk.ego Wy­
dawnictwa Prasowego Wczoraj 
n i konferencji prasowej dzieu 
nikarze mieli możność zapoz­
nania s«ę ze stanowiskiem stron 
konfliktu KPN reprezentował 
Ada « i Sło.nka, członek Rady 
Politycznej, komislę likwida- 
cyiną RSW jej sekreta-z, An­
drzej Grajewski.

Omawiając zaistniałą sytua­
cje A. Grajewski zgodzi) się 
iż postula’ dopuszc-enia róż­
nych Środowisk politycznych, 
w tym opozycji niepodległoś­
ciowej do prasy i majatku 
RSW jest zasednu Wystąp . 
natomiast pizec.wkc stasow i- 
_iym przez KPN metodom dzia 
łaaia. Partia nie podieła wcześ 
r iej w tej sprawie roz” ów z 
'-omisją likwidacyjną. List z 
jej postulatami dotarł do korni 
sji d«va tygodnie temu. — Na 
Śląsku KPN swoje żądania 
przedstawiła opiero po rozpo- 
zęciu okupacji gmachu — po­

wiedział A. Grajewski.
W trakcie rozmów komis «a 

liku idacyjna ot zymała po­
stulaty KPN aby w piątko­
wym wydaniu ,TŚ1” (magazyn, 
nakład 800 t„’S. egz.) na uddziel 
nej kolumnie publikowała ’ «łas 
n<_ teksty. Byłoby to rozwiąza­
nie tymczasowe, do momentu

Wizowy mur 
wokół Polski

Wypadek 
pod Legnicq

Nowe ogniwo 
wymiaru 

sftawiediiwojri

Ostatnia i największa dziś si­
lu polityczr a obu państw nie- 
nneckich połączyła swoje sze­
regi. Nastąpiło to wc x«raj w 
’iat burgu. Po 40 latach podzia 
ta ch rzescijańscj demokraci 
RFN i NRD sa dziś jedną ar- 
3ą. Do CDU przystąpiły obok 
lej odpowiednika ' -»chodniego 
także ? irtia ChłopsK i Demo- 
kra«.ycrny Przełom. Łączni; li­
czy d?iś polączunr CDF 850 tys. 
członków i ma zaledw'«’ - 10 
tys. mniej od najliczniejszej w 
< bu państwach me i. "ck.ch 
zjec.noczonej socjŁldemo...racji.

przewodniczącym połączonej 
chauecji został jej dotychczaso­
wy szef kanclerz Helmut Kohl, 
a ,edynym zastępcą — dotych­
czas było ich kilku — premier 
NRD Lothar Mailler.. Do pre­
zydium i zarząu weszli czołowi 
przedstawiciele CDU — Wschód 
kn. in. przewodnicząca Izby Lu­
dowej Sabin? Bergmann-Pohl i 
sekretarz stanu reg' -jator za­
sad niemieckiej jedności, Guen­
ter Kranie.
Od klęski i podziału do jedność

wybory
WAR^^-AWA (PAP!

W poniecziałtk, 1 bm. w 
swym gabinecie w E. we 
derze pr^ydei t Wojciech 
Jaruzelski poi pisał ustaw-: 
o zm.anie Kcnstytuc’i RP 
oraz o wyborze prezydenta 
RP. Tym samym zakończo­
na została ptwCedura legif- 
Incyjna zwiazan z wybór 1 
mi prezydenckimi i n’c me 
stoi już na pr eszkodzr . 
by marszałek Sejmu mógł 
L irządzić wyljory i ogłosić 
kalenca-z wyborczy.

Z jakimi odczuciami pod­
pisuje pan te ustav y« — : 
tym pytaniem dziennikarz 
PAP zwrócił się do W. Ja­
ruzelskiego.

Przyjmuje to jaliA al:t 
ulgi — powiedział pre­
zydent — ar każd-m 
razie jako poważny akt 
polityczny Co p" iwda a'-t 
o charakterze formataym, 
bo prze.-icż po dyskusjach 
w Sejmie i Senacie sprawy 
były oczywiste, ale przect« 
ten podpis tnuťal być złoi o 
ny i traktuję to J-*"* 
nÿ uniment. Rad ! 
mogłem to uczynfi

— Jaką — zdaniem pa.. » 
prezydenta — osobowo:. 
powinien rnitó pański nas­
tępca na tym stanowisk"?

Powinien być to człowiek
— stwierdził W. Jaruzelski
— który jednoczyłby na­
ród. Jes tc w — lim pr 
kont ilu niezwykle ważr.- 
w sytuacji, kiedy przeżywa 
my -1,— " burzliwych dysl 
sji ••óżnic. n«iwet rtagoniz 
mów. Potrzebne Jest nam

- skvp’en.e się c .lego na»oe | 
dla przezwyci -żenią trud­
nych prcfemćw, dla wj'K 
r.a.iiR vie! kich, arrbi nycn 
zaóań. Powinien być to 
człowiek mą iry, a jednocz« 
śnie energiczi ?, człrwkk 
odważny i rózwjánř któiy 
potrafiłby realizować tc tru 
dne zadania, w tych trud­
nych czasach.

W. Jaruzehki odwalał 
wizytR w Finlandii

Prezydent RP prcyjał os­
tatnio ambasadora Republiki 
Finlandii Unio Turunena, 
któremu przekazał list do 
pre7Vdenta Mauno Koiv’sio.

Wojcieu Jaruzelski dzię­
kuję w liście prezydentów" 
M. Kr’visto za zaproszenie 
do rłożer ia wizyty w Fin­
landii.

..Oczekiwałem orl tej wi­
zyty — Pisze m.in. prezy­
dent RP — nowych impul- 
st w dla dalszego ro: woiu 
tradycyjnie prz”ïaznyci sto 
sunków między naszvmi na 
rcćnmi 1 pai stwaml

Wyrażam 
odniesie się 
mieniem ćo 
niają mnie 
tej wizyty".

W Nowym Jorku 
o naszych reformach

Prezydent 
podpisał ustawy

Stany Zjednoczeni wcięż l.czq na połciowe rozwiązanie 
konfliktu w Zatoce Perskie). W Nowym Jorku trwajr kon- 

ulłach nt ewentualne) akcji zbrojnej przeciwko Irakowi poť 
auspicjami ONZ. Przywódcy Francji, W. Brytan«, a także 
Egiptu odrzucają moBLvotč jakichkolwiek ustępstw przed 
wycofaniem wojsk irackich z Kuwejtu.

że świat musi v ykazać. 
agresia nie będzie tolerowa­

na. ani też nie będzie sie o- 
płacata’.

W przemówień ii i zawierają­
cym takže pojedí awcze tony, 
prezydent Ds>. zrezygnował z 
pogróżek militarnych wobec 
Iraku, oświadczył natomiast: 
„Poszukujemy pokojowego roz- 
wiązi nia — dvplome‘"’cznego 
rozw azania”. Mów” :l wnież o 
„wialu możliwościic i” (roz­
wiązania kryzysu), jakie się
(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Zatoka PersKa

(CIĄG DALSZY NA STR 2)

Prezyde.it
svtuac.il


Niemcy:

Od klęski i podziału 
do jedności

1945 (4—11 lutego). „Deklaracja Jałtańska w sprawie Nie­
miec” Przyjęta została na Konferencji Jałtańskiej Wiel­
kich Mocarstw. Uzgodniono wspólne kroki w celu ostate­
cznego pokonania Niemiec; określono stosunek do Niemiec 
pa ich bezwarunkowej kapitulacji oraz ustanowiono ogól­
ne zajady odszkodowań za szkody wyrządzone przez Niem­
cy państwom sojuszniczym.

19'1" (8 maja). Kieska Niemiec.
1945 (5 czerwca). Deklaracja o kiesce Niemiec podpisana 

w Berlinie. Obwieściła światu totalna klęskę III Rzeszy i 
objecie nad Niemcami najwyższej władzy przez cztery mo­
carstwa. Stwierdzono, że „dla celów okupacji Niemcy będą 
podzielone na. cztery strefy okupacyjne. Każda z nich bę­
dzie przydzielona jednemu z czterech mocarstw”. Ponadto 
Deklaracja ustaliła, że obszar Wielkiego Berlina bedzie o- 
kupowany przez siły zbrojne każdego z mocarstw. W celu 
sprawowan.a wspólnego zarządu ustanowiono Aliancka 
Komendanturę, powołano Sojusznicza Rade Kontroli Nie­
miec.

1945 (17 l.pca —. 2 sierpnia). Konferencja na szczycie sze­
fów rządu USA. WB i ZSRR w Poczdamie. Uśtalono za- 
Chcdmą granicę Polski na Odrze i Nvsie Łużyckiej, włą­
czając terytorium Wolnego Miasta Gdańska i cześć byłych 
Prus Wschodnich. Konferencja osiągnęła porozumienie w 
sprawie przesiedlenia Niemców z Polski. Czechosłowacji i 
Weg.er do Niemiec okupowanych. Ustalono, że zbrodniarze 
wojgnnč stana przed »adern.

1946 (25 lutego). Sojuszmcza Rada Kontroli Niemiec usta­
wa n. 46 zlikwidowała Prusy.

1947 (1 stycznia). Z brytyjskiej i amerykańskiej strefv 
okupacyjnej pows.ała tzw. Bizonia.

1948 (1 stycznia). Brytyjska, amerykańska i francuska 
střela okupacyjna tworzą tzw. Trizonie.

194S Trizonia otrzymuje własny system walutowy.
1948 (20 marca). Zawieszenie działalności Sojuszniczej Ra­

dy Kontroli Niemiec.
1949 (7 września). Przekształcenie Trizonii w . Republikę 

Federalna Niemiec” — reprezentanta ..interesów całych 
Niemiec”.

1949 (7 października). Powstanie NRD. w radzieckiej stre­
fie okupacyjnej.

1951 (9 lipca). Deklaracja mocarstw zachodnich do rządu 
NRF o zakończeniu „stanu wojnv z Niemcami”.

1953 (17 czerwca). Powstanie ludności Berlina i innych 
miast NRD pod hasłami zjednoczenia i antysowieckości. 
Krwawo stłumione przez Armie Czerwona.

1°54 (23 października). Układy paryskie. Zniesiono status 
okupacyjny. NRF uzyskała suwerenność

1955 (25 stycznia). ZSRR ogłasza deklaracje o zakończe­
ni i wojny z Niemcami.

1961 (13 sierpnia). NRD buduje mur graniczny m ędzy 
wschodnia i zachodnia częścią Berlina.

1970—1971 (26 marca — 23 sierpnia). Rokowania berliń- 
ki.i między czterema mocarstwami oraz NRD, NRF i Sena­
te u Berlina Zachodniego. Zakończone po 33 posiedzeniach 
podpisaniem 3 września 1971 roku w gmachu b. Sojuszni­
czej Rady Kontroli Niemiec w Berlinie porozumienia w 
sprawie Berlina Zachodniego.

1972 (21 grudnia). Układ o podstawach stosunków między 
NRD 1 NRF — wszedł w życie 21 czerwca 1973 roku.

1973 (wrzesień). NRD i NRF przyjęte do ONZ.
1989 (sierpień — wrzesień). Masowe emigracje obywateli 

NRD do RFN.
1989 (wrzesień). Stłumienie demonstracji w Dreźnie i Lip­

sku. Po raz pierwszy padają hasła: My jesteśmy jednym 
narodem; Gorbi pomóż nam.

1989 (7 październik»' W rocznicę powstania NRD, w 
Berlinie Gorbaczow ostrzega Honeckera: Naród powinien 
deevdowač o swojej przyszłości.

1989 (4 listopada). Największa w historii NĘD demonstra­
cja na AlexandcTplatz w Berlinie. Ponad milion uczestni­
ków’ dómagało się swobód politycznych.

1989 (9 listopada). Władze NRD Mdjęły decyzje O czaso­
wym otwarciu granicy z RFN. początek burzenia muru 
berlińskiego. Zmiany w kięrownictwe państw*.’

1989 (8—9 grudnia). Szczyt -'uropejski w Stiasbutgu: 
Zmierzamy do umocnienia pokoju w Europie, w którym 
Niemcy uzyskają swoją jedność w drodze wolnego samo­
stanowienia.

1989 (11 grudnia). Po raz pierwszy od 18 lat spotkanie 
ambasadorów Wielkiej Czwórki w Berlinie Zachodnim na 
wspólnej konferencji.

1989 (22 grudnia). Uroczyste otwarcie Bramy Bi n- 
burskiej z udziałem kanclerza H. Kohla, premiera H. Mo- 
drova i burmistrzów obu części Berlina.

1990 (1 lutego). Po wizycie w Moskwie H. Modrow na zwo 
lanej konferencji przedstawia czteropunktowy plan zjedno­
czenia Niemiec.. H. Kohl wita go z radością, odrzuca jed­
nak neutralność Niemiec.

1990 (10 lutego). Radziecko-zachodnioniemiecki szczyt w 
Moskwie. Zgoda ZSRR na zjednoczenie.

1990 (18 marca). Pierwsze wolne wybory parlamentarne 
w NRD Sukces chadecji.

1990 (5 maja). Pierwsza runda rokowań z udziałem czte­
rech mocarstw i dwóch państw niemieckich; 2-1-4.

1990 (18 maja). Przyjęcie układu państwowego miedzy 
NRD i RFN. Wyznaczono datę wyborów ogólnoniemieckich 
na 2 grudnia 1990 roku.

1990 (l lipca). Unia walutowa obu państw niemieckich. 
Marka jednoczy Niemców.

1990 (16 lipca). M. Gorbaczow ? H. Kohl ogłaszają wspól­
ne oświadczenie: Zjednoczone Niemcy obeima NRD, RFN
1 Berlin.

1990 (31 sierpnia). Podpisanie traktatu o przywróceniu 
jedności. Zwany jest drugim układem państwowym między 
ŃRD i ŘFN.

1990 (12 września). Ostateczne uregulowanie problemu 
niemieckiego. Podpisanie w Moskwie przez sześciu ministrów 
spr-w zagranicznych państw wchodzących w skład grupy
2 u4 układu na mocy którego Niemcy odzyskują pełna su­
werenność.

1990 (3 października). Zjednoczenie Niemiec. (Remi)

To już 16...
Inaugurację roku akademickie" 

go w Uniwersytecie Mikołaja 
Kopernika w Toruniu połączo­
no 1 bm. z uroczystością nada­
nia przewodniczącemu „Solidar­
ności” Lechowi Wałęsie dokto- 
-atu hońoris causa tej uczelni. 
Promotor doktoratu prof. Jan 
Łopuski, mówiąc o faktach, któ­
re zaważyły na decyzji Senatu 
UMK, podkreślił cechy osobiste 
przywódcy „Solidarności”, jego 
instynkt polityczny i umiejęt­
ność realizacji celów bez ucie­
kania się do przemocy. Powołał 
się także na jego zasługi dla 
utrwalania praw człowieka w 
naszym kraju. Dziękując za 
przyznaną godność. Lech Wałę­
sa stwierdził, że zwycięstwo 
idei Sierpnia, odrzucenie syste­
mu przemocy i dzisiejszy cbraz 
kraju są ofektem wspólnego 
wysiłku wielu ludzi. Nawiązu­
jąc do tworzenia polskiego sy­
stemu demokracji jako prakty­
ki dnia codziennego podkreślił, 
że znajdujemy się obecnie w 
momencie wyboru drogi, szuka­
nia sposobów dokończenia re­
form bez (siegania do starych 
schematów i zaapelował do in­
telektualnej elity kraju o aktyw­
ne włączenie się w tę pracę.

Gratuj ująć nowemu doktoro­
wi UMK wysokiego wyróżnie­
nia minister edukacji narodowej 
prof. Henryk Samsonowicz 
wskazał na zasługi Wałęsy jako 
człowieka, który wstrzymał sta­
ry system totalitarnego sprawo­
wania władzy i ruszył lawinę 
przemian demokratycznych w 
Europie. (PAP)

Doktoraty h.c. w Politechnice Śląskiej
W auli wydziału Górniczego 

Politechniki Śląskiej w Gliwi­
cach odbyła się wczoraj uro­
czystość nadania tytułu doktora 
honoris causa dwóm profeso­
rom. W obecności Senatu uczel­
ni otrzymali go: profesor uni­
wersytetu Liege i Politechniki 
Mons (Belgia) dr. nauk matema­
tycznych Wolnego Uniwersytetu 
w Brukseli Marc Roubens. Jest 
on członkiem szeregu między­
narodowych towarzystw nauko­
wych oraz komitetów redakcyj­
nych renomowanych czasopism 
naukowych. Laureatem nagród 
w Belgii otrzymanych za wkład 
w rozwój badań naukowych. 
Prof. Roubens jest także pro­
motorem rozwoju współpracy 
naukowej między uczelniami

belgijskimi a Politechniką Śląs­
ką a także innymi polskimi 
ośrodkami naukowymi.

Drugi tytuł przyznano profe­
sorowi zwyczajnemu Politechni­
ki Śląskiej Kazimierzowi Okta­
wianowi Popowiczowi, pioniero­
wi w budowie i rozwoju ma­
szyn górniczych i hutniczych w 
Polsce. Jest on światowej sła­
wy specjalistą, wynalazcą w 
dziedzinie maszyn transportu 
pionowego w kopalniach. Prof. 
Popowicz jest także doktorem 
honoris causa Akademii Górni­
czej we Freibergu. Jest auto­
rem 86 prac naukowych, 4 ksią­
żek oraz dwóch nodręczników 
akademickich i twórcą 23 pa­
tentów krajowych i zagranicz­
nych. ILONA ŠAFT

Trudna samodzielność
(DOKOŃCZENIE ZE STR. I)

W uroczystej inauguracji no­
wego ręku akademickiego, któ­
ra odbyła się wczoraj na Uni­
wersytecie Śląskim wziął udział 
Senat uczelni, studenci a także 
zaproszeni goście. Wśród nich 
rektorzy uczelni- śląskich i 
przedstawiciele władz woje­
wódzkich. Wykład inauguracyj­
ny pt. „W świście kryształu” 
wygłosił prof. dr hab. Jan Hań- 
derek.

W Politechnice 
Częstochowskiej

Równia. wczoraj zainauguro­
wali rok akademicki studenci 
Politechniki Częstochowskiej. 
Indeksy wręczono 486 osobom, 
które przyjęte zostały na 1 rok 
studiów. Nowa specjalnością na 
Wydziale Metalurgicznym jest 
inżynieria materiałowa. Jednak 
największym zainteresowaniem 
zdających cieszył sie w tvm ro­
ku kierunek organizacji i za­
rządzania przemysłem: na jedno 
miejsce przypadało trzech zda­
jących. (cz)

Rewolucja mieszkaniowa 
na raty

lości koszty eksploatacji i re­
montów bieżących. Dla mie­
szkań kwaterunkowych prze­
widziano 2-krotną zmianę wy­
sokości czynszu. Po tych zmia­
nach za mieszkanie, w pełni wy- 
nosażone o powierzchni 60 m 
kw. zajmowane przez 4-osobo- 
wą rodzinę opłata wynosiłaby 
ok. 300 tys. miesięcznie.

Jeszcze w tym roku zmienione mają być zasady oblicza­
nia premii gwarancyjnej dla wkładów likwidowanych w br. 
książeczek mieszkaniowych — zapewnił 1 bm. min. Alek­
sander Paszyński podczas konferencji prosowej. Podstawą do 
obliczania owej premii będzie średnio cena m. kw. z kwar­
tału poprzedzającego datę likwidacji książeczki. Zatem 
wszyscy, którzy otrzymali mieszkanie w 1990 r., mogą spo­
dziewać się ponownego obliczenia należnej im premii.

Czynsz w mieszkaniach spół­
dzielczych kształtować się ma 
na zbliżonym poziomie, z tym. 
że członkowie spółdzielni spła­
cać będą jeszcze kredyty.

Są to poważne obciążenia. Ich 
złagodzeniu służyć ma — we­
dług zapewnień A. Paszyńskie- 
go — pomoc finansowa pań­
stwa, tak dla roazin na budo-

Dla tych, którzy pozostałą w 
tzw. „lodówkach” informacje 
są już mniej optymistyczne. 
Wygląda bowiem na to, że sa­
mi będą musieli rozwiązywać 
swoje problemy mieszkaniowe. 
W „założeniach polityki mie­
szkaniowej” przewiduje się, że 
w okresie prmjściowym, okreś- 
lo.iym na 1 rok, 2 lata, ma być 
odbudowana realna wartość 
zgromadzonych przez nich 
wkładów. Będzie więc dokony­
wana bieżąca waloryzacja tych 
oszczędności, itosowr/e do 
zmian, kosztów w budownic­
twie, pokrywana ze środków 
budżetu. Według szacunków 
przyjęcie tego rozwiązania o- 
znacza, że ńa koniec br. zale­
głość, budżetu wobec PKO 
(łącznie z kwotami waloryzo­
wanych premii gwarancyjnych) 
wyniosłyby 10 bin zł. Jeśli pro­
pozycje te :ostaną zaakcepto­
wane przez rząd i przede -wszy­

stkim przez Sejm, to rozlicze­
nia tych kwot nastąpiłaby w 
latach 1991—93.

Jeśli chodzi o zasady kredy­
towania budownictwa mieszka­
niowego, to we wspomniar y m 
okresie przejściowym propozy­
cje są następujące. Zostałaby 
utrzymana zasada jednolitego 
kredytu bankowego udzielane­
go jednak na zmodyfikowanych 
warunkach, tzn. nie będzie on 
przekraczać 60 proc, ceny na­
bycia mieszkania, a okres spła­
ty określono na 30 lat. Jego 
uruchomienie wymagać będzie 
zgromadzenia przez inwestora 
20 proc, kosztów budowy. Opro­
centowanie ma być zmienne w 
zależności od stopy inflacji, lecz 
nie powinno przekroczyć pozio­
mu tegorocznego.

Na rok przyszły planowany 
jest też. I etap reformy czyn 
szóWej. Ťo 6zri.Zí>, žé 'użyt­
kownik pok*y Wać • będzie 'w na­

wę mieszkań, jak i na pokrycie 
opłat czynszowych. Na przy­
szły rok dotacie z budże­
tu na sferę mieszkaniową wy­
nieść miałyby ok. 314 bin zł 

;i byłyby wyższe o 110 bin zł 
■od tegorocznych, stanowiąc 
8,5 proc, wydatków z budżetu 
państwa ogółem.

Takie są szacunki. Trudno je­
dnak obecnie przewidzieć, w 
jakim stopniu budżet będzie 
mógł angażować się w sferę 
mieszkaniową. W ocenie min. 
A. Paczyńskiego posłowie już 
zaczynają kampanię wyborczą i 
wolą na rząd przerzucić nie­
popularne decyzje, czego przy- 

: kładem miałaby być piątkowa 
debata nad nowelą prawa lo­
kalowego.

Założenia nowej polityki mie­
szkaniowej rostaną w paździer­
niku rozpatrzone przez Radę 
Ministrów. • (PAP)

RFN-ZSRR:
Rachunek 

za wycofanie wojsk
W poniedziałek w Bonn zo­

stał parafowany radziacko-nie- 
miecki układ o wycofaniu 
wojsk radzieckich z terytorium 
dzisiejszej NRD.

Układ reguluje finansowe wa­
runki wycofania wojsk ra­
dzieckich ze wschodnich Nie­
miec. Strona zachodnioniemiec- 
ka zobowiązała się w nim prze­
znaczyć 7.8 mld marek na bu­
dowę mieszkań dla powracają­
cych do ZSRR żołnierzy. 1 mld 
marek na pokrycie kosztów 
transportu wycofujących się 
oddziałów radzieckich i 200 
min marek na kształcenie ra­
dzieckich żołnieriy. Niemcy u- 
dzielą także Moskwie nie opro­
centowanego kredytu w wyso­
kości 3 mld marek.

Układ musi jeszcze być raty­
fikowany przez Bundestag.

(PAP)

Dyplomaci majq głos
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

pojawią po „bezwarunkowym” 
■wycofaniu lię Iraku z Kuwej­
tu. Są to „możliwości dla Ira­
ku i Kuwejtu — trwałego ure­
gulowania dzielących je różnic”.

Przebywający na wygnaniu 
w Arabii. Saudyjskiej rząd ku- 
wejcki zaapelował w ponie­
działek do Kuwejtczyków. aby 
przeciwstawiali się irackim 
próbom wypędzenia ich z oku­
powanego kraju. Dwa miesią­
ce po inwazji wojsk irackich 
premier Kuwejtu .Saad Salim 
as-Sabah obiecał w przemówie­
niu radiowym, że kraj „zo­
stanie wkrótce wyzwolony z 
rąk tyranów”.

Przy okazji trwającej w No­
wym Jorku sesji Zgromadzenia 
Ogólnego Narodów Zjednoczo­
nych USA prowadzą konsulta­
cje z ZSRR, Japonią, Kanadą i 
sojusznikami z Europy na te­
mat ewentualnej akcji zbroj­
nej przeciwko Irakowi pod au­
spicjami ONZ.

W wywiadzie dla paryskie­
go dziennika „Le Figaro”, pre­
zydent Egiptu Hosni Mubarak 
odrzucił możliwość jakichkol­

wiek ustępstw wobec Iraku 
-przed wycofaniem się wojsk 
irackich z Kuwejtu. Jednocze­
śnie uznał, że jeśli ONZ-owskie 
embargo przeciwko Irakowi za­
kończy się fiaskiem, wówczas 
nieunikniona będzie wojna w 
celu wyzwolenia Kuwejtu.

Rząd francuski nie zmieni 
swej polityki wobec kryzysu 
w zatoce mimo zapowiedzi Bag­
dadu uwolnienia dziewięciu o- 
bywateli francuskich. „Pożyte­
czne rozmowy.” z Bagdadem 
mogą nastąpić tylko wtedy, je­
śli Irak opuści Kuwejt i zwol­
ni wszystkich zakładników — 
poinformował rzecznik prezy­
denta Francji.

Za dalszą koncentracją po­
tencjału militarnego państw za­
chodnich w Zatoce Perskiej o- 
powiadają się premier Wielkiej 
Brytanii, pani Margaret Tha­
tcher. W wywiadzie udzielo­
nym amerykańskiemu tygodni­
kowi „Newsweek” brytyjska 
premier nie wyklucza możli­
wości użycia sił zbrojnych 
przeciwko Irakowi celem zmu­
szenia go do wycofania sie z 
okupowanego Kuwejtu.

słucham...
— Zbulwersował mnie wy­

wiad ze Zbigniewem Brzeziń­
skim. w niedzielnych „Wiadomo 
ściach”, a zwłaszcza jego pro­
pozycja by rząd polski zwięk­
szył sankcje wobec Iraku i po­
słał tam wojsko. Pytam, co my 
tam mamy do szukania. Czy nie 
dość przelaliśmy własnei krwi 
za cudzą wolności Na razie nie 
otrzymaliśmy nawet odszkodo­
wania za straty spowodowane 
podporządkowaniem się decyzji 
ONZ, szacowane na 2 mld do­
larów (K.B. z Będzina):

— Mam receptę na rozwiąza­
nie polskich problemów wizo­
wych z sąsiadami. Proponuję 
naszemu rządowi wystąpienie z 
inicjatywą wobec naszych są­
siadów, a takie Austrii i Wę­
gier o jednot zesne wprowadze­
nie ruchu bezwizowego z Pol­
ską. Jeśli jest tylko jedna furt­
ka otw< rto, zawsze bedzie za 
ciasna (Czytelnik z Rvbrlka);

— Dyskusje w Sejmie i Sena­
cie przypominają mi kabaret. 
Wiele w nich niekonsekwencji 
i absurdów. Brak logicznego ro 
zumoi :ania i poczucia rzeczy­
wistości (J.N. z Sosnowca

— Dlaczego to rząd, mężczyź­
ni i kler, mają decydować za 
kobiety. Sądzę, iż w sprawie 
aborcji powinny się wypowie­
dzieć same kobiecy, a nie Sejm 
czy Senat. To bardzo nieele- 
gancko mówić a kobietach w 
sprawach dotyczących kobiet 
(J.G. z Oświęcimia):

— Jestem matką 7-letniego 
dziecka z głębokim upok,.ed~e- 
niem umysłowym Po sześciu 
latach badań genetycznych oka­
zało się że choroba dz-ecka nie 
jest spowodowana wadą gene­
tyczna ale moim złym stane n 
zdrowia. Przez te wszystkie la­

ta opiekowałam się nim sama, 
gdyż mąż mnie opuścił (jest to 
często spotykane w takich przy 
padkach). Musiatam się zwolnić 
z pracy, znikąd nie otrzymuję 
żadnej pomocy. Czy ja mam u- 
rodzić jeszcze jedno dziecko? 
Dlaczego projekt ustawy sena­
ckiej nie przewiduje takiej sy­
tuacji, enigmatyczni tylko 
wspominając o jakimś, nie wia 
domo skąd wsparciu i uświa­
damianiu (Czytelniczka z Kato­
wic).

Redaktor dyżnrny odnotował 
jeszcze 5 wypowiedzi Czytelni­
ków przeciw projektowi nstawy 
intyaboreyjnej i podejmowaniu 
tej kwestii przez parlament.

— Chiżąłem nawiązać do te­
go, co dz:ało się na Wiejskiej 
w ostatnim dniu posiedzenia 
Sejmu i Senatu, kiedy to ulica 
chciała u sta nawiać prawa i bro 
nić rzekomego prawa, które by 
ło bezprawiem. Bardzo smutny 
był obraz kobiety, której rozu­
mowanie usprawiedliwiało i 
uspokajało sumienie. Prawo wy 
soce niemoralne, gdyż zezwalało 
na targnięcie sie na życie czło­
wieka, prawo ludobójców. Pi­
kietą, kobiet daie dużo do prze­
myśleń o naszej moralności, ja 
ko narodu nie tylko katolickie­
go ale mającego aspiracje naro 
du cywilizowanego i wielce u- 
tożsamiającego się z ideałami hu 
manizmu. Żenujące jest to, że 
trzeba walczyć o życie nie z 
siepaczami, ale z kobietami-mat 
kami. (Czytelnik z Piekar Š1.);

Ten głos Czytelnika był j ?dy 
na u ypowiedzi za projektem 
ustawy o ochronie życia poczę­
tego.

— Popieram stanowisko Czy­
telnika z Katowic, domagające­
go się zakazu sprzedaży eieml

" >^1^2 str. „TSl.” 2 października 1990 r.

cudzoziemcom. Niestety, popraw 
ka w Senacie przeszła i Sejm. 
io zatwierdził. Uważam, że je­
dynym stałym zjawiskiem w 
naszej historii jest zjawisko Tar 
gowicy (Czytelnik z Bytomia);

— Krew mnie zalewa, kiedy 
czytam o kłopotach naszej służ­
by zdrowia („Widmo bankru­
ctwa oddalone"). Jak można by 
ło pozbawić śląską służbę zdro 
wia jakiejkolwiek dotacji z 
budżetu centralnego i całkowi­
cie pominąć iej potrzeby w cen 
tralnym rozdzielniku. Takie 
traktowanie naszych spraw wo 
ła o pomstę do nieba. Powinni­
śmy się wszyscy zjednoczyć, a- 
by wreszcie dostrzeżono Śląsk 
i potrzeby Ślązaków dotyczące 
ochrony zdrowia (A. Ballon e 
Katowic);

— Kłopoty finansowe gmin — 
moim zdaniem — są rezulta­
tem chyba ogólnej, kienskiej 
kondycji finansowej państwa. 
Jak wiec autorka artykułu 
„Pustki w gminnych kasach” 
może proponować umorzenie 
gminnych dłu.gów. Czyżby bu­
dżetu centralnego nie trapił)/ 
podobne bolączki, a kieszeń o- 
bywatela jest pełna? Przestań­
my czekać, aż ktoś rozwiąże za 
nas samych problem. Niech gmi 
ny same martwią się, jak wy­
brnąć z kłopotów (C'Vtelnlczka 
z Katowic);
“. paroma dniami poda 

waliście za PAP-em, że prze­
kazanie abonamentu telefonicz 

zgodnie z ostatnią decyzją 
Ministerstwa Łączności, kosztu­
ję obecnie 50 tys. zł. Tymczasem. 
RUT w Gliwicach żąda ode 
mnie za tę czynność opłaty w 
poprzedniej wysokości 3.5 
min zł i ani nie chce 
słyszeć o obniżce cen. 
Chciałbym wreszcie wyjaśnić tę 
sprawę i dowiedzieć sie. ile fco 
sztuje właściwie telefon z od- 
zusku (Zygmunt Buklowski z 
Gliwic).

Oczekujemy następnych gło­
sów o wszystkim. Nasze telefo­
ny czynne są od 10 do 15: 

538-927 
537-796

Poszukiwania Małgosi
SZCZECIN (PAP'.

Ok. 200 policjantów uczestni­
czy od godzin wieczornych 28 
września w Szczecinie w akcji 
poszukiwania porwanej w tym 
mieście pięciomiesięcznej dziew­
czynki — Małgorzaty Ť.

Pięciomiesięczna Małgosia por­
wana została 28 września mię­
dzy 19.15, a 19.30. Jej matka 
Bożena T. pozostawiła dziecko 
w wózku przed domem — sama 
zaniosła do mieszkania zakupy. 
Gdy wróciła nie było ani wóz­
ka ani dziecka.

Zderzenie pociągów
Wczoraj naszą redakcje od­

wiedził jeden z Czytelników, z 
pretensją, iż słowem nie wspo­
mnieliśmy o wielkiej katastro­
fie kolejowej jaka zdarzyła się 
w nocy z soboty na niedzielą 
między Trzebinią a Dąbrową 
Górniczą. Według jego słów 
rannych w katastrofie zostało 
kilkaset osób. Natychmiast po­
łączyliśmy się więc z rzeczni­
kiem prasowym DDKP w Ka­
towicach — Mirosławą Kalko, 
Oto czego się dowiedzieliśmy.

— Rzeczywiście w nocy z so­
boty na niedziele, dokładnie o 
godz. 0.27 pociąg osobowy re­
lacji Kraków — Bydgoszcz 
wpadł na stojący przed nim 
skład towarowy. Zdarzyło sie 
to na stacji Dąbrowa Górnicza- 
Połudnfowa. W wyniku zderze­
nia lekkie obrażenia odniosło 
pięć osób. Dwie, najbardziej 
poszkodowane ofiary poddały 
sie zabiegom szycia palca. To 
wszystko. Nie było żadnych se­
tek ofiar. (wit)

Przerwana wycieczka
1 bm. funkcjonariusze służ­

by granicznej NRD na przej- 
śćlu granicznym Szczecin—Gu- 
mieńce dokona’i kontroli pasa­
żerów pociągu eiacji Szczecin 
—Berlin. Wysadzili z niego 30 
osób, które nie posiadały przy 
sobie wymaganych przez stro­
nę niemiecką 50 marek. Nie 
uwzględniono posiadania wsjjól- 
nych pieriiędz’- przez jadących 
razem członków rodzin, (PAP)

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
go, z którymi w dalszym ciągu 
jest utrzymywany ruch wizo­
wy.

Kwestię tę podnoszą nieustan­
nie przedstawiciele resortu 
spraw zagranicznych w rozmo­
wach dwustronnych, jak rów­
nież na płaszczyźnie stosunków 
wielostronnych, np. w r=mach 
konferencji KBWE w Wiedniu 
i Kopenhadze. Ministerstwo z 
zadowoleniem odnotowało zgod­
ne potwierdzenie przez państwa 
uczestniczące w czerwcowej koti 
fereheji „wymiaru ludzkiego" 
KBWE, iż swoboda podróżowa­
nia oraz kontaktów między ich 
obywatelami stanowi ważny 
czynnik ochrony i rozwijania 
praw człowieka, a także funda­
mentalnych zasad jego wolno­
ści. Ministerstwo zwraca także 
uwagę na potwierdzoną w do­
kumencie konferencji kopenhas­
kiej wolę państw-uczestników 
KBWE stosowania wszystkich 
zobowiązań w tej sprawie w 
przyjętych dokumentach KBWE 
oraz przeprowadzania odpowied­
nich konsultacji w przypadku 
pojawienia się problemów doty­
czących ruchu osobowego (pkt. 
19, 20 dokumentu kopenhaskie­
go).

Polska zawarła w ostatnim 
okresie porozumienia z Włocha­
mi, Chile, Meksykiem, Tunezją 
o bezwizowych peórćżacł na 
jàszportach dyplomatycznych i 

służbowych. W październiku br. 
ma nastąpić całkowite zniesienie 
obowiązku wizowego z Argenty­
ną. Porozumienia te są istotne 
dla interesów państwa, ale.znoż-

Zmictny kadrowe Działacze Ślęsko-Dębrowskiej »Solidarności«:
w wojsku

Na wniosek ministra obrony 
narodowej, prezydent, zwierz­
chnik Sił Zbrojnych RP powo­
łał: na stanowisko szefa Szta­
bu Generalnego WP — gen. 
dyw. Zdzisława Stelmaszuka; 
na stanowisko dowódcy War­
szawskiego Okręgu Wojskowe­
go — gen. bryg. Leona Komor 
nickiego.

Ponadto na inne stanowiska 
wyznaczeni zostali: na stano­
wisko głównego inspektora ob 
rony terytorialnej — gen. dyw. 
Edmund Bołociuch; szefa Głów­
nego Zarządu Szkolenia Bojo­
wego WP — gen. dyw. Henryk 
Szumski; I z-cy szefa Sztabu Ge­
neralnego WP — gen. dyw. Fran­
ciszek Puchała; zastępcy szefa 
Sztabu Generalnego WP — gen. 
bryg. Marian Robełek: zastęp­
cy szefa Sztabu Generalnego 
WP — gen. bryg. Edward Ro­
gala.

Prezes Rady Ministrów na 
wniosek ministra obrony naro­
dowej odwołał generałów broni 
Antoniego Jasińskiego i Józefa 
Użyckiego ze stanowisk wice­
ministrów obrony narodowej 
oraz gen. broni Jerzego Skal­
skiego ze stanowiska wicemi­
nistra obrony narodowej i rów 
nocześnie szefa Obrony Cywil­
nej Kraju.

Premier powołał gen. dyw. 
Zdzisława Stelmaszuka na sta­
nowisko wiceministra obrony 
narodowej oraz gen. dyw. Ed­
munda Bołociucha na stanowis 
ko szefa Obrony Cywilnej Kra­
ju. (PAP)

KRONIKA POLITYCZNA
# Na zaproszenie rządu 

Związku Socjalistycznych Re­
publik Radzieckich, minister 
spraw zagranicznych Rzeczypo­
spolitej Polskiej Krzysztof 
Skubiszewski w dniach 10—15 
października 1990 r. złoży ofi­
cjalną wizytę w Związku Ra­
dzieckim, w trakcie której od- 
tviedzi Rosyjską Federacyjną 
Socjalistyczną Republikę Ra­
dziecka. Ukraińska Socjalisty­
czną Republikę Radziecka i 
Białoruską Socjalistyczną Re­
publikę Radziecka na zaprosze­
nie władz tvcb republik.

# W Polsce przebywa na 
zaproszenie szefa Urzędu Ra­
dy Ministrów sekretarz stanu 
do spraw Szkocji w rządzie 
Wielkiej Brytanii — Malcolm 
Rifkind.
# Z okazji święta narodo­

wego Chińskiej Republiki Lu­
dowej, Republiki Nigerii i Re­
publiki Cypru, prezydent RP 
przesłał do szefów tych państw 
depesze gratulacyjne.

Kierownik Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych, sekre­
tarz stanu Jerzy Makarczyk 
przyjął 1 bm. ambasadora nad­
zwyczajnego i pełHOmo cnego 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej Juergena van Zwol- 
la, który złożył Wizytę pożeg­
nalną w związku z zakończe­
niem misji w Polsce.

ft 1 bm. do Polski przybył 
Whiliam Ch. M. J. van Land­
schot, prezydent Światowej Fe­
deracji Kombatantów skupia­
jącej ok. 40 min osób zrzeszo­
nych w dziesiątkach organiza­
cji kombatanckich na całym 
ś wiecie.

Pytania do rządu
1 bm. uruchomiono w Biurze 

Prasowym Rządu specjalny tele 
fon (nr 694-67-86 czynny w godz. 
9.30—14.00) pozwalający kiero­
wać pytania do członków rządu. 
W pierwszym dniu funkcjono­
wania tej nowej formy kontak­
tu obywateli z rządem odebrano 
ok. 80 pytań.

Dzwonili m.in. emeryci, py­
tając o rozbieżności w nalicza­
ni” świadczeń. Kilka pytań do 
tyczyło odpłatności za leki. 
Wśród poruszonych spraw nie 
zabrakło problemu opieki spo­
łecznej.

Odnotowano bardzo wiele 
próśb o interwencje, którymi 
biuro nie będzie się zajmować.

Pytania zostaną przekazane 
członkom rządu, a odpowiedzi 
szukać należy w wystąpiemac’ 
ministrów, podczas konferencji 
prasowych oraz w publikacjach 
prasowych. (PAP)

Semipałatyńsk
— były poligon

W poniedziałek władze Re­
publiki Kazachskiej podjęły de 
cyzje o zakazie przeprowadza­
nia podziemnych doświadczeń 
nuklearnych na znajdującym 
się na jej terytorium poligonie 
w Semipałatyńsku, najwięk­
szym poligonie w ZSRR.

Decyzja ta była podyktowa­
na troską o zdrowie mieszkań­
ców tego rejonu. Przez ponad 
40 lat przeprowadzono tu setki 
eksplozji nuklearnych, w związ 
ku z czym ponad 500 tysięcy 
ludzi było narażonych na 
wpływ radiacji. (PAP)

Nie dicemy zajmować się wszystkim
Wczoraj w siedzibie Zarządu Regionu NSZZ „Solidarność” 

przeprowadzono konferencję prasową, w trakcie której oce­
niono przebieg Walnego Zebrania Delegatów (odbyło się 
29 września) oraz przyjęte tam dokumenty.

Komentując stanowisko w 
sprawie dalszych działań związ­
ku Ryszard Kuszłeyko stwier­
dził, że głównym celem „Soli­
darności” jest zmiana systemu 
gospodarczego poprzez szybką i 
masową prywatyzację. W jej 
wyniku „Solidarność” stanie się 
związkiem wolnych akcjonariu­
szy przedsiębiorstw przejętych 
od państwa.

Sporo miejsca poświęcono u- 
motywowaniu decyzji politycz­
nych podjętych przez delega­
tów Uchwała o własnej repre­
zentacji w Sejmie, to wyniK 
głosów z dołu, docierających do 
władz związku. P< dobnie jest z 
poparciem kandydatury Lecha 
Wałęsy na stanowisko prezyden 
ta. — Nic będziemy nawoływać 
aby na niego głosować — za­
znaczył Tadeusz Jedynak.

Na pytanie czy w wyborach 
do Sejmu będzie drużyna Pie­
trzyka, odpow.edziano, ze nie. 
Będzie natomiast reprezentacja 
Śląską i Zagłębia.

Zasygnalizowaną w liscæ do 
premiera możliwość powstania

autonomii gospodarczej Śląska 
określono jako realną, w wy­
padku, jeżeli centrum nie bę­
dzie nadal dostrzegało proble­
mów regionu.

Dziennikarze sformułowali za­
rzut, że „Solidarność” nie sku­
pia się na działalności związko­
wej, a zajmuje się prawie wszy­
stkim. Odpowiadając T. Jedy­
nak stwierdził, że nieporadność 
rządu powoduje, iż „Solidar­
ność” nie może się zająć tylko 
dziąłai ilością związkową.

— Chcemy czy nic, musimy 
porządkować wiele spraw — 
powiedział Sławomir Fanek — 
bo i tak będziemy oceniani za 
to, co się dzieje. Dążjuny jed­
nak do tego, aby przestać robić 
wszystko!

Oćeniaja.c fakt nieprzybycia 
na Walne Zgromadzenie ponad 
200’ delegatów Alojzy Pietrzyk, 
przewodniczący Zarządu Regio­
nu, stwierdził: — Byli ci, co po­
winni być. Z miernotą trzeba 
skończyć. Może nas być fenie.-1, 
ále bardziej aktywnych! (stelm)

Demokracja nie zrozumiana
Zdzisław Najder, przewodniczący Komitetu Obywatel- 

skiego przy Lechu Wałęsie, przekazał PAP odpowiedź 
na list skierow-any do niego przez Włodzimierza Łoziń­
skiego, rzecznika prasowego prezydenta Rzeczypospolitej 
Polskiej. Przypomnijmy, że list ten, opublikowany przez 
prasę 28 września, dotyczył zarzutów wobec prezydenta 
Wojciecha Jaruzelskiego przedstawionych przez Z. Naj­
dera w audycji telewizyjnej. Oto treść odpowiedzi:

Szanowny Panie,

List Pana z dnia 27. 09. prze­
czytałem ze zdziwieniem. Nie 
po.muję, dlaczego twierdzi Pan, 
że mo->a wypowiedź na te m at 
prezydentury Wojciecha Jaru­
zelskiego była częścią „kampa­
nii wyborczej”. O ile wiadomo, 
gen. Jaruzelski nie kandyduje 
do żadnego urzędu, a ja nie 
wspominałem nikogo innego po­
za nim.

Nie rozumiem również, dla­
czego moje twierdzenie, że pre­
zydent Jaruzelski nié wypełnił 
swojego konstytucyjnego obo­
wiązku „stania na straży su­
werenności (...) państwa” (art. 
32 pkt. 2 Konstytucji RP) m. in. 
ponieważ w okresie swojego 
urzędowania nie zadbał o pełną

niepodległość Rzeczypospolitej 
Polskiej, którą nadal obowiązu­
ją narzucone przez ZSRR prze­
mocą sojusze i powiązania, uwa­
ża Pan za przejaw „brutalizo­
wania walki wyborczej”.

Wojciech Jaruzelski został wy­
brany prezydentem na zasadzie 
kompromisu, przez wielu Pola- 
kóu kwestionowanego. Jednakże 
przyjmując urząd, zgodził się 
go sprawować w ustroju demo­
kratycznym. Do istotnych cech 
tego ustroju należy możność, a 
nawet i obowiązek publicznego 
poddawania ocenie działalności 
każdego członka władz państwo­
wych. Oburzanie się na fakl 
wypowiadania takich ocen jest 
przejawem niezrozumienia isto­
ty demokracji — stwierdził 
Zdzisław Najder. (PAP).

Postulaty i rozmowy
(DOKOŃCZENIE ZE S^R. 1) 
W jej ramach może być roz­
strzygnięty problem,.

— Nie mamy zamia u uzna­
wać tego Sejmu, api stanowio­
nego przez niego prawa — ri­
postował A. -łomka. - KPN 
poinformował — będzie okupo­
wała gmach RSW aż do mo­

mentu satysfakcjonujących roz 
strzygnięć. — Najwyżej zmie­
nimy formy protestu — stwier 
dził A. Słomka.

Uczestniczący w ’ spotkaniu 
mecenas Jerzy Kamieniecki, 
pełnomocnik likwidator. RSW, 
wręczył A Słomce oświadcze­
nie. Jego treść publikujemy po 
niżej. (Stelm)

OŚWIADCZENIE
zarządu Śląskiego Wyddwnictwa Prasowego w Katowicach oraz 
redaktorów naczelnych bezpośrednio zainteresowanych redakcji, 
w sprawie okupacji „Domu Prasv" przez KPN

Od czwartku 27.09. budynek 
Śląskiego Wydawnictwa .'raso­
wego jest okupowany przez wy 
mienia jące . się, kilkudziesięcio­
osobowe grupy KPN z woj.^ ka­
towickiego i województw oścień 
nych. Zajmują one różne pc 
mieszczenia Oraz kontrolują 
przybywających do budynku. 
Ponawiane są groźby całkowite 
go zablokowania „Domu Pra­
sy”, co uniemożliwiłoby reda­
gowanie dwóch największych 
dzienników: „Trybuny_ Śląskiej" 
i „Dziennika Zachodniego", po­
zbawiając około pół miliona czy 
telników ich codziennych gazet.

Celem akcji KPN jest wymu­
szenie regularnego publikowa­
nia na koszt Wydawnictwa au­
tonomicznej kolumny redago­
wanej wyłącznie przez KPN i 
pozostałą opozycję niepodległ. 
w magazynie sobotnio-niedzin- 
nym wysokonakładowego dzień 
nika.

Propozycje współpracy albo 
zamieszczania całej kolumny na 
zasadzie płatnego ogłoszenia zo 
stały przez kierownictwo Obsza 
ni Śląskiego KPN odrzucone. 
Oznacza to, że KPN żąda pre­
cedensowego subweń • jonowania 
tej partii przez Śląskie Wydaw 
nictwo Prasowe w rozmiarach 
dziesiątków milionów zł mie­
sięcznie. Nadto powstałaby sy­
tuacja, w której redaktor na­
czelny i Wydawnictwo odnowią 
dają prawnie za teksty, na któ 
rych treść nie mają żadnzgo 
wpływu (zgodnie z prawem pra

sowym za skutki publikacji od­
powiadają solidarnie autor, re­
daktor i wydawca). Praktycznie 
koszty procesów odszkodowaw­
czych ponosiłoby Wydawnictwo.

Są to warunki niemożliwe do 
spełnienia, nie mówiąc już o 
możliwych identycznych rosz­
czeniach 100 innych partii poli­
tycznych.

Okupacja budynku jako iro- 
d,ek wymuszenia stanowi naru­
szenie obowiązującego w Pań­
stwie porządku prawnego i wy 
czerpuje dyspozycję art. 167 ko 
deksu karnego (przestępstwo 
zmuszania). Działania uczestni 
ków :tanowią nadto wykrocze­
nie przeciwko przepisom usta­
wy o zgromadzeniach.

W związKU z tym oświadcza­
my, że jeżeli członkowie KPŃ 
nie opuszczą budynku — którij 
od. pięciu dni okupują — do go­
dziny 12 we wtorek 2. W. br., 
złożony zostanie wniosek o po­
ciągnięcie ich do odpowiedzial­
ności karnej.

Pełnomocnik Likwidatora 
RSW — Jerzy Kamieniecki, p.o. 
Dyrektora Sl. Wydaw. Prasowe 
go — Bernard Rena Redaktor 
Naczelny „Trybuny Śląskiej” — 
Jacek Ciesielski Redaktor Na 
czelny „Dziennika Zachodnie­
go” — Włodzimic.-ó Paźniewski.

Wizowy mur
na je traktować jedynie jako 
pierwszy krok na drodze libera­
lizacji ruchu osobowego.

Trwają zaawansowane nego­
cjacje zawarcia nowych umów 
o ruchu bezwizowym z ZSRR 
i Węgrami.

Należy oczekiwać, że w nie­
długim czasie zostanie przywró­
cony normalny ruch turystycz­
ny z Czechosłowacją. Rząd 
CSRF wyraził już gotowość ďo 
przywrócenia z dniem 1 listo­
pada br. stosowa ,ia konwencji 
o małym ruchu granicznym, a 
następnie umowy o ułatwieniach 
w ruchu turystycznym.

Niestety, niektóre państwa, 
jak np. w ostatnim czasie Au­
stria i RFN, sięgnęły do naj­
prostszego środka zaradczego — 
obowiązku wiz w sytuacjach, w 
których mają do czynienia z nie­
legalnym obrotem towarowym, 
czy zatrudnianiem „na czarno”. 
Rozumiejąc obiektywne prze­
słanki takich decyzji, uważamy, 
że znacznie lepszym rozwiąza­
niem w stosunkach międzynaro­
dowych jest konsekwentne sto­
sowanie środków celnych i eko­
nomicznych dla zwalczania ne­
gatywnych zjawisk występują­
cych w ruchu osobowym. Wła­
dze polskie przeciwdziałają tego 
rod.-.ju zjawiskom w ten wła­
śnie sposób.

Decyzja władz niemieckich o 
wprowadzeniu na terytorium 
całych Niemiec wiz dla Polaków 
zmuszająca polskie władze do

wokół Polslu
podjęcia analogicznego kroku w 
stosunku do wszystkich obywa­
teli niemieckich spotkała się z 
uzasadnionym niezadowoleniem 
mieszkańców po obu stronach 
granicy. Do momentu ostatecz­
nego uregulowania problemów 
ruchu osobowego ze zjednoczo­
nymi Niemcami będziemy po­
dejmować starania o możliwie 
liajszersze ułatwienia w podró­
żach obywateli obu państw. 
Uważamy, iż w najbliższym cza­
sie należałoby uzgodnić zasady 
małegn ruchu granicznego i 
swobody poruszania się miesz­
kańców miast granicznych.

Polska oczekuje, iż państwa 
Eu opy Zachodniej wyjdą poza 
deklarowane intencje i wprowa­
dzą odczuwalne dla naszych 
obywateli ułatwienia, zrezygnu­
ją z budowania barier admini­
stracyjnych. Chodzi o takie roz­
wiązania, które sprzyjałyby in­
tensyfikacji wszechstronnej, o- 
gólnoeuropejskiej współpracy.

W praktyce wizowej polskie 
przedstawicielstwa dyplomatycz­
ne i urzędy konsularne stosują 
kryteria umożliwiające natych­
miastowe wydanie wi.’. Mini- 
sterstv-o rozważa również wy­
stąpienie wkrótce z inicjatywą 
kroków jednostronnych wobec 
państw KBWE, które umożli­
wiłyby bezwizowe podróże do 
Polski pewnych kategorii osób, 
np. dzieci, młodzież-" i studen­
tów, Za słuszne widzimy wpro­
wadzanie znacznych ułatwień

wizowych, np. w wydawaniu 
wi« wielokrotnych dla osób za­
angażowanych we współpracę 
gospodarczą kulturalną i nauko 
wą. Uproszczone zasady udziela­
nia wiz mogłyby objąć równi iż 
wydawanie wiz na okres 90 dni 
bez względu na deklarowany 
okres pooytu w Polsce, zniesie­
nie jakichkolwiek igraniczeń 
wynikających z tzw. terytorial- 
ności, to znaczy wprowadzenie 
takich samych zasad uzyskiwa­
nia Wiz przez obywateli państw 
KBWE we wszystkich polskich 
placówkach konsularnych na 
świecie. Planuje się również 
rozszerzenie możliwości wyda­
wania wiz na .promach, lotni­
skach, z którymi utrzymywane 
są połączenia międzynarodowe 
oraz przejściach granicznych 
mających techniczne ku temu 
warunki. Oczekujemy, że wpro­
wadzane przez nas ułatwienia 
będą odwzajemniane przez na­
szych partnerów. (PAP)

« * *
Departament Konsularny i 

Wychodźstwa Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych informu­
je, iż uległ zawieszeniu na czas 
nieokre: lony ruch promowy z 
portu Nuweibe w Egipcie do 
miejscowości Akaba w Jordanii. 
Oznacza to niemożność przejaz­
du drogą lądową z Egiptu do 
Europy przez Jordanię, Syrię i 
Turcję.

Nadal istnieje natomiast moż­
liwość korzystania z promów i 
statków z Aleksandrii do por­
tów Syrii, Turcji i Grecji, ale 
są to zdecydowanie droższe po­
łączenia. (PAÎ3)
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Droga do kapitalizmu, sprawdzona ze swe/ efek­
tywności, wiedzie przez prywatyzację przedsiębiorstw 
państwowych. Prywatyzacja przewidziana jest na co 
najmniej kilka dobrych lat. Dotyczy to zwłaszcza du­
żych przedsiębiorstw. Te małe, średnie praktycznie 
mogę być sprywatyzowane błyskawicznie. Jedyne py­
tania to czy starczy chętnych właścicieli — bo jak 
się okazuje, wcale o nich nie jest łatwo.

Krótki kurs
Duża prywr'yzacja już Sie 

rozpoczęła. Odbywa si? ora fa­
chowo. poprzez prywatyzację 
kapitałową realizowaną przez 
sprzedaż akcji. Mała i średnia 
zaś dokonywana jest raczę i w 
sposób hezpośredr i przez sprze­
daż, dzierżawę, czy nawet uży­
czenie, najem, wykup pod za­
staw, a więc przez umowy cy- 
vilnoprawr Cóż to jest pry­

watyzacja kapitale wa? Polega 
>na krotko mówiąc na prze­

kształceń u przedsiębiorstw a 
najpierv w „półkę Szarbu Pań­
stwa, a następnie jej sprzedaż 
w fermie akcji (spółka < kcyj- 
ri a) łub udziaijw (spółka z ogra 
niczoną odpowiedzialnością). 
■Proces ten siłą rzeczy musi być 
pracochłonny, wymaga z istoró- 
"’ania wielu procedu” i jeszcze 

ędzie rozłożony w czasie. 
Szybsza może być prywatyza­
cja mała. Jak na razie dotyczy 
ona sklepów (najgłośniejsza), 
sięga gastronomii, hotelarstwa, 
biur turystycznych i innych 
mniejszych przedsiębiorstw. Ta 
p-j wi, ' >-zacja odbyws się w for 
mie likwidacji przedsiębiorstwa 
(nie należy mylić z upadłoś­
cią). Jest to po prostu zabieg 
prawny, kończący żywot przed­
siębiorstwa by powstało inne, 
decyzję o likwidacji podejmuje 
erga.. założycielski mzedsi“- 
b orstwa z własnej inicjatywy, 
badá na wniosek rady p-acow- 
n.czej. Decyzja taka j»st sku­
teczna, jeżeli minister fnansów 
nic zgłosi sprzeciwu w terminie 
2 tygodni

Procedura ..kw.drcyjna roz­
poczyna się od wnioski uchwa-

lonegi przez radę pracown.czą 
popi. edzonego -ebranieni opinii 

ałogi. Po podjęciu decyzji w 
sprawie iikwidaci. możliwe jest 
np. zawiązanie spółki przez pra­
cowników, a następnie zawar­

ci« umów: ' w imieniu Skrrbu 
Pań *wa przez organ założy­
cielski a utworzona spółką pra­
cowniczą. Dc spółki może przy­
stąpić większość pracown-ków, 
a wspó.r.ikanr, masą być wy­
łącznie osohy fizyczne, które 
zgromadzi; kapitał w wysokości 
nie niższej niż 20 proc, łącznej 
wartości funduszu założyciel - 
skiego i funduszu likwidacyjne­
go przedsiębiorstwa. Umowa za- 
wa-ta raiędzr organem założy­
cielskim a spółką pracownicza 
może przewidywać oostanowie- 
r .a, iż po —oł rwie określonego 
okresu możliwe będz e -wyku­
pienie całego majątku. /

Pułapki i bariery
Procedura likwidacyjna i pry­

watyzacyjna sumą w sobie me 

jest skomplikowana. Jak na 
—iz.e nie ma jeanak wielu 
chętnych do sprywatyzowania 
się. Cóż stoi na nrzer .kodzie? 
Gdy zaczyna s.ę faktyczne 
pr ymierzanie do prywatyzacji 
powstają p'erwszc niejasności i 
pułapki. Czynimy to po 4L latach 
’ ipełr is Innego myślen ia, a z 
drugie; strony doświadczenia 
zachodnie i ich metody są dla 
nas na wyrost, poiski« — 'ży­
ta j — niczyje przedsiębiorstwa 
trudno przede wszystkim wyce­
nić, bo każde z nich to albo 
niewykorzystane szanse albo 
doprowadzona do zapaści ekono­
micznej, zaduszone balastem w 
postaci murów, hal, maszyn, za­

plecza, bez perspektyw Chętne 
jc prywatyzc wania załogi na­
trafiają na pierwszą barierę — 
jak się do prywatyzacji zab-aó, 
ho jednak muszą to uczynię la- 
chowcy.

Pierwszą taką pomoc swc.m 
przedsięb.orstwom nies.e Wy­
dział Polityki Regionalnej Urzę­
du Wojewódzkiego. Pomoc ta 
dotyczy oczywiście przedsię­
biorstw, dla których wojewoda 
jest organem założycielskim. 
One jed.iak same muszą my­
śleć o swojej przyszłości.

Prywatyzacji to proces dość 
kosztowny. Musi być pi zepr o 
wadzona pizez fachowców. Już 
dzisiaj do ministra przekształ­
ceń 'własności iwycłi ustawiła 
się długa kolejka zachodnich i 
polskich firm konsultingowych, 
któ’-e wiedzą, że mają na lata

zagwarantowane a mówienia. 
Mnożą się k ileine firmy na ryn­
ku. To jest pieęwą» pułapka, 
na którą traaba zwrócić uwu- 
gę. Szukając f-rmy kTSultin- 
gowej warto zajrzeć do listy re­
komendowanej przez Minister­
stwo Przekształceń. Ich ocena 
jest akże różna. Nie mają one 
uoświadezeń. Obowiązyrrac po­
winna kupiecka ostrożność. 
Najlepiej jgłcric przctzrg — 
fermę sprawo ioną w święcie, a 
wybierać te ktćre działaj» przy­
najmniej dwa lata i zakładały 
spółki z udziałem kapitału za­
granicznego. Wiadome, ze na 
ilikwid cji rei się dóbr” biz­
nes. Oby zrobiły go obie strony.

Dobry biznes

Drugą niewiadomą prywaty- 
zowsma jest nadal usta'1 a o 
gruntach i wywłaszczeniach. A 
wszystko zaczyna się od usta­
lenia kto jest właścicielem 
terenu. O‘"> przechodzimy 
wszyscy krótki kurs praw? rze­
czowego. Którego jedna z zasad 
wywodzi »ię z prawa rzymskie­
go — „kogo teren lego zabudo­
wania". Ustawa, jak pamięta­
my została słusznie skryty ko- 
w.ma przez Senat, wróciła do 
Sejmu. Ostatri o została zaakcep- 
tows na. To, że w księgach w 3- 
czystych nanuje totalny bała­
gan, to nie jest v.na notaria­
tów. Przez lata starano się fał­
szować zapisy. W ’964 roku ciu­
ra geodezyjne miały za zadanie 

KLUCZ
DO PRYWATYZACJI

„oczyszczenie spraw” cc ozi.a- 
:ałc wymazywanie właścicieli. 

Usta,ai e ktc n pr- vdę jest 
wluścicltlem jest kluczem ao 
lozpoctecia prywatyzBjf (patrz: 
historia z Future 2 czy Super 
Marketem).

Poważną pr. sszkedą by pry­
waty sacja rrbrąła większych 
rozrm irów są przyzwyczajenia 
kadry dyrektorskiej. Ci odważ­
ni podejmujący decyzje o likwi- 
ciacji spotykają sie z niechęcią 
kontrahentów bo likwidacja to 
brzmi jak bankructwo. Przy­
zwyczajenia do kierowania fir­
mami telefonicznie są oardzo 
silne w firmach średnich, zaw­
sze od kogoś czy czegoś da (li­
niej uzależnionych. A tych jest 
akurat najwięcej. Dziś nie ma 
kto zadzwonić, by wskazać je­
dynie słt^zną drogę. Czy może 
wiec załogi zaez.ią zmuszać 
swoje dyrekcje, rady pracowni­
cze do rozpoczęć a prywaty za- 
cji?

Rady pracownicze też jeszcze 
nie wiedzą, czy prywatyzacja 
to jest ich interes. Nie widzi się 
korzyści w dalekiej perspekty­
wie. Dobrze, że pomyślano o 
dodatkowej zachęcie do prywa­
tyzacji, tej bardzo bieżącej 1 
wymiernej. Zniesienie ..popi k- 
ku” w przedsiębiorstwach, kto 
re zechcą szybko prywatyzować 
się spowoduje, że załogam za* 
nie się to już opłacać. 1 to jest 
dobra droga liy iść dalej. Py­
tanie o opłacalność ma zupeł­
nie inny sens uiż znane z hi­
storii innej,, ustroju, „a komu 
to służy”. Jest on naturalne i 
nie ukrywa rzeczywistych inte­
resów.

ALICJA OGIEGLO

Li z ^ zedszkolach
Tego jeszcze n‘ było. W tym 

roku za ".dwie 600 dziec w ca­
łym woj. katowickim me zosta­
ło przyjętych äo prt"dszkoli. 
Ola porewna.iia w ub.r brako­
wała miejsc dla 12 tys.

Zaspokojenie tej potrzeby spo­
łecznej w 99 S proc, nie wyrka 
jednak z zagęszczenia sieci 
tych placówek, 'est to po pro­
stu afekt zmii^jszen.a się po­
pulacji w reku przedszkol­
nym, wysokc ici opłat, zwolnień 
z piacy kobiet itd-

Mniejsze zainteresowanie ro­
dziców tą formą opieki nad 
dzieckiem pozwoliło zlikwido­
wać n»ekióre placówki o naj­
gorszych wann ikacb lokalo­
wych. bądź przekazać przyzwoi­
te budynki innym użytkowni­
kom. Obecnie do 1223 przed­
szkoli uczęs- cza lia tys. naj­
młodszych. Bacówek tego typu 
ubyło więc 11. a wychowanków 
ikało 8 tya Zmniejszyła sie, o 

159 także liczba oddziałów przed­
szkolnych prawi dzonych w mi- 
niótiy rt r< :u przy szkołach 
oodptąwowych Większy luz w 
orzedszkoląch pozwolił przy- 
»araąć tym placówkom więcej 
■i-latKÓw, zapewniając im do­
godniejszy i*art w życu bez 
mamy

W ub roku spoi o szumu wy­
wołała odpłatność za orzeę)- 
tko’a. Ea, bs’walv nac ski ro- 

Iziców na zmniejszenie ilości 
oosiłków wyanwsr ycb dz-ecioi.i. 
aby nieco obniżyć ponoszone 
ni zez nich koszty (wyłącznie 
żywienia). Teraz nastroje w 
tym względzie znormalniały. W 
lalszym ciągu rodzice ponoszą 
edynie wydatki związane z za­

kupem surowców niezbędnych 
do przygotowania potraw, ofe­
rowanych ich dzieciom. A pizy- 
poronijray, iż maluchy powin­
ny jeść co 3— 3 godziny.

wy rouzicww jest troch" mniej­
szy. Stawki tan. ustalano na 
3- 3.5 tys. złotych, ale ma to 
związek ze specyficznymi świad 
eremami w naturze roóz.n 
pr :edszkolaków (dost? rczają do 
kuchni jarzynv, < woc«. z przy­
domowych og"ódtów). Odpłat­
ność za posiłki zmienia s.ę se­
zonowo, wraz ze skokami cen 
żywności.

Teoretycznie od 25 maja br. 
przedszkola znalazły się w 
gestii samorządów terytorial­
nych. Tak stanowo stosowna 
ustawa, która powierza iin k<e- 
rowąnie tych płaco' rek na 
swoim terenie działalności 
Zmartwieniem radnych staj, 
się nie tylko 'ch zakładanie i 
zi pewndeme liezbędnych lokali, 
ale także środków tin?cisowych 
i materialnych níeoůzownych 
di funkcjonowania tych placó- 
woK, or?z troska o wt runki 
mieszkaniowe i świadczenia dla 
wszystkich osob tam zatrudnio­
nych. Na resort oświaty mogą 
liczyć jedynie w zakresie nad­
zoru ?dągogiczuego, wszystko 
inii' jest w !cft '".ompeiencjach. 
Co to będzie — główkują ro­
dzice przędszkoląkćw? V prak­
tyce do końca ręku budżeto­
wego dła nich nie fię n.e ::mie- 
"ij Egda ponosili jeďvme koszt 
żvw '"nia rtzi eka Jakie be ą 
Z3s->dv odpłatności w stvezníu 
taił roku? W -ej chwili rrlno 
przewidzieć. Ho ile koszlrie 
n'izymanie przedszkolaka be- 
dzia można pofmzyć, dopieio gdv 
pod knniec roku zsumuje się 
płace nauczycieli i innrcli pra­
cowników niez’-eduvch do funk­
cjonowania placówki, ceny owa­
li energii elektrycznej, gazu, 
utizvinania w przyzwoitym sia­
nie hr drnkli, zabawek i pomo­
cy dydaktveznych, itp.

W ka-dym razie w Kuruto- 
r'um Ośw aty i Wychowani* w 
Katowicach mówi sie wprost.

wyrównać uyapcopo-cÿ rczwo 
jowe. Resort zakłada, że w 199? 
roku wychowaniem przedszkol­
nym objęi- oed» ob-.yatoryjnie 
wszystka dzieci w wieku ą l»t, 
a i5-latki stopniowo roczną prz. - 
chedzić dc zreformowanych 
szkóu

Zmieniła się również sví-g- 
cja kadrowa w przedszkolach, 
i 3i ik wysoko kwalifikowanych 
pracowników powoli zamyka się 
już we wspomnieniach W tym 
roku obsada ?tato..a jest zaspo­
kojona niemal w 1M proc., mi- 
nisialæ deficyty występu; ą 
jeszcze w dużych miastach 
(m.in. w Katowicach, G.iw.- 
cach). W ini.iionyui roku dy­
rektorzy przedszkoli uoszudi- 
wali ąż 1300 chętnych dc praev 
z dziećmi, teraz 13Í. Wśród kie­
rujących pracami tych placó­
wek nie był» większych zmian 
personalnych, a tam gdzie do­
konán ąmian w obsadzie sf ą- 
nowisk, wynikało to z natural­
nych oot-zet ireut. rmrrytur, 
przejście do innej pracy)

W mniej agęszczonych przeu- 
szkoląch '"jękŁo; vay» prz; -- 
wda ruje się nie tvlko do reali­
zacji treści dydaktycznych, ale 
równiey dó wyrożmywan.a bra­
ków rozwojowych i dyspropor­
cji wychowawczych wymesit 
nych przez dzieci z domu W 467 
przedszkolacy wrowadzune są 
zaięcia ryímiezno-muzyczne. 
Wychow-ankow ie stu mogą po­
znav ać języki obce, w 59 odby­
wa sie gimnastyka korekcyjna, 
a w 3? uZ.eei są pod ipieka lo­
gopedy. Pizy z7 placówkach 
utw’orzone oddział’’ dla dzieci 
specjalnej trostei. Maluchy na 
diecie bezglutenowej mają swo­
je piżed^zkola w Sosnowcu. 
Jastrzębiu 1 Dąbrowie Górni­
czej. Dzieci niedowidzące mogę 
korzystać z U1 formy opiek' w 
Jastrzębiu i Sosnowe«, a iłabo 
słyszące jedy lie w Katowicach

Przyszłość przemysłu

NAJPIERW 
STÏJDIA-POTEM 

PIENIĄDZE
Mo szerokę skalę rozpoczyna 

sie w Pblsce generalny prze- 
ględ gałęzi i branż przemysłu 
połę :zony z nakreśleniem po­
żądanych kierunków rekon­
strukcji i rozwoju — o He, 
rzecz jasna, w tych' czy innych 
przypadkacn nie wejdzie w gre 
celowość izęsciowej lub ca'ko- 
witet likwidacji.

Ponieważ W systemie gospo­
darki rynkowej wszelkie opra­
cowywane w ciągu ninionych 
45 łat programy, analizy i t”m 
podobne studia dotyczące prze­
mysłu są dziś z reguły maprzy* 
datne, do opracowań tych za- 
ingażowane zostały wy pecja 
lizowanc firmy consultingowe 
(doradcze) oruz funduscu z kra­
jów Europy Zacuodniej, Stanów 
Zjednoczonych i Japonii. Za­
warto już bądź poważnie za­
awansowano pierwsze kontrakty 
na takie kompleksowe opraco­
wania. Uwzględniają one żarów 
no potrzeby rynku poiskiego, jak 
też możliwości i warunki po­
wiązań z rynkiem swiarowyr.i, 
pożądane struktury organiza­
cyjno, pożądane i moli we do 
wykorzystania technologie pi o- 
dukcj' oraz wynikające z nich 
rodzaje wyposażenia techniczne­
go, zagadnienia surowcowe, 
transportowe, kadrowe itd.

Są to na ogół prace kosztow­
ne, angażujące zespoły wybit­
nych ekspertów przez długie 
tygodnie i miesiące. Dewizowe 
koszty tych prac nie obciążają 
jednak naszych budżetów — po­
kryte będą z funduszy stano­
wiących finansową pomoc Ban­
ku Światowego i rządów nie- 
ktiryeh krajów Zachodu (i Ja­
ponii) dla Polski. Niumałe będą 
przy tym koszty złotówkowe — 
i te będziemy masieli pokryć 
sami.

Kosztem 2 milionów dolarów 
1 4 miliardów złotych przygoto­
wywane jest na przykład grun­
towne studium polski, go prze­
mysłu hutniczego. W Banku 
Światowym są już na ten te­
mat wstępne materiały polskie. 
Opracowywanie studium potrwa 
10—12 miesięcy. Dla trzech kom­
binatów hutniczych (Kraków, 
Katowice, Ostrowiec' załatwia­
ne są już niemieckie kredyty 
inwestycyjne z gwarancją „Her­
mesa”.

Studia dotji?zące energetyki 
(■niskiej zostały już zaczęte i 
np. w dziale gazownictwa są 
n o ważnie zaawansowane przez 
zrehodnie firmy doradcze „Ly-

brand-Deloitłe”, „Sofregaz” i 
„Nera” (zakończeni prac — w 
połowie listopada br.). W dzia­
le węgla i energetyki zaanga­
żowano, za pośrednictwem Ban­
ku Światowego, firmy „Arthur 
Andersen” i „Coopers” oraz 
wspomnianą wyżej „Lybrand- 
Deloîtte”. I tutaj < pracowania 
są na ukończeniu.

Obiel l<»mi stuuyjhych ttrale 
zachodnich “Kspe.tów są również 
branże: nementów j poózespb- 
łów dla przemyśli, elektrmaa 
szynowego (wjkonuje je ipgiel- 
ska firir a „Atkins”), j -odukcji 
opakowali, przemysł óizewno- 
papierniczy "v części dewizowej 
— całkowicie na koszt rządu 
szwedzkiego), przemysł tekstyl­
ny (ten ostatni wzięła na w ir- 
sztat amerykańska firma „Bo­
ston Consulting Group Limi­
ted”).

Równocześnie prz-gotowy wane 
są przez zachodnich specjali­
stów studia restrukturyzacyjne 
dla około 30 polskich przedsię­
biorstw przemysłowych, które 
caczynaj? mieć kłopoty, m.in. 
ze swym eksportem, nastawio­
nym dotychczas głównie na ry­
nek ZSRR i innych krujów Eu­
ropy S-odkowej i Wschodniej. 
Są to •n.in. „Agromet-Rofama” 
w Rogoźnie Wielkopolskim (me­
chaniczne suszarnie dla rolnic- 
t .va), „Mer aster” w Katowicach 
(systemy komputerowe), „Meia- 
Błonie” idrukarki Komputero­
we), „Zastal” v Zielonej Gór :e 
(wagony kolejowe), Ze.Jady Che­
miczne Kr?ków-Bon; rka, Fabry­
ka Urządzeń Mechanicznych 
„Ponar” w Ostrzeszowie, Zakła­
dy Radiowe ,-Eltra” w Bydgosz­
czy, Fabryka Samochodów Cięża­
rowych w Lublinie, Zakłady 
„Famabud” w Szczecinie, Zakła­
dy Urządzeń Górniczych „Fazos” 
w Tarnowskich Górach.

Rozważana jest równocześnie 
pomoc kredytowa dla niektó­
rych wytypowanych do re­
strukturyzacji zakładów, a w 
planach jest przygotowanie pro­
gramów dla kolejnych 100 pol­
skich prz dsięblorsty. przemysło­
wych. Całkowity koszt opraco­
wań studyjnych oraz technicz­
nej i organizacyjnej restruktu­
ryzacji, p. łączonej z reguły ze 
znacznymi inwestycjami, sza­
cowany jest na pół miliarda do­
larów, które mamy otrz.nnać w 
ramach zadeklarowanej przez 
Bank Światowy i pos „-zególne 
kraje Zachodu pomocy kredyto­
wej.

KAROL RZEMIENIECKI

• Siadem naszych publikacji

r, Meandry
W związku z artykułem re­

daktora Jana CzypionKi w „Try­
bunie Śląskiej” z 15 v rieśnia 
1990 roku it „Meandry likwida- 
- ji — Spółdzielnia w AVisle — 
biurowiec w Katowicach?” 
stwierdzam, że opinii społeczna 
:os‘ała mylnie poinformowana, 

a redaktor wykazał się niezna­
jomością przepisów prawa w 
tym temacie.

Ustawodawca nie przyznał 
Zebraniu Przedstawieni’ prawa 
uchwalania planów likwidacji, 
stąd likwidator do takiego gło- 
sr wania nie dopuścił. Redaktor 
nie zapoznał sie z przepisami 
regulującymi likwidację związ­
ków spółdzielczych, poi. irł. 3 
ust. 2 ustawy z dnia 20 stycznia 
1990 roku — Dz U. nr 6, poz. 
36, a ponadto art. I ust 2 cy­
towanej „stawy oraz uci vała 
Senatu Rzeczypospolitei Polskiej 
z dnia 26 stycznia 1990 roku o 
stanowisku Senatu w sprawie 
wykonania przepisów ustawy o 
zmianach w organ zacji działal­
ności spółdzielczości, które to za 
branieją przekazywać nieod­
płatnie pałatek spółdzielniom 
osob prawnych.

likwidacji”
Gdyby Psu redaktor Jan Czy- 

pionka 'p-zysłuchał się Zebraniu 
Przedstawicieli do końca, to 
wiedziałby, że Zebrania zatwier­
dziło plany likwidacji, tj. roz­
dysponowania zakładów i in- 
nycn wyodrębnionych jednostek 
organizacyjnych, pla" finansowy 
i plan zobowiązań. Nie zatwier­
dziło jedynie podział! budynku 
administracyjnego, którego war­
tość “tanowi zaledwie 6 proc, 
wartości majątku likwidowane­
go związku.

Przekazanie budynku miesz­
kalnego przy ulicy ’jluszcza sta­
nowi s-crególny obiekt zainte­
resowania ze strony likwidatora 
z uwagi na emerytów, stąd io- 
ł;iczono jego przekazanie z do- 
chodot >”m ludynkiem admini­
stracyjnym przy ulicy Zabrskiej 
10 i to wyłącznie na pisemny 
v. niosek Spółdzielni „Partner”. 
Obiekt wypoczjmkowo-szkole- 
niowy Wiśle był i będzie 
„własnością” spółdzielców woj. 
katowickiego.

Likwidator
mgr -TAN STOSZFK 

Niawęipłtwi« ”<jkup książek da nauki .ęzyka 
angielskiego można nazwać lnwestyc]ą x przy­
szłością. Wiadomo ■— znajomość języków ob­
cych znacTnic ulafńa kontakt) ze światem.

PO ANGIt lSKU...

Ostatnio w Warszawie została otwarta firmowa księgarnia cłynnej brytyjskiej oficyny wydaw­
niczej „Longman". Można tam m.in. nabyć —- za złotówki 4— podręczniki do nauki angielskiego 
dla początkujących i zaawani owanych. dla dzi «I I dorosłych, dla biznesmenów t dziennika­
rzy.

Foto; CAF — Witold Jabłonowski

Przeciętnie we wrześniu staw­
ka żywieniowa dla jednego 
przedtzko.aka wynosiła 5 tys. 
zł. W zwu zku z tym z domt- 
wegc budżetu tizeoa było wy­
supłać około 10u tys. Na tere­
nu, h wic jakich wkład finanso-

że pełnej .ipłatności się .ue 
przewiduje. Dotacje bądą. No­
we rozsti-.ygnię^ia prawne do­
tyczące eduk-.cj. spylęezeństwa 
idą bow.em w kei un ku przy­
gotowania do dojrzałość szkol­
nej dzieci od 5 lat. aby w porę

i Raciborza. W Jaworz..ie. Ryb­
niku i Tarnowskich Górach 
funkcjonują pl cówłri przezna­
czone dla najmłodszych : obni­
żonej sprawności umysłowej.
JOLANTA TALARCZYK

NAJSZYBSZY KURIER
DHL — Worldwide Express, 

największa na świecie amery­
kańska firm* kuriersko, była 
prekursorem zrstosowama mię­
dzynarodowej sieci telekomuni­
kacyjnej i komputerowej do re­
jestracji paczek i przesyłek k i- 
riazskich, a tym uuy m ś.euz« 
nia ich urogi pu świecie. Dzisiaj 
wszystkie paczki DHL oznacza­
ne "ą indywidualnym kodem 
koesko^ym. oaozytywan m na 
każdym ko’ jnym etapie trans­
portu przesyłki.

DI.L jest firmą, która be-, po­
średników uostarczt przesyłki 
kurierskie — jak to się zwykło 
mawiać — od drzwi do Ir-wi. 
Inaczej mi wi„c s usług DHL, a 
Więź możliwoŁci ekspresowego 
przeKazywania paczek lub łn- 
nyc> przesyłek od drzwi nadaw­
cy do drzwi odbiorcy korzystają 
już mieszkańcy 18'* . :raj6w 
świata. Firma zatrudnia 25 tys. 
ludzi i dysponuje tysiącem wła­
snych ośrodków spedycyjnych 
rozlokować; eh w różnych kra­
jach. W i uległ jm roku prze­
wiozła blisko 50 min przei/łek.

Flota powietrzna DH L składa 
S> ze 110 samolotów, które każ­
dej uocy dostarczają pocztę Ku­
rierską do wszystkich ośrodków 
spedycyjnych należących do fir­
my. Obok własnych maszyn 
DHL wykorzystuje również lo­
ty rejsowe 172 linii lotniczych.

DHL działa w Polsce od 1984 
roku. Jednak ogromny i uzwój 
przedsiębiorczości i niezwykłe 
ożywienie kontaktów międzyna­
rodowych w naszym kraju spo­
wodowało wzrost zapolrzebow i- 
nia na usługi oferowane przez 
DHL. Dlaf- go też w końcu 
września br. DHL wspólnie z 
polską firmą handlową „Inter- 
cam” podpisały akt notarialny 
spółki joint venture. Kapitał za­
kładowy nowego przedsięb.or- 
stwa wynosi 150 ty uolai 5w 
(85 pr< c. należy Jo DH J. „Iń- 
tercans” wniósł do spółki lokal 
w cm'rum Warszawy, a także 
p'acówkę spędy, -yjną położoną 
w pobliżu Międzyi.arodowegj 
Dworca Lotniczego Warszawa- 
Okęcie.

Za usłuąi kurierskie tlimy 
DHL International (Pol„nd) L1Ů. 
możne płacie w dolarach iuh in­
nej walucie, a także w : lotów- 
kach. Pi "esłanie nółtorakilogra 
mot ej paczki ekspresowej z 
Polski dc Niemiec kosztuje 80 
dolrrów (dotrze do rak adresata 
w ciągu 48 godzin!. Szefowie fir­
my przewidują, że poa kon.ee 
bieżącego roku obrotT wyniosą 
7 raid zł, a w przyszłym — 15 
mld zł. Biura DHL Intern itiona. 
działają już w Gdańsku, Kra­
kowie, Katowii'ch. Szczecinie, 
Puznaniu, a warci 1 otworzą 
swo.r podwoje oùdz’alv we Wro­
cławiu i lodzi.

Przesyłki za granicę wysyła- 
? są same;otumi (dwa loty 

dziennie z Warszaw — w nie 
dzielę j->den lot). W kiaju fir­
ma będrie korzystała z tia.isprr- 
tu samocbnoowe. o i kolejowego. 
Dodajmy, że DHL iest pierw 
szym niiędzynarodov’yi„ prz< a- 
siębiorstwem Kurierskim, któr« 
dziaiT na t menie Europy Wschód 
niej.

KRZYSZTOF ZAÄ

•teatr
Czego by nic -wymyślić na 

pochwało a.igielskiego autora, 
sztuka ta jest za dłu-a. Trwa 
trzy godziny. TylLo wr teatrach 
radzieckich olcruje się jeszeze 
z celebrif ‘akie nasiadówki. Ma 
oim jednak swoje techniczne 
uwi inl owaiiia. ..Letycja i lub­
czyk” jest właściwie monolo­
giem jednej aktorki, potrzebne 
więc były dwie łuższe przerwy 
monologi stce dla utrzymania 
kondycji.

Świetna to sztuka na dzisiej­
sze eiężkie czasy w teati /.e. P i- 
trzebujt' tylko trzech aktorów 
(oczywiście doskonałych), sta­
tyści mogą być przypadków.. 
Wykorzystują! na wesoło krwa­
we opowieści Szekspirowskie, 
przekazuje nostalgie współczes­

nego życia. Peter 1 haffer l st 
zręcznym dfcmaturgiom, błys­
kotliwa prowadzi dialog, czego 
dowiódł już w oglądanym także 
w Katowicach -,A uad< uszu . W 
tej nowszej swojej komedii (z 
roku 1987) urzec wstawia sobie 
dwie kobiety, trochę „taiszę pa­
nie i z odmienności icn tempe­
ramentów oraz pogiąoów na i'-- 
cic buduje najrozmaitsze śmiesz 
nc sytuacje. Obie wiod, rycie 
mierne i szare, o ile ‘ednak 
Charlotta Schoen, niedoszła 
pani architekt, dawno sią B nim 
oogod-.ła i zgorzkniała na byle 
jakiej posadzie, to Letycja 
Douffet w ipaniale potrafi sobie 
uteat.-alnić monotonny los. za co 
zazwyczaj wylatuje z pracy. 
Zostawszy np. pr-twodnic-d«ą po 
nio nie znaczącym zamku w 
Anglii, wymyśla dla turystów 
krew mro: ące historie, ale przy­
łapana na mitomanii, musi się 
pożegnać z etatem. Innym ra­
zem, znudzona reklama byle

Dwie panie 
przy szafocie

jakiego sera, zaczyna kwieciści* 
odstręczać klientów od nowego 
wyrobu i po tygodniu ”iowu 
oczywiście -ostaje tizrobotną. I 
tak jest zawsze.

Stetrwzała Clnrlotta niepo­
strzeżenie daje się wciągnąć w 
pełen imaginacji świat Letycji 
'douffet kiedj tesaz już dwie 
fanatyczki zabierają się do 
Szekspira, gdy królobójstwo sta­
je się ich najmilszą rozrywką 

towarzyska, niew -le brakuje, 
by krwawa efektowna prze­
szłość zamieniła się we współ­
czesną jatkę. Do piekło Im ży­
cie v. konwencji i brz zmian, 
dojrzały dc burzenia całego 
Londrnu. Oto nowe snoirzer.ie 
na istotę terroryzmu, który ro­
dzi się z nudy i buntu wobec 
nijakości. Ak w tym momen­
cie zabawą się kończy, a pu­
bliczność żegna aktorów frene- 
tycznymi oklaskami.

Maja Komorowska jest fan­
tastyczna jakó ta postrzelona 
Letycja, . J bujna ..nagina :ja 
podpon edk’wuje sobie wszyst­
kich. bawi i wywołuje salwy 
śmiechu, i* wszystko ma bra­
wurową ripostę, w ten sposób 
uti iymać w napięciu i’ibl.cz- 
r.osć przez całe trzj aktv megła 
tylko bard to doświadczona 
aktorka. Jej przeciwieństwo 
upozowała pr . ilstrzowsku Zo- 
fia Kucówna jako Charlotta, 
tyra lazem sztywna, zasadnicza, 
niemodna op: yskliwa i rez mi- 
łego uśmiechu. W > wiele mniej 
efektownej roi. Kucówna 
zmieściła wszystkie stósowue 
odcienie wyrazu i również po­
trafiła być doskonale zabawna. 
Obie panie świetnie opanowały 
sztukę przechodzenia od rzeczy­
wistości do te.-tralności. nie ko­
rzystając nigdy z rezerw zgry­
wy.

Trzecim znanym nazwiskiem 
w obsadzie był sympatyczny

Bronisław Pawlik. W opizo 
dycznej roli adwokata pozwolił 
sę oczywiście zahuksć gwał­
townym p.n.om.

Oprawa plastvczna jak zav.- 
sz« u Ewy Starowieyskiej była 
wvsmaknwana, a tym razem i 
pełna dyskretnego poczucia hu­
moru (czarny strój Komorow­
skiej z czerwonymi rękawami, 
wypchr.ny kot).

Świetni« zrobiona komedia, 
świetny ubaw!

„Letycja i lubczyk” Pettr; 
SJiatferą, przekład Gusta w« i 
Mai Gottesi-ianów, reżyseria 
l.Ia-ieja Englert? sccnegiafia 
Fwy Starowieyskiej. Gocrinny 
wrsięp warszawskiego Teatn 
Współczesnego w dniach 28, 29 
i 30 września w Katowicach, 
zorganizowany przez Teatr 
Rzeczvpr spolitej.
IRENA T. SŁAWIŃSKA

„Jakimi sposooamj unominać 
sie o prawo do życia d a drze- 
tca...?” — pytał w swoim „Ra­
porcie” Jacet Bożek, po demon 
stracji przed Domem Towaro­
wym .Klimczok” w Bieisku- 
-Białej, ' pooliżu którego wy­
cinano piękne brzozy i topole, 
by spychacze mogły wyrównać 
plac pod nową inwestycję — 
Bank PKO.

Zamieszanie było duze, zahl 
teresowanie przechodniów wi­
dokiem zawieszonych na drze­
wach młodych ludzi, też spore. 
Plakaty mówiły. „Stop ignoran 
cji inwestora”. A przedstawiciel 
bigo ostatniego P”tal zdenerwo­
wany: O co chodzi, :n tę h^~ 
cę orpanizti.ii?'’ Odpowiedz 
brzmiała: Pracownia na Rzecz 
Wszystkich Istot.

No, to już nie mieściło się 
w wyobraźni.

— Akcje bezpośrednie sq o- 
statecznośi ią, wówczas pdy za­
wiodą wszystkie inne metody 
przeciwdziałania. Oczywiście, 
m<jdy nie używamy przemocy 
— mówi Jacek Pożek z Wilko­
wic, jeden z założycieli Pra­
cowni na Rzecz Wszystkich 
Istot — ruchu ekolugi. głębo­
kiej, a także noeta, instruktor 
hata jogi, wydawca biuletynu 
„Wolny Tybet”. — Po tej ak­
cji zaistnieliśmy tak naprawdę 
w bielskiej opinii publicznej. 
Vi eszliśmy n drzeiba skazane 
na ścięcie N e uratowaliśmy 
ich, ale pokazaliśmy, ze można 
własnym ciałem bronić przyro­
dy

Nie ma kompromisu w obro­
nie Metki Ziemi., głoszą ulotki 
Pracowni, która zresztą wpisa­
na jest na międzynarodową listę 
ruchów podejmujących dnała- 
n a proekologiczne. Na Podbe- 
sł idziu mocno dała znać o 
sobie w dwóch przypadkach. 
Chodzi o Wapiemcę i rajd .En­
duro”.

Sprawa Wapienicy (2 tys. ha 
zielonych płuc dla Bielska), 
bulwersuje do dziś. Od lat sa­

morząd lokalny star=ł sią o za­
przestanie tu wycinki drzew 
( n. in. przepięknych buków) 
przez Okręgowy Zarząd I isów 
Państwowych w Katowicach o- 
raz o włączenie terenu do par­
ku miejskiego. W sukurs przy­
szli ekolodzy z Pracowni na 
Rzecz Wszystkich Istot. Bo wy 
cinka, to nie tylko rabunkowa 
g’ospodarka, niszczenie przyrody 
wokół przemysłowego miasta, to 
także kwestio, zagłądy ooszsru 
c’ekawego jako biologie ma en­
klawa, jako świadectwo daw­
nych kulttir (sa tu ślady sta­
rych miejsc kultowych pierwof. 
nych m.esrka.iców. ryty ka-

ktoće chroni tych, którzy zarzą­
dzają terenem.

A raja „Enduro”? Został w 
kwietniu br. wstrzymany pr»ez 
wojewodę bislsk ego. Bo któż 
mógł odmówić racji Praccwni? 
Jaki to rajd motocyklowy na 
terenach leśnych (Międzybro­
dzie, Straconka, Przęglbek) 
zgodny jest z zasadami ekolo­
gii? I to w okresię lęgowym 
ptaków (hałas, porzucone 
gniazda, wvzlęb|pne jaja)? Od 
dawna bezskutecznie protesta- 

KTO TE HECE 
ORGANIZUJE...

mienne 1. Wielu ludzi chciaio- 
by tu widzieć rezerwat przyro­
dy. Były więc spotkania, pei- 
traktacje, dyskusje z władzami 
m-ejskimi i wojewódzki m.. Wy 
cinka jednak trwała. Pracow­
nia i organizowała akcje bezpo­
średnią w lesie. Ze ściętych 
drzew powstała barykada blo­
kująca w/wożenie drzew.
Przed Urzędem Woje widjkim 
w Bielsku ustawiono pikietę (je 
sień ln89 r.). To zaowocowało, 
wojewoda wnioskował o wstrzy 
manie wycinki Jednak prze- 
strzeg.mie tego przez OZIP to 
do dziś sprawą niejasna. Nadal 
więc samorząd i Pracownia (so­
juszników jest już v. ięcuj) do­
magają się, by w Wapinniey u- 
tworzyć park ckologi '«ny, ą w 
domku nad zano ą urządzić sta 
cję edukacji ekologicznej.

Czy to się powiedzie? Zbyt 
w.elu jest zainteresowanych wy 
cinka lasów włsśrfe tutaj: bli­
skość miasta, łatwy dojazd, 
chłonny, .przemyeä, no î pr* wo

wali tu roimey, bo pł.iszona 
zwierzyna niszczyła im uprawy. 
Zezwolenia chętnie dawały gmi 
ny, no bo któż oprze się pie­
niądzom, spleadorowi, publice? 
Efekt jednr.k jest. A trzeba do­
dać, że z rajdów takich zrezy­
gnowali Czes:, a w ślady chuą 
iść Słowacy t Węgrzy.

Wspomnieć należy o : ipektal 
kularnych akcjach z udziałem 
Pracowni — prztc wkc budowie 
koksowni w Stonuwie, elektrow 
ni atomowej w Żarnowcu. Eko 
logiczna filozof « wyróżnia Pra 
cowi.ię wśród licznych grup i 
śrośowiśk lansujących id<v o- 
chrony srodowwk= laturalnego.

Przede wszystkim ekozoh .. 
To nowa filozofia przyroiy. tei 
min określający medrość, ide« 
harmonii ekofogit-nej. «tan au­
tentyczne' egzytAencłi, dzięki 
której urzeczywistniaj? cię i a-

ktualizują pełne wartości życia 
na ziemi. To przełamanie wą­
skiego po’mowania siebie i o- 
bięcie miłością wszystkich istot. 
To właśnie ekologia głęboka, 
przybliżająca i propagująca po­
stawy bezinteresowne; obrony 
Matki Ziemi, stojącej dziś w o- 
bllczu wielkiego, niespotykane­
go dotąd kryzysu. To najwięk 
szy skrót filozofii Pracowni.

W Bielsku od trzech lat sta­
łe zajęcia prowadzi Klub „Ga­
ja ’, będący integra: lą częścią 
Pracowni (spotkania we wtorki 
i czwartki w Domu Kultury 
„Włókniarz”) kierującej się e- 
kologią głęboką. Jej główną 
podstawą jest to, że my i świat 
nię jesteśmy od siebie oddzie­
leni oraz pogląd, ie nie można 
zacząć zmian na zewnątrz bez 
zmian w sobie.

I to nie tylko hasła, ale au­
tentyczna prrktyka propagato­
rów Pracowni. Organizują oni 
„zgromadzeń.? wszystkich i- 
stot”. seanse, spotkania, wyda­
ją ulotki, biuletyny, książki. 
Scisłi grapa w Bielsku-Białej 
to dr Janusa Korbel (zwu.zany 
z Pracownią Architektury Ży­
wej), Jacek Bożek. Jerzy Oszel- 
da, Wojciech Owczarz, P zer ly 
sław Dominik.

Wydąje się, ze jest to jeden 
u na Joe’dziej autentycznych ru 
chô v ekologicznych, i bardzo 
mało nany. Dziwaczność na­
zwy Pracowni powoduje Itk ?e- 
ważenie u osoh postronnych. 
Ludzie mówłr: grupa cudaków. 
Cóż, oby więc»} takich „cuda­
ków”. ekolugów z przekonania, 
a nie na papie'-ze. Jak mówi je 
den z głównych p.ąktykói r e- 
kologii głębokiej, John Seed — 
„ekologia zaczyna się na twoim 
talerzu",

BARBARA SWADZBĄ

Zasiłek nie dla wszystkich
Pierwszej wersji ustawy o 

zatrudnieniu 7 grudnia 39 i za­
rzucano wiele. Między innymi 
to, że nieścisłości w niej zawar­
te umożliwiały ustawianie się 
w kolejce po zasiłek nie tylko 
tym, którzy faktycznie utracili 
pracę, ale także „wolnym pta­
kom”, gospod”niom dom«”* ym 
itp. Ustawę poprawiono i w 
efekcie mamy dziś w biurach 
zatrudnienia werylokację bezro­
botnych.

„Nie jest to sprawa łatwa — 
mówi Stanisława Sokołowska, 
dyrektor Wojewódzkiego Biura 
Pracy w Częstochowie. — 
Trzeba na nown ustalić prawo 
do zasiłku każdej z 13,8 tys. 
osób, które zarejestrowane były 
w biurach woj. częstochowskie­
go na koniec sierpnia. Wiele 
osób trzeba wezwać, poprosić o 
przedstavňenie zaświadczeń. Jest 
to konieczne, przypuszczamy 
bowiem, że około 30 proc, osób 
pobiera zasiłek niezgodnie z no­
wymi przepisami- Zamaczam 
jednak, że są to przypuszczenia, 
dokładną liczbę będzie można 
podać dopiero po zakończeń u 
wery^.kacji.

Pracownicy biur piacy, z któ­
rymi rozmawlaiam uważają ie 
dobrze sie stało, że przepity do- 
tj czące korzystania z zasiłku dla 
b< zrobotnych uległy Ł.-ostrzenui. 
YV końcu zasiłek powinien bvć 
dla ť ch. co pracę utracili, a nie 
dla t; ch. co nigdy nie starali się 
jej podjąć. Są również Świadomi. 
4: wery kacja narazi ich i a prz* 
kre wagi ze strony petentów.

Jednak nawet teraz nie wszyst­
ko w wytycznych wydanych 
przez ministerstwo jest ao końca 
■łasne Posz*ególne przypadki 
trzeba konsiilto-va,. z prawnika­
mi, a do Ministerstwa Pracy wy- 
sł„no całą serię zapytań dotyc .J 
cych niektórych — ztuaeji osób 
powracających z urlopów ■«—chi 
wfewczych, : akładów karnych i 
wojska.

Ruch w biurach pracy zwięk- 
szvł się również dlatego, że po 
viakaciach zgłosiło się sporo 
absolwentów szkół średnich i 
wvzszych. Niektórzy maią 
ogromne trud ości ze znalezie­
niem pracv. Gdy pytałam, czy 
możliwa jest zasłyszana przeze 
mrie historia, że „piątkowemu" 
absolwentowi politechniki i 
ekonomiki przemysłu zapropo­
nowano posadę sekretarki w 
filharmonii, odpowied_iano, że 
mogło tak być. Inżynierowie i 
ekonomiści mają niewiele pio- 
poz’ cji, cenione są natomiast 
osoby znające języki obce.

Liczba zarejestrowanych jest 
jednak płynna. Część osób znaj­
duje pracę. Inne decydują się 
na podejmowanie działalności 
gospoda cze; na własi y rachu­
nek- Jest to objaw pozytywny. 
W ostatnich miesiącach 26’ osób 
z woj. częstochowskiego skorzy­
stało z pozvezek udzielanych 
przez Biuro Pracy na rozpoczę­
cie własnej di iałalności. Nato­
miast pożyczki dla zakładów 
umożliwiły utworzeń - 600 do­
datkowych etatów.

fez)
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Salomonowy wyrok
f.ajpierw była dużł aaiyjfali 

eja nauczycieli i uczniów Li­
ceum O i> ipi ..ałcąceyo im. 
Ko nisji Edukacji Nar odo w« * w 
Bielsku-Biali i, że wreszcie mo­
gą za mieni' zwój si iry i łard-o 
ciasrr budynek na dwa okazałe 
gkdachy p~ by.y.n Komitecie 
Wojewódzkim PZPR. Taks była 
też dccyz ia władz miejskich, 
chot chętnyeh ns te pomieszcze­
nia było sporo, Następnie oka­
zało się, że sp.awa tak p-osta i 
oczywista nic jest, gdyż uzasad­
nione pod wzęlęlcm prawnym 
roszczenia m,ał do głównego 
gmucz u przy ul. Słowackiego 
Sąd Wojewódzki.

Zapanowała konsternacja, gdyż 
„ogólniak” faktycznie budynki 
już zagospodarował, przeprowa­
dzając zmiany joo kątem po­
trzeb dydaktycznych, a sprawa 
pod względem formalnym nie 
była ostatecznie załatwiona. Roz- 
pr-izęto uroczyście nowy rok 
szkolny, dźwięk szkolnego 
drwónka. “ibrzmiał w popezet- 
pe erowskich morach. Pertrakta­
cje trwary Dopiero we wrześ­
niu odbyło sie bardz- ważne 
spotkanie pi sedstawicieli Kura­
torium Oświaty i Wvchowania, 
dy-ekcji LO. prezesów Sądu Wo- 
jew <zk.:ego i prezy dentów mia­
sta. Wyłożono swoje racje, rozu­
miane się "awzajem, no i dążo­
no do kompromisu. Tutaj nale­
ży podkreślić, iż dzięki i.obrej 
woli prezes1» Sądu Wojewódz­
kiego spór rozsirzvgniçto na ko­
rzyść szkół-. Prezyden* mias*a 
postanowił, że po takim dobro­

wolnym zrzeczeniu się praw do 
“upomnianego gmachu, .oża 
zaproponować Sądowi Woje ■ 
wódzkiemu przekazanie do u- 
żytkowana budynku, z którego 
Ł.O im. KEN wyprowadziło s.ę 
(tj. kamienicy przy ul. Mickie­
wicza 22).

Człowiek, którego dobrą wo’ę 
pomcreślaią wszyscy, czyli pre­
zes Sądu Wojewódzkiego, Paweł 
Wcęrzunck, powiedział nam, ż 
ogólniak i ‘ak stworzył fakty 
dokonane pozostawiając std w 
sytuacji niezręcznej, choć z 
niezbitymi atutami prawnymi. 
Je Ina1' n.e było sensu przedłu­
żać sooru.

Taz więc „na gó ce” — jak 
kiedyś mówiono o tym budyn­
ku — zapanował spekój. Zado­
wolone są z tego władze oś wia- 
towe, które podobnych proble­
mów z fata nymi warunkami 
nauczania i chęcią przeniesienia 
się szkół do epszych lokali ma­
ją więcej. Wicekurator Zbigniew 
Paczko v ski również lodkreśla 
gest prezesa sadu. Dodaje też, 
že liceum udostępniło na pe­
wien czas kilka swoich sal filii 
Szkoły dla Dz’eci Głuchych, któ­
ra to placówka me ma się gdzie 
podziać od kilku lat. Oświata 
oczekuje jeszcze, by z t spom- 
rianego gmachu, a raczej z je­
go przybudówki, wy pro wadziła 
się Sęcjąldepiokracja Rzeczpo- 
spoi:‘ej Polskiej, która tu o- 
trzymała „ustawowe” 150 m kw. 
oraz Spółdzielnia Transportowa. 
Prezydent i tę kwestię obiecał 
załatwić. (sab) 

0 problemach indywidualnych na zimno
W ijewoda bielski — lak każę 

;raćycja — przyjmuj« m.esz- 
Kahcóv' nml»wództwa w spra­
wach móywidualnych. Wprowa­
dził jednak pewne zmiany w 
-posobie przyimowania i :aia- 
wiania iptaw. których celem 

jest konkretne i kompetentne 
rozstrzyganie. -By zaś to było 

możliwe, niezbędne jest wcześ­
niejsze poz anie istot” proble­
mu zanim odbędzie się zasadni­
cza rozmowa obywatela z woje­
woda lub członkami kierownic­
twa Urzędu Wojewódzkiego. 
Chodzi po prostu o przygotowa­
nie się przedstawiciela urzędu 
do rozmowy. Dlatego też woje­
woda bielski przyjął astępują- 
cy sposób postępowania w spra­
wach indywidualnych: najważ­
niejsze w nim jest przekazanie 
problemu — listownie, osobiście 
lub telefonicznie — ż odpowie­
dnim —yprzedzeniem na adres 
Oddziału Kontroli, Skarg i In­
terwencji- UW. Zaproszenie na 
rozmowo z wolewouą lub inny­
mi przedstawicielami UW nastą­
pi po przygotowaniu w zgłoszo­

nej sprawie przez odpowiedni* 
sł’uby.

Na pewno wyd>"ży to nieco 
d-ogę, co może obywateli ‘rochę 
zniechęcić, ale też sugeruje 
większe gwarancje załatwienia 
czy rozstrzygnięcia spraw czę­
sto trudnych, skomplikowanych, 
o różnym charakterze, których 
„na 6oraco” rozgryźć się nie da. 
Warto też zapamiętać, że nowe 
regulacje prawne wiele spraw 
przekazały w gestię samorządu 
terytorialnego i często admini­
stracja rządów a me ma ani 
prawa, ani możliwości wkracza­
nia w niektóre problemy. Za 
tem obywatel pow nien wcześ­
niej dociec kto jego problem 
może i powinien rozsf.i zygać — 
wojewoda czy prezydent, bur- 
m.strz !ub wójt.

Miniporadmk petenta można 
opisać tak: upewnić się kto jest 
władny załatwić sprawę, ieśli 
wojewoda, to najpierw trzeba 
nrzekazać sprawę do Oddziału 
Kontroli, Skarg i Interwencji (lub 
innego wydziału UW) i oczeki­
wać na zaproszenie.

(sab)

Długi powrGt do trzeź^ośra
Już od kwietnia br. r e dz.a- 

h Społeczny Komitet Przeoiw- 
’koholowv w Zabrzu. Na wn.o- 

sek Zarządu Głównego zaw.e- 
szoao prace ja.ogic. nych pla­
cówek w wc bwództwie. Pcnad 
40-leuu, tratycja musiała ulec 
wobec araku funduszy.

V Zabrzu "tagte uramiir iin- 
misja do Wychowaniu; W Trzeż- 
woábi, mimo chwilowego „bez­
królewia” (dawny prz swodni- 
cząay wraz z ninceir prezyden­
tury, złożył i to stanowisko). 

Tutaj również p.eniędzy (z do­
tacji 'ojewódzkiej) jest c.ągle 
za mało.

Czy te przeryy ene, utrudnia­
ne działan.a mogą zagadzid cią­
gle prze leż na-astającemu pro­
blemów’ „ikoholizmu? I czy na 
pewno taka forma p »mocy, w 
oparem o obecną ust"Wę o wy­
chowaniu w trzeźwości jest naj­
lepsza?

— Sądzę, że ustawę powinna 
ulec zmianie — wyjaśnia mece­
nas Stanisław Królikowski — 
zasręnca u "zewodnieząceg. Ko­
misji do Wychowania w TraÄ- 
wości. — Jest nazbyt rozbudowa, 
na. Niepotrzebna procedura za­
biera mnóstwa czasu.

A wygląda to tak: najpierw 
zgłoszer » chorego przez „akład 
pracy lub rodzinę. Później roz­
mowy, wywiad środowiskowy, 
rozpylanie chorego — tu trwa 
okolę 6 tygodni. .Następu e aż 
do wydania orzeczeń a sądo’ ze- 
go jeszcze oioio 3 miesięcy. Są­
dy przeładowane aktami w in­
nych sprawach, niechętnie przyj 
mu ją te o skierowanie na przy­

musowe leczenie. I jeśli sąd o- 
rzeka leczenie otwarte to jesz­
cze „pół biedy”. W Zabrzu są 
dwie PoracL.e Odwykowe 
przyjmujące do 100 pacjentów 
dzieniufe Tak dużą liczbę, po­
nieważ mektóryn chorym-trze­
ba c resowo podawać lęki — 
cc -kilk". dnú Nctonuas4 jeśli 
sąd orzeka 'eczenie z im.tnięte, 
wtedj chory może dalej czekae, 
bo na\ ęściej brakuje miejeca 
w szpitalu.

— Trafia do nas dużo spraw
— mówi mecenas Królikowski.
— Ponad 200 rocznie. I liczba 
ta niestety ciągle rośnie. W tym 
roku przyjęliśmy już 91 takich 
przypadków. Czy naszr działa­
nie lest skuteczne? Myślę, że 
maksymalnie w 20 procentach.

N.ewielkie jest społeczne pS 
parc e tęga działania. Żeby me
— owie iz.eć — nie ma go wcale. 
Zakłady pracy zapewniają o 
zwalczaniu alkoholizmu u sie­
bie. Hotele robotnicze — po­
dob ie. A jaka jest rzeazyi .- 
stość? Wszyscy wiemy Współ­
praca z rodzinami alkoholików, 
też przecież „chorymi”, me da­
je uuzych ez’il talów. Najczę­
ściej to najpierw trzeba pc móc 
rotome (nie tylko metdriataie), 
żeby ta mogła pomóc alkoholi­
kowi. Sprawdzaną forma i w 
miarę skuteczną w przywraca­
niu alkoholików do normalnego 
życia są Kluby AA. Ale w Za­
brzu już cd dłuższego czasu ta­
ki nie i stawie.

MIEA FIUTAK

Bez konkretów
2d września w Urzędzie Miej­

skim w Zao.zu włać t miasta 
spotkały się z przedstawicielami 
organizacji społecznych i partii 
połitycznyc, miasta. „Okrągły 
stół”, bo tak określon > spotka­
nie, powołany z inicjatyv y Mi­
rosława Selioly, prze ivodniczące- 
go Rady Miejskiej i Zarządu 
Miasta, miał okresně najważ­
niejsze i najpilniejsze problemy 
Zabrza.

Stwierdzono, że wygospodaro­
wane w regionie fundusze po­
vinny służyć właśnie temu re­
gionowi. Wróciła nie rozwiąza­
na jeszcze sprawa koksowni 
„Makoszowy”. Wspomniano za­
ledwie o bezrobociu i związa­
nymi z tym problemami absol­
wentów szkć' Konkretną pro­
pozycją Komitetu Obywatelskie­
go było -»warcie miejsca nocle­
gowego dla bezdomn”ch. Jednak 
większość organizacji mówiła o 
własnych kmpotach lokalowych 
i finansowych.

Na spotkaniu z władzami mia­
sta -ewrezentowa ie były: Ko­
mitet Obywatelski, ódRP Pol­
ska Par„a Zielonych, Stowarzy- 
ženie FAX. Związek Górnoślą­

ski, Ko-nitet Miejski NOT Zw!ą 
zek Inwalidów Wojennycn 
Związek Kombatantów RP, Poi- 
ski Zw.ązek Emerytów, Renci­
stów i Inwalidów, Liga Kobiet 
i PCK.

Spotkań a takie beda kon*y- 
nuowane. Potrzeba bowiem ko i- 
kretnych ustaleń których len 
„okrągły stół” me mzyniósł.

(mP

Podział miasta
Komisja Samorządu i Infor­

macji Rady Miasta Częstocho­
wa, zgodr ie z wymogami usta­
wy, przygotowała pro’ekt po­
działu miasta na osiedia. Mają 
to być podstawy do tworzenia 
tzw. jednostek pomocniczych. 
Wyodrębniono 22 okręgi, w któ­
rych zostałyby utworzone 34 
jednostki pomocn cze podziału 
"dmlnistracyjneg o. W projekcie 
wyznaczono dzieliJce- Śródmieś­
cie, Tysiąclecie Północ, Parkit- 
ka, Lis.r bc Grabóv ka, l-..e- 
drzyn, Ełeszno z Wrzosowia- 
kiem (inna nazwa Stary Raków), 
Gnaszyn z Ki wodrzą Dolną, 
Wvczerpy, Aniołów, aleja Po­
koju ze starą częścią wekowa. 
Os.atn: Grosz, Stradom z Ka- 
wodrzą Górną, Srbinów z Brze­
zinami, Dżbów. Mirów, Zawo­
dzie, Dąbie, Stare Błeszno z 
Kręciwilkiem, Kuźnica i Liszka 
Dolna.

Wyodrębniając te okręgi bra­
no pod uwagę ml in. zakres te­
rytorialny parafii, podział dziel­
nic według przebiegu linii tram­
wajowych i kolejowych, rzek. 
Istotnym czynnikiem były u- 
kształtowane przez trądy cję 
miasta podziały dzielnicowe. Ko­
misja prosi mieszkańców o 
przedstawienie własnej koncep­
cji powołania np. innych jesz­
cze dzielnic. Wszelkie uwagi 
można składać pisemnie w Biu­
rze ď-ad,’ Mis ta, ul. Modzelew­
skiej o 11/13, p. 108. (js)

Zróbmy remanent w szafacn
Zanim wyrzucimy do śmietni­

ka to, co w domu już się nie 
przydaje: z- ciasne ubrania, sta­
re a nie zniszczone książki, ez.y 
przedmioty codziennego użytl u, 

amysimy że mog; się one je­
szcze komuś przydać, Gdy s< mi 
nie znamy potrzebujących, sko­
rzystajmy i pośrednictwa takicn 
instytucji, jak PKPS. Apel jest 
szczególnie aktualny teraz, gdy 
wiele osób potrzebnie cieplej­
szego obt.wia, odziezy czy poś­
cieli. Niestety środki IKPS lą 
znacznie szczup.ejsze niz w la­
tach poprzednich Np. w Często­
chowie nie wystarczy icn na za­
kup węgla dla stałycn oodopie- 
cznych. D’atego też j« feli, nie 
stać nas na zasilenie PKPS pie - 
niędzmi zróbmy rer-arent w 
sz- fach. Korzyści będą obopól­
ne.

Zarząd Wojewódzki PKPS w 
Częstochowie mieści się przy ul. 
Nowowiejskiego 3, w podwórku, 
za „Pewexem”. (cz)

W KILKU WIERSZACH
Z kra,, i

■ Obradował Doradczy Komitet Polityczny nrzy ministrze 
spraw wewnętrznych. Przedmiotem debaty był stan bezpieczeń­
stwa państwa, bezpieczeństwa i porządku publicznego oraz in­
formacji na temat organizacji urzędu Ochrony Państwa i reorga­
nizacji Policji. Przedstawiono harmonogram prac resortu na naj­
bliższą przyszłość.

■ Z dniem 1 października br. wicepremier, minister finansów 
— Leszek Balcerowicz powołał Krzysztofa Jarmuszczaka na sta­
nowisko wiceprezesa Państwowego Zakładu Ubezpieczeń, rów­
nocześnie powierzając mu z tym dniem kierowanie PZU.

■ Rolnicy z Lubelszczyzny uznając, że cukrownie nie prze­
strzegają zawartych wcześniej umów kontraktacyjnych, na znak 
protestu zablokowali 1 bm. bramy wjazdowe do ' zakładów w 
Lublinie i Krasnymstawie (woj. chełmskie). Plantatorzy żądają 
200 tys. zł za 1 tonę dostarczonych buraków, zaś cukrownie 
proponują im 140 tys. zł.

■ Z informacją o podstawowych zasadach i kierunkach ko­
dyfikacji prawa cywilnego oraz o najistotniejszych z propono­
wanych zmian w prawie karnym zapoznał się' 1 bm. Zarząd 
Główny Zrzeszenia Prawników Polskich. Postanowiono zwołać 
w styczniu 1991 r. w Katowicach IV Zjazd Prawników Rzeczy­
pospolitej Polskiej poświęcony m.in. problemom konstytucyjnym, 
prawu cywilnemu (zwłaszcza* w związku z działalnością gospo­
darczą) oraz szkoleniu prawników.

Z zpgmicy
e W PARYŻU ROZPOCZĘŁO SIĘ PIERWSZE polsko-francu­

skie seminarium poświęcone problemom bezpieczeństwa europej­
skiego. Zorganizowała je francuska Fundacja na Rzecz Studiów 
w Zakresie Obrony Narodowej, istniejąca od 1972 r. i uważana 
za jedna z najpcważniejszych tego rodzaju instytucji w Europie 
Zachodniej.

® RZEC?NIK PREZYDENTA CZECHOSŁOWACJI Michael Zan- 
tovskv oświadczył w poniedziałek po powrocie Vaclava Havla 
z nowojorskiego spotkania przywódców świata poświęconego prs- 
wom dz’eci, że prezydent Bissh nie potwierdził swej wizyty w 
Pradze w trakcie rozmowy z Havlem.

« WEDŁUG WSTĘPNYCH WYNIKÖW tylko 36.9 proc, upo­
ważnionych do głosowania uczestniczyło w wyborach do samo­
rządów lokalnych na Węgrzech. Nie osiągnięto wymaganej 40- 
procentowej frekwencji, w związku z tym najprawdopodobniej 
14 października odbędzie się druga tura wyborów.

fl) RADZIECKI PARLAMENT zatwierdził w poniedziałek usta­
wę, która gwarantuje swobodę praktyk religijnych. Ustawa od­
dziela zarazem Kościół od państwa i wprowadza równouprawnie­
nie wyznań. W ten sposób zakończono kilkudziesięcioletni okres 
prześladowań religijnych w ZSRR.

4> POKOJOWE ZJEDNOCZENIE podzielonego od 45 lat Pół­
wyspu Koreańskiego może nastąpić Jeszcze w tym stuleciu — 
taką opinię wyraził w Seulu prezydent Korei Południowej Ro 
Te Wu.

Dziury w częstochowskim budżecie
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
można jednak realizować tylko 
o tyle, o ile pozwolą wpływy 
Ponieważ z wpływami jest kru­
cho, budżet wojewódzki jest 
dłużnikiem wielu przedsiębior­
stw, które wykonały konkretne 
zadania budowlane i przedło­
żyły faktury oo zapl «nia.

O trudnej sytuacji finansowej 
i konieczności zaciągania kre­
dytów wojewoda informuje 
wicepremiera Balcerowicza, sta­
le, niemalże od dnia objęcia 
funkcji, wricskując m.in. o do­
tacje 44 mlo złotych na kon­
kretne zadania inwestycyjne 
wymienieni na zawierającej 22 
pozycje liście. Na sam szpital 
] otrzeba do końca roku 22 m.- 
liirdy złoty zh. W piśmie z 
3 września br._ wojewoda pisze 
m.in : „Przeciętne mi<więczn : 
âoehody przekazywane p-zez 
rzbę Skarbową do budżełn wo­
je ôdz’.iego wynoszą 40 miliar­
dów zł, a îj’Ikb na fundusz 
płac sfery bt tżetowej — wraz 
z pochodnymi, niezbędna jest 
kwota prawie 60 miliardów zł.

Dlatego też z.uuszljj y byłem 
wstrzymać praktycznie wszyst­
kie wydatki poza płacami, Ic­
kami i środkami żywności dla 
p’aeôwek służby zdrowia. Mim a 
tak drakońskich oszczędności 
budżet województwa tylko ua 
sfinansowanie wyżej wymienio­
nych wydatków zmusnmv był 
w ostatnim czaśfe zaciągnąć 
kilk: krotnic kredyty bankowc”

Ri ^sumując, aby budżet wo­
jewództwa częstochowskiego na 
‘en rok był realny konieczne 
byłoby jego dofinansowanie co 
najmniej o kwotę 2b0 miliar­
dów .totych.

Trudna jest również sytuucja 
w budżetach mirst i gmin. Dla 
v’ielu największym ciężar en 
jest finansowanie oświaty sto­
pnia podstawowego. Już 5 z 
nich: K’nbuck, Mysz tów, Szcze­
kociny, Wręczyce i Kamienica 
Polska nie podoîa'y zada’ iv — 
mimo zaciąganych łi edytów. 
W tej sytuacji zwróciły się z 
pirjśbą o przejęcie ciążących na 
nich zobowiązań przez budże‘ 
centralny. (cz.

Anęielscy „Nawpatorzy” 
w Starej Cynkowni

Z oryginalnym widowiskiem 
pt. ..Nawigatorzy” Dr: yjechał 
do Polski zespół brytyjsk’ Th» 
Bow Gamelan, który wystą >i 
3 4 października (środa, czwar
tek) w Starej Cynkowni w Ka- 
towicach-Wełnowcu godz. 
19.30. W niepowszedniej scenei » 
artyści przedstawią swój spek­
takl operujący światłem, ru­
chem iżwiękiei.. i zaskakują­
cymi efektami. Zespół działa,ą- 
cy od 1983 roku występuje w 
cóznych krajach i na różnych 
kon ynentach, obecnie na zapro 
szenie Estrady Śląskiej oraz 
Teatru Ruchu i Dźwię­
ku Jota gości w Katowi­
cach. Pubhcziosć może skorzy 
stać w obu dniach występów z 
2 autobusów o godz. 18..5 i 
19.45, odchodzących z ul. Tea­
tralnej w Katowicach.

„Spotkania zs sztuką" 
w mA

Wczora' odbył się w Galerii 
Sztuki Wsoółczemej BÍVA w 
Katowicach inauguracymy wy­
kład „Spotkań ze sztuką” — 
organizowt iych dla młodzieży 
szkół średnich województwa. "V 
Każdy poniedziałek wT galerii l.ę 
dą mogli zbierać się uczniowie, 
a nawet studenci zainteres« wa- 
ni historią sztuki od cza sów na j 
dawmejszych po wspó! czesne. 
Wykłady spe’cjalîstôw wzboga­
cą filmy wideo i przeźrocza, zaś 
słuchacz» — liceŁl'ści bęi'ą mo­
gli ’.z ten snosób przygotować 
».ę do uczestnictwa w olimpia­
dzie plastycznej. Dodajmy, że 
współorganizatorami „Spotkań 
ze s-tuką” są Kuratóritm O- 
światy i Wychowania w Kato- 
w:ca<ii oraz Wydział Kultury 
UW

(ewka)

Handel z niewiadomymi
W’artosé tegorocznego importu 

z krajów RWPG do Polski mo­
że — według aktualnych prog­
noz — -wynieść 6 mld rubli. Li­
cząc w dolarach, będą to towa­
ry za 5,5 mld, w tym surowce 
za 3,5 mld.

Można jedynie szacować, co 
się stanie, gdy po 1 stycznia 
zaczniemy z krajami Europy. 
Srodkor.cj i Wschodnie j ht ndio- 
wać za wymień alne piemądze. 
Centralny Urząd Planowania 
prognozuje, że przyszłoroczny 
import może wjmieść — przy 
dalszym spadku zakupów wy- 
robć w e'ektromaszynowych — 
ok. 5 mld doi.

Znacznie trudniej W’rôz.yc kto 
i za ile kupi nas~.e wyroby tej 
samej branży oraz jaki będzie 
popyt na usługi budowlane pol­
skich przeds.ębiorstw CUP roz­
patruje 2 we rianty wydarzeń. 
Pierwszy, optymistyczny przyj­
muje spadek eksportu wyrobi, 
elektromaszynowych o ok. 20 
proc., tzn. 0 2 2 nld doi. Eks­
port usług budowlanych zminej 
sjy ęi? m ok. 40 proc. To zrów- 
now-iżyłobj salAo obrotów.

1PAP)

Trzy tygoöpis z Chopinem
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
140 z 37 krajów Europy. Azji, 
obydwu Ameryk i Australii. Ja­
ka będzie ostateczna liczb- u- 
czestników — na sto procent u- 
pewnimy się chyba ď ipier > po 
zakończeniu I etapu. Ostatnio 
podano hez >ę — 125.

Za kim będziet ty najgoręcej 
kibicować? Oczywiście za Pola­
kami, a zwłaszcza reprezentan­
tami woj. katowickiego — Woj­
ciechem Kocyancm, wychowan­
kiem prof. Andrzeja Jasińskiego 
i Zbigniewem Raubo, obecnym, 
studentem tego .am»to pedago­
ga, a także za Wojciech_m Swi- 
tałą z klasy prof. Józefa Stem­
pla. No. i p > znajomości zaMa.- 
tą Peter z Krakowa z klasy -za­
mieszkałego v/ Katowicach prof. 
Trd-usza Zm’idzi.iski»go.

W dotychczasowej histo-ii 
Konkursów Chopinowskich pier­
wszą nagrodę trzyhrełnie zdo­
bywali Polacy: w 1949 r. Halina 
Czerny-Stefańska — ex aequo 

z Rosjanką Bellą Oawiaowicz, 
w 1955 r. — Adam Harasiewicz, 
a w 1975 r. — Krystian Zitnex- 
nian. Zarówno Harasiewicz, jak 
i Zimerman, chociaż przynoszą 
sławę polskiej piai istyce, to 
sednak »- stałe mieszkają poza 
granicami kraju. Pocieszmy się, 
że również i zwycęzcy dw u- 

tegłych konkursów: z 1980 r. 
Wietnamczyk Dan.r Thai Fon i z 
1985 r. Rosjanin Sianis’atv Bu­
nin zdecydowali się opuścić swe 
ojczyzny. Ta k to już ‘est. Za­
wsze przepełnione, najsławniej­
sze sale Koncertowe, nailepiej 
dztółajace firmy gramofonowe, 
najlepsi impresariowie i i./resz­
cie na'spiamniejsze telefony — 
v/szystko to nie x'unkcjonuje 
jedr akowo skutecznie na całym 
świecie. Dobrze chocizż, : e ja­
kość gleby, na której rodzą się 
talenty, niekoniecznie musi być 
ściśle uz ilezmona od ekonomii 
i technologii.

Do najsławniejszych, najlepiej 
sprawdzonych przez czas, lau-

reató w Kon -ursów Chopinow­
skich na’eżą obok naszego Kry- 
s‘iana Zimermana: zwycięzca I 
konkursu — Rosjanin Łew O- 
borin, Włoch Maurizio Pollinl, 
który wygrał w 19C0 r. i Argen 
tynka Martha Arge-ich, laureat­
ki. I nagrody w 1965 r.

Jurorzy Krnkursów Chopi­
nowskich mylą się niezmiernie 
rzadko, do tej ptry bodajże je­
den raz, 10 lat ternu, kiedy to 
■wygrał Dang Thai St” , a pomi- 
nijtc Jugosłowianina Ivo Pogo- 
relicha. Jak będzie w tym ro- 
kt.i? Czy -.danie publiczności o- 
krż: sie takii seine, jak juro­
rów? Co będą sądzić krytycy? 
Tego wszystkiego '..owiemy się 
niebawem.

M.B.

Poza wymliiuonymi wyżej 
czterema przedstawicielami ool- 
k.aj ekipy kraj nasz repi zen- 

tvja róvmiež: Kordian Góra. 
Mo .ika Fon»pk< i Agnieszka 
Kulikow z C dańska, Tomasz 
Bartoszek z Łodzi, Wojciech 
B. oczko’, ski z Bydgoszczy, Ar­
tur Cieślak z Warszawy i Grze­
gorz Jastrzębski z Siediec.
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— I to ma być ważne? — parsknęła, ale dodałn Ju 
tro punktualnie o dziewiątej. Aie bęćzie pan r ńał napra 
wdę tylko pirć minut na rozmowę. Ani minutki dłużej!

— Dziękuię bardzo — pc wiedział.
Po powrocie dc hotelu zda1 relację z obydwu rozmów. 

Kierownik pokręcił głową z dezaprobatą.
— Niecn mi pan powie — zapytał — po jaką cholerę 

pan s-;ę naraża? Po co to panu9,
— Musimy mieć trochę nowości w bibliotece — powie 

dziak
— Ale po co? Przecież i tak tego nikt nie bęczie czy­

tał. t .
To była prawda. Przed przeglądem kultaralr.o-osw.ato 

wym Ryszard musiał »łożyć pięćdziesiąt fikcyjnych kar 
totale czytelniczych i wpisać na każdą z nich po pmć do 
dziasięctó fikcyjnych wypożyczeń, ponieważ czytelnictwo 
również byjo punktowane przez jurorów. Ś witała dobrze 
o tym wiedział.

— Przecież nikt nie uwierzy, w tezie ja'.-ie>ś kontroli, 
że ludz e zaczytują się w tych stalinowskich cegłach, 
które mamy w bibliotece — powedział Ryszard.

— Co mi pen tu opowiada — zaśmiał się Sv itała. — 
L.czy się tylko statystyka. Gdyby pan wpisał 'car > 
tek k..,ążki, kfóre w ogóle nie zastały napisane, to też 
by tego uikt nfe zauważył.

H yszard rozłożył ręce
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_No, a ja? — spytał. — Ja się tu nie liczę? Ninie nie 

siać na to, żeby kupować książki dla siebie! A ja czy­
tam, do aiabła!

— A, to co innego — zgodził się Świtała. — Jeśli te 
książki są potrzebne dla pana, to zupełnie inna sp/awa.

Rj szarf poszedł do biblioteki. TrsiaOł z nogami na sto­
le ł zapatrzył się w regały. We wnęce, w której w miesz 
icamu typu enerdowskiego mieściła się kucania, stały 
Marksj. Przy ścianie między kuchnią a oknem znalazły 
mieisce owoce międzynarodowego socrea.izmu, półki po 
przeciwnej stron-e zajmotvaia klasyka polska, a na re­
gałach przedzielających pomieszczenie na dwie części 
były kryminały i inne książki do czytania.

Przeczytał je wszystkie, a oprócz tej o tysiące innych. 
Czytał wszystko, jak icci: Prousta i Joyce’a, kryminały 
Joe Alexa i powieści Dos-ojewskiego, Trumana Capote’a, 
wielką czwórkę w komplecie i Mnisz :ównę. Czytał za­
chłannie, zapoi mnając o wszystkim. Świat książek był 
całkowicie różny od świata, w którym musiał żyć. Książ 
ki były najlepszym lekarstwem na poczucie bezsensu, 
na nudę, a nawet na delirium. Tak, nawet na to W cza 
sie iwudziestu czterech goozin ostrego kaca, kiedy zda­
wało mu się, że sufit obniża się cors z barcziej i zí chwi 
lę przygniecie go swoim ciężarem, jak pokrywa studni 
w’ noweli Edgara Allena Poe’go był w stanie pochło­
nąć pięć lub sześć książek, przęsło tysiąc stron. Niewiele 
pamiętał potem z tej terapeutycznej literatury, le<_z 
w chwili, gdy czytał, potrafił zapomnieć o szaleństwie 
i o śmierci.

Odsiedział w bibhotecj dwie godziny, lecz nikt nie 
przyszedł. Godziny otwarcia były i tak ęzysto umo-vne. 
Gdyby ktokolwiek zechciał wypożyczyć książkę, Ryszard 
gotów był udać się z nim do biblioteki o każdej porze 
ďnia i nocy. Rzocz w tym, że jak dotychczas, żaden z mie 
szkańcćw nie wyraził takiego życzenia. Owszem,' było 
kilku czytających, ale przyzwyczaili się d< > tego, że in­
struktor pr-ynosi im książki wprost do pokoju. Mimo te­
go udogoonien:a, na dwiistu mieszkańców tylko sześciu 
dawało się namówić na i rzeczytanie czegokolwiek. Wy­
dawnictwa podziemne miały większe powodzenie, ale 
me można ich było trzymać w bibliotece. Tym zresztą 
zajmował się Gałęcki.

O trzeciej zajrzał do biblioteki Świtała.
— Idziemy! — zawołał.
— słucham? — zdziwił się Ryszard odkładając książ­

kę, którą czytał już chyba po raz dziesiąty — „Dżumę” 
Camusa.

— Dzisiaj przecież czwartek. Kontrola czystości.
Ryszard podniósł sie. Współzawodnictwo w czystości 

było pomysłem na pierwszy rzut oka zupełnie bezsenso­
wnym. Ryszard zrozumiał, o co w tym wszystkim cho­
dzi, dopiero wtedy, gdy któregoś ania Świtała wyciąg­
nął z szafy Gałęckiego uiotkę. Jedną, małą ulotkę. (Swo 
ją drogą ciesawe — myślał — gdzie Gałecki trzyma te 
tony materiałów, które daje ludziom do czj tania?). N5c 
się wtedy nie stało, bo Gałęcici Byl przewodniczącym od
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działowego koła ZSM, , należał go nowego związku zawo 
dowego, a poza tym Świtała na ogół przyzwoicie trak­
tował tych mieszkańców hotelu robotniczego, których 
z tych lub innych powodów lubił. Gdj by jednak znalazł 
talią ulotkę u kogoś innego, to sprawa mogłaby sie 
skoiiczyć w więzieniu, albo na przykład w szerej aeh 
ORMO, gdyby trafił na słabszego.

Przejście przez wszystkie pokoje, a było ,ch prawie 
sto dwadzieścia, zajęło im półtora godziny. Świtała wę­
szył pod łóżkami i w szafach, a Ryszard zapisywał „pun­
kty karne”.

Potem szef poszedł do domu, a Ryszard zabrał się za 
nanoszenie wyników, dz’siejs’.ej kontroli na wykres 
ws półzawodnictwa.

Czuł się szpiclem. Naprawdę był szpiclem. Co prawda 
tylko biernym, przecież to nie cn szukał zakazanych dru 
ków i gdyby pi ypadkiem coś takiego znalazł, to o ile 
nie wiązałoby się tft z jakimś ryzykiem, starałby się 
to ukryć przed szefem. Zapisywał tylko to, co znalazł 
szef: brud i bałagan w szafie — pięć punktów karnych, 
pod łóżkiem — trzy punkty, łazienka — cztery. Brakowa­
ło tylko najważniejszego: umówionych znaków i tajnych 
protokołów, że znaleziono na przykład ulotkę antypartyj 
ną a'bo broszu"e o tematyce antyradzieckiej. Takimi 
sprawami Świtała zajmował się jednak sam.

Tego dnia Ryszard miał pracować do osiemnastej, ale 
o vpoł do i rostej znudziło mu się siedzenie w hotelu, 
więc zamknął pokój szefa, zamknął swoją klitkę i po­
szedł na przystanek tramwajowy koło jadłodajni „Jubi­
le iszowej”, naprzeciw pomnika rewolucjonistów, obok 
ktorego ■ schodził zawsze z szyderczym grymasem: ar­
tysta -rzeźbiarz tak wystylizc wał kajdany, którymi jego 
rebelianci mieli spętane nogi, że postac:e wyglądały jakby 
zjechały ’m spodnie.

Czekał na t zystam u pravdě pół godziny, chociaż 
„czwórka” według rozkładu miała o tej porze kursować 
co dwanaście minut. Wreszcie tramwaj przyjecnał, więc 
wsiadł, skisował bilet i usadowił się ni miejscu on stro 
ny jezdni.

Miasto — jego mii sto, w którym się urodził i miesz­
kał przez trzydzieści trzy lata swego życia — było coraz 
b-ixdzifcj brudne i zaniedbane. „Poniemieckie” domy sy­
pały tynkiem, płatami obłaziła z nich farba, a nowe „so­
cjalistyczne” budownictwo wyglądało jeszcze bardziej po 
nn”o. Wzdłuż ulicy imierały ostatnie drzewa a trawn’- 
kx, i.imo xż był koniec kwietnia, były szare jak asfalt, 
jakby tego roku trawa miała się w ogóle nie zazielenić. 
N, > mogło być inaczej. Kiedyś, w okresie Solidarności, 
'„yłąt.z ino elel troxiltry w elektrowni tylko na noc, kie­
dy nikt nie widział smrodzących kominów. Teraz nie 
zawracano już sobie głowi takimi rzeczami: kominy 
truły bez przerwy. W mieście były dzielnice, w których 
rodziło się dziesięć razy więcej upośledzonych dzieci niż 
gdziekolwiek w Europie, a mieszkanie w nich było groź 
ne już nie tylko dla zdruwia, ale dla życia.

tCDN)

Afryka Południowo-Zachodnia:

W Lizbonie trwa czwarto runda rozmów między przedstawi» 
c'elami rzędu angolskiego i ugrupowania UNITA, tym razem 
z udziałem obserwatorów amerykańskich I radzieckich. Po­
przednie trzy SDo*kania w stolicy Portugalii nie przyniosły wi­
docznych rezultatów. Stawkę tych pedrakt ii jest wyrwanie 
Angoli z krwawej wojny domowej.

W kraju tym, położonym w 
południowo-zachodniej części 
Czarnego Lądu, walki toczą się 
prawie od trzydziestu lat. Naj­
pierw walczono o obalen.e 
trwającego pcnad cztery wieki 
panowania portugalskiego. An­
gola bj-ła bowi< m kolonią por­
tugalską, a od 1°55 reku jej za­
morską prowincją. Po -ewolu­
cji kwi* ‘niowej w 1974 roku 
Portugalia postanowiła rozwią­
zać nabrzmiały problem angol- 
ski.

Dc Browędzono do zawieszenia 
broni i .utworzenia rządu przej­
ściowego. Wóv czas ponownie 
rozgorzały — tym razem brato- 
oó.icze — boje między różnymi 
ugrjpowaniam'. Z dojściem do 
władzy w niepcdleglvm pań­
stwie lewicowe’ MPLA nie po­
godziły się prawicowe ugrupo­
wania FIjlLA i UNITA.

O ile FULA wycofał«- się wła­
ściwie ze zDrojnt ?o opor_, mi­
nio iż jej przyv. ódcy byli bar­
dzo radykalni, to MPLA nie 
ustaňme nęka władze zna„du ją- 
ce w Luandzie (stolica). Cie­
szący się poparciem — nie tyl­
ko areszią moralnym RPA — 
prřtyzanci UNITA byli i są na­
dal w stanie kontrolować 
znaczne obszary kraju, zwłasz­
cza w jego południowo-wschod­
niej części. Ich wypady zagra­
żały częstokroć nawet stoliev. 
Dotkliwe strały gospoż rce an- 
golskiej wyrządzały akcje sabo­
tażowo- dywersyjne. Nie ty ko 
wysadzano obiekty o strategicz­
nym znać leniu, lecz nnrnwadza- 
no w dżunglę zagranicznych 
specjalistów, bez których siano 
rozwinięty przemysł w ogóle 
nie mógłby funkcjonować.

Rachityczna gospodarka w 
tym nader zasobnym w bogac­
twa naturalne kraju, nie za­
pewniała sroďtów na prou i- 
d zenie kosztownsj wojny. Ro­
sjanie posyła': nie tylko 
bron i amunicję, ale dortai- 
caeli ekspertów wojskowych. To 
także okazató się tódrak wspar­
ciem n ewystarczajacym. Nieod­
zowna była „siła żywa”, zdolna 
stawić czoło oddziałom rebe­
liantów. Wówczas „mternacjona 
li ityczną pomoc” okazał Z ngoli 
Fidel Czstrc wysyłając w koń­
cu 1975 roku do Afryki 50 ty 
sięcy kubańskich „ochotników”.

Miało to spowodować miaż­
dżącą liczebną przewagę nad 
par zantami, iecz i ten „zas­
trzyk” okaza. się również mało 
skut czny. W dalsrym ciągu nie 
widać szans nr rozwiązanie mi 
lita, ne obłemu angolskiego, 
chociaż io pewien < zas zarówno 
z jednej, jak i z dywgtój strony 
docierają spowiedzi „defini­
tywni': rozstrzygających działań 
ofensywnych”.

Rząd w Luandzie od początku 
zwracał uwagę na szczególną 
rolę, jaką w tym konflikcii 
t >ełnia sąsiadująca ,r Angolą 
Namibia — fcrmalnie od 1967 
rok 1 administrowana przez Ra­
dę ds. Afryki Południowo-Za­
chodniej ONZ, de facto zaś za­
rządzana przez RPA.

Narmoia stanówka * ie tylk» 
swoisty pomost umożliwiający 
Preton kierowanie pomocy par 
tyzantom angolskim, ale ’ ie 
bazę wypadową. W 1978 roku 
rasistowski rząd RPA zorgani­
zował wprawdzie wybory (ecz 
dopuszczono do wysuwaniu ial " 
kandydatów tylko przedświ­
cie® ugodo vych ,rup ludności 
afrykańskiej, wykluczono nato­
miast walczące o pełną Wi'iza» 
wisłość org»nizację SWAPO.

DOi.ijsłe znaczenie dla losów 
zarówno Ancoli jak i Namibii 
ma zawarte w grudniu 1988 ro­
ku przez przedstawicieli Angoli, 
Kuby i RPA pon zumienie w 
sprawie uregulowania sytuacji 
w Afryce Południowo-Zachod 
niej. Pełną niezależność Namibii 
warunkuje się całkowitym wy­
cofaniem żołnierzy kubańskich 
z Angoli. Ustalono wówczas ka­
lendarz ewakuacji kontyngen­
tów kubańskich,

W myśl zawartych poromf- 
mień, Kubańczycy powinni wy 
eofr? się z Řnfrd w ciągu 2” 
miesięcy, tzn., do 30 crenw-a 
1991 roku.

Realizacja tego postanowienia, 
odbywająca się pod nadzore.u 
specjalnej misji ONZ, przebiegi 
zgodnie z decyzjami sygnatariu­
szy porozumienia, a nawet nie­
co wyprzedza r~zyjęty harm >- 
nngram. Wg sianu na koniec 
sierpnia br. Angolę opuściło ok, 
37 tys. żołnierzy kubańskich.

Zniknął także drugi punkt za­
palny. Namibia uzysk la wresz­
cie niepodległość i czyni teraz 
og-omne wysiłki, aby nie tylkc 
pod względsm politycznym, ale 
i eKonomicznym uniezależnić 
się całkowicie od RPA, w któ­
rej też — co nie jest bez zns - 
czenia — zaszły istotne zmiany 
po przejęciu władzy przez pre­
zydenta de Clerca.

Namibijscy biznesmeni nawis­
ali już koutazty z Luaudą o- 

ferując Angoli podstawowe ar­
tykuł” konsumpcyjne sprowa­
dzane dotychczas z barázo od­
ległych, pnzaafrykâ: iskich ryn­
ków.

Oczekiwać należy iż nieba­
gatelny wpły w na postewę pré­
senta Angoli dos Santosa i 

tego najbliższego otoczenia wy­
wrze zmieniający się stosunek 
ZSRR do kwestii pomocy 
nrzyjażnionj m krajom”.

Lcpsz_ układy nh' linii Mos­
kwa — Waszyngton przyczynią 
sn niewątpliwie do zbliżenia 
stanowisk obu supermocarstw 
także w kwestii pokojowego u- 
regulowania sytuacji w Afryje 
Pohidmowo-Zact.ndi.iej.

WALDEMAR 
WASILEWSKI

Kadr z filmu „C„robójca’

„Csro W - tat 
eiar i Ma

Na ekranach naszych telewi 
zoró v pojawił się nowy amery­
kański seiial pt. „Anastazja”, z 
Omarem Sharifem odtwarzają­
cym ostatnie dru życia obalone 
go »rzez rewolucję rosyjskiego 
monarchy.

Tyniczusem w Związku Ra­
dzieckim ł-wają . zdjęcia do fil­
mu ukazującego również ten 
sam epizod najnowszej historii 
Twórca obrazu pt. Carobójca 
— wybitny radz’acki reżyser — 
Karen Szacr.iazarow mówi o 
swym no-vym dz ele:

— Nie nazywałbym filmu hi­
storycznym. Dwie t'i zecie jego 
akcji rozgrywa si< w naszych 
-zasach. To '-aczej dramat psy­
chologiczny mający odniesienia 
do rozstrzelania corskiej rodziny 
w Jekatierin’jurgu. Otrzymuję li 
sty zawierające kraň owo od­
mienię oceny tego tragicznego 
wydai zenia z 1918 roku. Moim 
celem jest stworzenie przede 
wszystkim filmu o walorach ar- 

: ystycznyeh...

Czołową rolę jednego z głów­
nych uczestników mordu — Ju- 
rowskicgo — powierzył Szacn- 
na’-arow angielskiemu aktorowi, 
znanemu m.in. z doskonałej 
k-eacji, w głośnej „Mi chanicz- 
nej pomarańczy” — Malcolmowi 
‘IcD ■ weliowi.

W związku z udziałem w fil­
mie McDoweíl mówi:

— Sądzę, iż Rosja byłaby 
wspaniałym krajem, gdyby 
u-wczas, w październiku M » zo­
stały przerwane procesy demo- 
kratyzacyjne. Był w ogóle nie­
wiarygodny okres w historii. 
Idee przedkładano po rad ludz­
kie życie.

Postoć Jurowskiego jest dla 
mnie w tyi i kontekście niejed­
noznaczna. Nie uw-:żam go po 
prostu za tępego sadystę wyko­
nującego rozkaz z Moskwa...

Film po-vstaje w plenerącr. 
1 en ngradu, Włodzimierza i 
Krymu. Część współczesna re­
alizowana jest w SwierGlowsku 
— dawnym Jekatierinburgu.

(wild.)



Szkolni polig’cci 
w... szkolnych ławkach

Dzieci nab-aiy apetytów na 
nauką języków zachodnich, ale 
w podstawówkach, jak na ra­
zie. przeważają rusycyści. Angli 
stów, german, stów, nauczycieli 
frant iskiepo jak na. lekarstwo. 
Za trzy lata będzie już lepiej. 
Wówczas na oświatowy „rynek” 
trafią pierws absolwenci nau­
czycielskich kolegiów językot 
obcych Ministerstwo È ikacji 
powola’o takie kolegia w 36 wo 
jewodztwach, także w Cieszy­
nie.

Cieszyńskie nauczycielskie ko­
legiat języków obcvcl" jes jed 
nak tylko jednym z czterech w 
kraju, gdzie nauczanie obejmu­
je trzy jeżyki: »ngielski, nie­
miecki i francuski, a wykwali- 
fikoi arią kadrę tworzą filolodzv 
rodzimi oraz nauczyciele przy­
byli z USa, Anglii i Francji. 
Okazało sit że najtrudniej po­
zyskać kogoś z Niemiec.

Wczoraj, 1 bm, w Cieszynie 
zamaugi rowano zajęcia w ko>e- 
gium, któ-e na razie korzysta 
z pomieszczeń cieszyńskiej filii 
Uniwersytetu Śląskiego.

Nie bylr łatwo dostać się tu­
taj — mówi dyrektor kolegium 
Mirosława Jnrczyńska. Po o- 
strych ęgzammach został naj­
lepsi, ci którzy otrzymali naj­
wyższe oceny ze znajomości ję 
zyka. Spośród 294 osób ubiega­
jących się o miejsca, przyjęto 
67 osób, ponieważ koiegiun dy­
sponował jedynie 60 miejsca­
mi. Najwięce, chętnych zdawało 
na kierunek z językiem angiel­
skim - o 31 niejsc ubiegało się 
169 chętnych. •

Za trzy lata p erwsi absolwen 
ci kolcgm .! z uyplomami, któ­
re oęd; ich upoważniamy do na 
uki językó y w szkołach podsta 
./owych i s ednich, zasilą kadry 
językowe oświaty.

(sab)

PRZERWY W 
DOSTAWIE PRĄDU
Irzerv y w dostav ie encr 

gii elektnvwnej w godz. 
8-16. dla Odbiorców Sosnow 
ca zt mlcszkałrch nrzy uli­
cach:

— dniach *3.10-04.10.90 — 
Traugutta 1-43, Dzierżyńskie 
go 1-3.

— w dniacn 00.10-12.10.90
— Czeladzkiej, Suchej, Spo 
kojnej, ~ »roki Łan, Szczęś 
liWej, r.adosnei P>diews- 
kiego.

— dnia 03.10.90 —■ Kilińs­
kiego 8, 10, 12. 14.

Powyższe wyłączenia zwią 
zane są z pracami remontu 
wymi urządzeń energetycz­
nych, za co Rejon Energe- 
tyczn; Sosnowiec nrzep a- 
sza PT Odbiorców,

Informacji udziela dyspo­
zytor pod nr tel. 6u-5S 32.
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MINISTER TRANSPORTU I GOSPODARKI MORSKIEJ 

ogłasza konkurs
na stanowisko Dyrektora Przedsiębiorstwa Państwowej Komunikacji

S tmochodowej w Raciborzu, ul. Środkowa 5, 41-400 Racibórz

Kandydaci przystępujący do konkursu powinni spełniać następujące 
warunki:

— wykształcenie wyższe (techniczne, ekonomiczne, prawnicze lub z zakresu organizacji 
i zarządzania),

— co najmniej 8-letni staż pracy, w tym 4 lata na stanowiskach kierowniczych lub sa­
modzielnych,

— dobry stan zdrowia,
— preferowany wiek do 55 lat oraz
— dłuższy niż 3 lata okres zatrudnienia w przedsiębiorstwach transportu samochodowego.

Oferty zawierające:
— zgłoszenie do konkursu wraz z motywacją ubiegania się o stanowisko dyrektora,
— wstępną koncepcję kierowania działalnością 1 rozwojem przedsiębiorstwa.
— kwestionariusz osobowy.
— odpis dyplomu ukończenia studiów wyższych oraz odpisy Innych dokumentów świadczą­

cych o posiadanych kwalifikacjach,
— opinię zawodową z ostatnich 5 lat pracy,
— zaświadczenie lekarskie stwierdzające brak przeciwwskazań do zajmowania stanowiska 

kierowniczego

należy składać w Radzie Pracowniczej lub w Dziale Kadr Przedsiębior­
stwa w zaklejonych kopertach z napisem „K O N KUR S” w terminie 
14 dni od daty ogłoszenia w prasie.
Kandydaci mogą uzyjkać niezbędne informacje o przedsiębiorstwie w dziale gł. 
księgowego tel. 31-86.
O zakwalifikowaniu do konkursu oraz terminie je^o przeprowadzenia kandydaci 
zostaną powiadomieni indywidualnie.
Konkurs' przeprowadzi komisja konkursowa ustaloiia zgodnie z art. 39 ustawy 
z dnia 25 września W81 r. o przedsiębiorstwach państwowych (Dz. U. z 1987 r. 
Nr 35, poz. 201, z 198» r. Nr 10, poz. 57 i Nr 20, poz. 107 oraz z 1990 r. Nr 17, poz. 99).
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PRZEDSIĘBIORSTWO CIĘŻKIEGO SPRZĘTU BUDOWLANEGO 
BUDOWNICTWA WĘGLOWEGO TYCHY, UL. FABRYCZNA 11 

ogłasza przetarg na n/w maszj-ny buóowiane i urządzenia warsztatowe.

Łp. Typ maszyny Numer ewid. Rok bud. Proc. zuż. Cena zł

1. Koparka g (siemcowa K-408 273 1973 80 40.000.000
2. Koparka gąsienicową K-606 289 1975 60 50.000.900
3. Spycharka gąsienicowa T-100AÍ3 284 1978 75 25.000.000
4. Spycharka j?G-170ri 311 1975 80 150.000.000
5. Tokarka pociągowa TR-45 43/400 1955 70 21.000.000
6. F zeciniarka ram. OH-253 4321/403 1985 40 18.000.000
7. Półautomat spaw. As-7d-1200 4153/484 1968 80 6.000.000
8. Koparka gąs. KM-25I 174 1970 75 25,000.000
9. Koparka gąs. KM-602A 230 19Ï3 80 30.000.000

10. Koparka gąs. UB-Jril2 339 1973 80 50.000,000
11. Koparka samoj. UDS-llOa 349 1978 50 250.000.000
12. Ładowarka koi. Ł-34 65 1979 70 135.000.000
13. Koparka i as. K-606 294 1975 80 50.000-000
14. Koparka gąs. KU-1Ł67 358 1979 80 60.000.000
IS. Spych. gąs. T-100M 163 1973 80 20.000.000
16. Wózek widl. spal. GPW-2501 704’1/763 1980 80 7.000.000
17. Koparka gąs. KM-251 176 1970 80 20.000,000
18. Koparka gą& K-408 269 1975 80 40.000 non
19. Koparka gąs. KU-1207 326 1977 85 45.000.000
20. Spych. gąs. T-130 325 1977 75 30.000.000
21. Wózek wldł. akum. EV-ÍSI-Si.io 7973/762 1973 70 7.500.000

Warunkiem udziału w przetargu jest wpłaceni'* wadium w wysokości 10 proc, ceny 
wywołania, najpóźniej w przeddzień przetargu w kasie przedsiębiorstwa.
Przetarg odbędzie się w 14 dniu po ogł iszcniu w prasie (dzień ogłoszenia liczony 
jako pierwszy) w siedzibie przedsiębiorstwa o godz. Ib ul Fabryczna 11.
W przypadku gdyby dzień 14 okazał się dniem ustawowo a'oinvm ud pracy, prze­
targ odbędzie się w dniu następnym.
maszyny 1 urządzeni.» w pcz^eji. 1—S motoa oglçdaê w bazie PCSBBW Bzie Z< meclile po­
zycje 3 w ba-.Ł PCSBI Rud« SIąak.i, ^.ycje 14—17 w bazi. PCSBBW Myślowe.
pozycje 18—Łi w oazie PCSBBW Tycny, ul. i'abiycrna 11 wszystkie w ciągu trzech do. 
przed przetargiem.
-. rzedsiębloretwo zastrze-Ja sobie prawd e-ycofanla maszyny i ur sądzenia z przetargu bez 
podania przycz»~y.
Informacji udziela Dział Słównjga Meehatl ka l Ti »raportu nr telefonu 27-40-64 wewn 
120 lub ’73.
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RADA PRACOWNICZA 
Zawierciańskiego Przedsiębiorstwa Budowłaneg« 

w Zawierciu

OGŁASZA KONKURS NA STANOWISKO 
DYREKTORA

Kandydaci przystępujący do konkursu ..owinni spełniać 
następujące warunki:
— wykształcenie wyzsze tecnmczne lub el jnomiczne
— staż pracy co najmniej 15 lat, w tym 5 ostatnich na 

stanowiskach kierowniczych
— preferowany więk — 45 lat
— dobry sta* zdrowia
— gotowość poddania się sprawdzianom wiedzy stosowa - 

nia zasad ekonomiczno-finansowych
Oferty składane przez kandydatów winny zawierać:
— umotywowanie zgłoszenia udziału w konkursie
— kwestionariusz osobowy + 1 fotografia
— odpisv — dyplomu ukończenia studiów wyższych i in­

nych świadectw kwalifikacyjnych
— życiorys z opisem dotychczasov ej działalności za wo- 

dowej
— opinie zawodowe za okres pracy na stanowiskach kie­

rowniczych
— aktualne zaświadczenie o stanie zdrowia
Oferty z dopiskiem „KONKURS” należy kierować pod 
adresem: Rada Pracownicza Zawierciańskiego Przedsię­
biorstwa Budowlanego 42-400 Zawiercie, ul. Mylna 12, 
w terminie 14 dni od daty ukazania się ogłoszenia w 
prasie 
Informacje o przedsiębiorstwie zostaną kandydatom 
udostępnione po zakwalifikowaniu ich do udział j w kon­
kursie.
O terminie konkursu kandydaci zostaną powiadomieni 
indvwidualnie
Zastrzegamy sobie prawo nieskorzystania z oferty bez 
podania przyczyny.
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FABRYKA KOTLOW PRZEMYSŁOWYCH 
F A K O P

w Sosnowcu

ZATRUDNI PRACOWNIKÓW:
• absolwentów politechniki o specjalności budowa ma­

szyn i urządzeń energetycznych, do pracy w zapleczu 
technicznym.

• inżyniera w Wieku poniżej 40 lat. znającego branżę 
kotłów przemysłowych i wymienników ciepła, bieg­
łego w zakresie samodzielnego przygotowania i pi u- 
wadzenia kontraktów, znającego przepisy i zasady 
prowadzenia handlu zagranicznego, władającego ję- 
zvkiem angielskim i niemieckim,

• informatyka — programistę AEM PC,
• spawaczy odbiorowych z uprawnieniami

wf PN-87/M-69900 arkusze 01, 02, 03: BZIE + kąto­
we; R2.1E: R3.2E; R3.2T.

Informac« udziela Dział Spraw Osobowych i Organiza­
cji Zarządzania w Sosnowcu, ul. Pstrowskiego 4, tri. 
66-48-61—5 wew. 312.

2162
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USŁUGOWA SPÓŁDZIELNIA PRACY 
„SPÓJNI A"

Częstochowa, ul. Kawia 13/15, tel. 526-06 lub 525-29 w. 30

przyjmuje do realizacji 
wykonanie instalacji wentylacyjnych, 

klimatyzacyjnych i odpylania.

1579

UWAG AÏ1I
' Ząopatrzenia kopalni

ZAKŁAD OBRÓBKI SKRAWANIEM
Białj stok, ul Boruty 21
wyhbnuje złącza do węży wysokociśnieniowych wszelkie­
go rodzaju — typowe i nietypowe. Posiadał ./ atest I do­
puszczenie do stosowania dla K’WK.
TERMIN REALIZACJI KRÓTKI

CENY KONKURENCYJNE
2158

RADOMSKIE ZAKŁADY 
MATERIAŁÓW OGNIOTRWAŁYCH 

w Radomiu, ul. 1905 Roku nr 21,

OFERUJĄ
DO NATYCHMIASTOWEJ SPRZEDAŻY:

— cegłu klinkierowa klasa „250” w cenie detal 1*30 ri/szl. 
klasa „250” w cen:e burt. 1400 zł szt.

— płytki elewacyjne nieszkliwione tnrozoo<Ixa>rne
o wymiarach 200X100X8 mm

230X65X10 mm
do dekoracji wnętrz budynków i elewacji budynków 
w cenie detal 27.500 zł, cena hurtowa 26.3G0 zł m kw. 

Informacji udziela Dział Zbytu, tel. 281-54, W. 
228 lub 315 lub bezpośredni 232-86.
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Śląskie zakłady lin i drutu 
„L I N O D R U T” ZABRZE 

ul. Sobieskiego 1, 41-800 Zabrze 
zatrudnią: 

f Z-CĘ GŁ. KSIĘGOWEGO ♦ 
z praktyką

(»i kształcenie wyższe lub średnie ekonomiczne)
REWIDENTA

z praktyką 
(wykształcenie wyższe lub średnie . konomiczne: 
Szczegółowych informaci! udziela Gł. Speej. d/a Pracy 
i Płacy, tel. 71-56-31 wew- 339.
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POMORSKIE ZAKŁADY
PRZEMYSŁU SKÓRZANEGO „KOBRA” 

W BYDGOSZCZY

zatrudnią

AKWIZYTORÓW do sprzedaży obuwia 
męskiego i młodzieżowego

Informacji udziela Dz.ał Sprzedażj pizy P^PS „KOB- 
R A”, adres: 85-950 Bydgoszcz, uh Kościuszki 27, *elefon: 
21-04-81 centrala, 21-16-61 Dz.ał Sprzedaży, telex 0562417, 
fax: 4852220936

POLECAMY!
■Atrakcyjne modne obuwie męskie i młodzieżbwe 
w szerokiej gamie najmodniejszych wzorów i ko­
lorów na różne sezony i okazie.
Produkujemy obuvde z naturalnej własnej skóry.

Zapraszamy do zakupów w sklepach firmowych w: Byd­
goszczy, Rypinie, Barcinie, Chojnicach, Gniewkowie.
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- — PRZEDSIĘBIORSTWO
TRANSPORTOWO-SPRZĘ^OWE BUDOWNICTWA 

„Transmid Bielsko-Biała"
43-300 Bielsko-Biała- ul. Towarowa 11

OGŁASZA 
przetarg nieograniczony na sprzeaaż środków tronspor^wynh:

Lp. Nazwa i typ pojazdu N- inw. Fok prod. Cena w~woł.
1. Tatra 148 S-3 065. 24.000.001
3 K„ma^ 5511 1552 1978 28.000.000,—
3, Kamaz 5511 1806 1981 23.000.000,—

l.amaz 5320 1768 1930 20.000.000,—
5. Kamaz J320 1785 1930 25.000.000,—
8. Tatra 813 CB 1749 1980 53.000.000,—
7. Zuk 2: >69 1986 12.000.000,—
8. Przyczepa D-3( lite 1978 s.ooo.ooo,—
9. Przyczepa D-83 1558 1979 9.500.000,—

10. Przyczepa P-300 1667 197S I6.9il6.0-J0,—
11. Naczepa NK-20 1369 1577 ■1.690.000. -
12, Star Z-4 1240 1977 10.000.000,—
13. Koparka EO3322 1451 1978 17.000.000,—
14. Koparka S-502 2058 1986 21.000.000,—
15. Koparka Białoruś 1193 1976 9.5Û0.Û00,—
16. Kamaz 5320 1926 1984 20.000.000,—
17. Fiat 125g 1046 1971 17 MO.JCO,—
13 Autosan 1658 1980 34.000.000,—

Przetarg odbędzie się w Bielsku-thatej, ul. Towarowa 11, o godz. 
10 w 14 dniu od daty ukazania się ogłoszenia (licząc dzień 
ogłoszenia jako pierwszy).
Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywołania należy wpłacić w kasie 
przedsiębiorstwa do godz. 9 dnia przetargu.
Ogłaszający przetarg nie udziela gwarancji, oraz nie odpowiada z* wady fi­
zyczne sprzedawanych śfodków transportowych. Fraków W osprzęcie t wy­
posażeniu nie uzupełniamy.. Zastrzega się prawo Wyboru oferenta oraz odwo­
łania przetargu w części łub całości bez podania przyczyny.

2180
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KOPALNIA WĘGLA KAMIENNEGO 
„ZABRZE-BIELS7OWICE" 

41-806 Zabrze, ul. Lompy 11» 

zatrudni od zaraz 
do pracy pod ziemią 

mężczyzn w wieku od 4 8 do 40 lat w zawodach:
• GĆ.INIKÓW I MłODSZYCH GÓRNIKÓW
• ŚLUSARZY I ELEKTRYKÓW

i PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH POD ZIEMIĄ 
oraz pracowników na powierzchni:

• Ślusarzy i spawaczy.
Pracownikom zapewnia się:
— wysokie wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy dla Przemysłu 

Węglowego w zależności ort stopnia kwalifikacji I stażu pracy
— aodatek siaoilizacyjny dla pracowników dołowych,
— deputat węglowy w wy sok ości 8 łon rocznie (dla pracowników tr>na- 

tych)
— wynagrodzenie z „Karty Górnika’*-
— z okazji „.Dnia Gómiko" przysługuje nagroda w wysokości miesięczne­

go wynagrodzenia.
— premie jubileuszowe za 15. 20. 25, 30 35, 40, 45 I 50 lat frocy. 
Dysponujemy rozwiniętą bazą Socjalno-bytową, ośrodkami wczasowymi w 
kraju i za granicą.
Pracownikom zamiejscowym zapewniamy miejsca w Dc ’ ach Gorrfr"-

Przy Kopalni „Zabrze-Bielszowice" Istnieję dwie Zasadnicze 
Szkotv Górnicze w Zabrzu przy ul. Sienkiewicza 43 ‘ w Rudzie 

' Śląskiej (Bielszowicach) przy ul. Kokota 169 — przyjmujące do 
nauki młodzież w wieku 16—18 lat, a szkolące w s-iecjalnoi»- 
ciach:
Ą górnik technicznej iksplc stacji złóż 
Ą elektromonter górnictwo oortzie nnego 
A mechanik maszyn 4 urządzeń górnictwo poazirmnego. 

Dokumenty wymagane pny przyjęciu do pracy-.
— dowod osobisty, legitymacja ubezpieczeniowa, książeczka wojskowa 
i adnotacją o wymeldowaniu, świadectwo ukończenia czkoły, wsiyst- 
kle świadectwa procy od ukończenia 18-go rosu życia, dla osób ■ 
rolnictwa zaświadczenie z Urzędu Gminy potwierazającn tzosokres 
pracy w gcspoaarśtwle rolnym.

Zgłoszenia przyjmuje I Informacji udziela Dział 1>prt>w Osobowych Ko­
palni .Zabrze-Bielszawlce", tel .71-52-11 wew. «S4, 42-02-21 wew. 365.
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Prezydent Miasta Chorzowa 

. Zarząd Miasta Chorzowa

OGŁASZA..Ą KONKURS
NA STANOWISKA

NACZELNIKÓW WYDZIAŁÓW:
1. Geodezji i Gospodarki Gruntami
2. Spraw Lokalowych
3. Crgai lzccvlno-Pr_wr ego i Kadr

Informacji o wymaganych kwalifikacjach oraz wa­
runkach pracy i płacy udziela Wydział Organiza­
cyjno-Prawny i Kadr Urzędu Miejskiego w Cho­
rzowie, pl. 1 Maje 1, pokój nr 221. tel. 413-513.

Oferty należy składać w terminie 14 dni od daty 
opublikowania ogłoszenia.
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DRUKARNIA
UNIWERSYTETU ŚLĄSKIEGO

Katowice ul. 3 Maja 12

Zatrudni :
• maszynistę offsetowego

Informacje w Dziale Kadr drukarni.
2880
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ARESZT ŚLEDCZY
w Zabrzu, ul. Sądowa 1

Zatrudni mężczyzn na stanowiska

OFICERSKIE
— wymagane wykształcenie 
wyższe i PODOFICERSKIE — 
wymagane wykształcenie śred­
nie lub zawodowe..

Wymogi:
wiek do 35 lat

— doery stań zdrowia
— niekaralność
— uregulowany stosunek do służby wojskowej

Bliższych informacji udziela Dział Kadr w godz. 
9 do I5, rei. 71-39-66 w«>w. 18.

2229
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rolnicza spółdzielnia
PRODUKCYJNA

-ublinleC, ul. Droniowiczkt 12,

oferuje do sprzedaży po rewela­
cyjnych niskich cenach:
1) płytki chodnikowe 35x35x5

— 1.580,-— 5- 1 sztukę
2) obrzeża trawnikowe 75x19x7

— 2.5?r,— 2 1 sztukę
3) płyty typu „S" 40x20x15

— 2.773,—i 2 1 sztukę
Sprzedał do 1SJ0.1990 r. z Beto» 
niarnir ul. Przemysłowa S.

29P71 kr
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ogłasza konkurs na stanowiska

Dynktorow Szpitali nr 1 -f- 5, 2, 3, 4, 6

MIEJSKA SLUŽBA ZDROWIA 
w Chorzowie

DYREKTORA
Oddziału Pomocy Doraźnej

DYREKTORA
Podstawowej Opieki Zdrowotnej

Wymagane kwalifikacje: wykształcenie wyższe 
i zdolności menedżerskie.

UWAGA 
handlowcy i zaopatrzeniowcy. 

WYTWÓRNIA OZDOB CHOINKOWYCH
„KO M O Z J A”

Cząsłochowa-Sabinow, ul. Gronowa 17-o, 
tei. 451-03, 22-35-00,

oferuje 
pełny asortyment szklanych azdób choinkowych
(24 wzory).
PRZY WIĘKSZYCH ILOŚCIACH ZAPEWNIAMY 
WŁASNY TRANSPORT.

Gliwickie Przedsiębiorstwo Instalacji Sanit. BM 
44-100 Gliwice, ul. Jasna 14,

OGŁASZA
I. Przetarg nieograniczony na sprzedaż środków •'wałych

ZAKŁADY PRZEMYSŁU CUKIERNICZEGO 
»O L Z A«

43-400 CIESZYN
ul. Llburnia 15, tel. 215-97 wewn. 284 (Dział Tech, liczny), 

ugłaszają przetarg nieograniczony na sprzedaż:
1. A-rifiat próżniowy 'Wypai ka) typ WAA-1S o poj. «W 1. prod. krajowe 

(1978 r.ł — przeze c przemysł przetwórstwa owoeowo-wi..zyw»>egr 
Cena Wywoławcza »8.000 . i0 zł. V ■ządzenie dozna oglądać w dni robocz» 
w Z-dziu Pi od „OLZA ” Nr TTl w Z' wcu, 11. Świętokrzyska -0.

S. Automat pakując .TRANS. 'RAF” typ XAG-32 (zakwalifikowany do ze 
mbnt 1). prod. krajorrej — 1975 r. Cez; a wywoławcza 8 “00.000 2f
Ur jdzenle można ogląda w om robocze w Z-dzie Prod „OLZA” Nr II 
w Cieszynie, ul. Błogocka 80.

Przetai g odbędzie się w 9 Iniu od daty ukazania s.ę igfosze lo w prasie 
o godz, 10 w ZPC „Olza" Nr 1 w Cieszynie, ul. Llburnia 15.
Waaium w wys. 10% ceny wywoławczej należy wpłacić w kacie 2PC 
„Olza" w aniu prreiorgu.
W razie niedojścia do skutku pierwszego przetargu, drugi przetarg odbędi e 
sir na tych samych zasadach w godzinę później.
Zasu legomy sobie prawa unieważnienia przetargu bez Dodania przyczyny.

P o n c d t o:
SPRZEDAM» NIEł.ZTWAN» PODGRZEWACZ WODÏ typ WP-6/10 o pój. 
4000 1 (prod. „TERMOWENT” Radom — marzec 1990 r.). Cena: 10.865.00'' + 1S« 
koszty zaopatrzenia oraz i iz». WĘZOWNic MOSIĘŻNYCH atestowanych do 
w/w rodgiiewjcza. Cena 1 wężownicy — 250.000 zł.
Zamówienia kierować pod w/w adr isen..

Przetarg odbędzie się w Gliwicach, ul. jasna 14 a godz. 10 
w 14 dniu od daty ukazania się ogłoszenia (licząc dzień ogło­
szenia jako pierwszy).
W razie niedojścia do skutku I przetargu z braKu nabywców 
II przetarg odbędzie się w dniu następnym w tym samym miej 
seu i godzinie.
Wadium w wysokafći W proc, ceny wywołania należy wpłacić w kaeie 
iwzeds.ębiorstwa do godz. 9 dnia przetargu.
'..ykazane średk trwale można oalądać na terenie Boży Materiałowe} 
Gliwice, ul. Okrężna 22.
Wykazane sarno« body i przyczepy można oglądać na terenie 3azy Sprzę ­
tu I Transportu GPIS w Gliwicach, ul. Rybnicl c 31.
Pakar.ie'a Jest do oglądania na lotnisku w Gliwicach.
Ogłaszający przetarg nie udziela gwaränej., orrz nie odpowiada za wady 
fizyczne. Brakćw nie uzupełniamy.
Zastrzega iiv prawo wyboru oferenta oraz odwołania przetargu w części 
lub całości bez podania przyczyn.

Il Pi zedslębiorśtwo sprzeda po c?nach uzgodnionych
1. Stanowisko próby hamulców ia . ochodów ciężarowych (urządreblfi rol­

kowe) tok prod, 1987, cena •».■100.000 zł
Z Agregat do płukania instalacji c.o.. rok prod. 191 9, cena 20.000.000 zł
3. Wózek Widłowy GPW-202T, rok prod. 1989, cena 28.000.000 zł
4. Wózek widłowy akumulat. EV-717, rok prod. 1979, cena 720.000 zł.

222:
AAAAÀAAAAÀAAAAAÀAAAAAÀAAAAAAAAAÀÀAAAAAAAAAAAÀAAÀAA,

Oferty należy składać w sekretariacie ZOZ przy 
ul. Dr. J. Rostka 2, do dnia 17.X. 1990 r.

2237

Za treść ogłoszeń redakcja „Trrunnr ś.„si lat" me 
odpowiada. Inro^macji udziela tÿlkc Hilm Ggrote 
telrfui centrali 53.-? 4. v ewn. 208 (oit.osztala -wyg 
I h) i »ekspret» e> 1. L bfc.-pośfeii >38 ", ftetespor■ 
dencję w s mwie ogłoszeń adresów i : Biuro Ogłoszeń. 
<0-852 Katowic ul Młyńska L

Pizedsiębiorstwo 
Handlu Chemikaliami 

„C H E MI A"
w Katowicach przy ul. Warszawskiej 3, 

informuje wszystkich P.T. Klientów
że z dniem 3.09.1990 r. 

uruchomiło następne firmowe sklepy 
chnmiczne.

SKLEP CHEMICZNV
z'okalizowany w Rudjie Śląskiej 1 prjy ui. Bo- 
■owników o Wolność I Demokrację 23 (w pobli­
żu dworca PKP)

oraz
PUNKT SPRZEDAŻY DETALICZNEJ

zlokalizowany na Bazie Magazynowej w Katowi- 
cach-i-igocie, ul. Kolejowa 19.

SKLEPY OFERUJĄ DO sPRZEDAŽY PEŁNĄ GA­
MĘ ASORTYMENTU TOWARÓW „WSZYSTKO 
DLA DOMU" m.in.:
łp materiały budov kuae, farby, lakiery, rozpuszczal­

niki. kleje w pełnej gó-.iie asurtj nentowej
IK wyroby a tworzyw sztucznych, w tym wykłat.’!- 

ny typu „lentex”. „recoid”.
* wyroby chemii go:nodarMe‘.
» szeroki wybór tanet p p; sr iwych 1 trůjrtalnycti.

Jednocześnie zapraszamy wszystkich do 
już działających sklepów tirmOwyc": 
Gliwic , uL Barllcklego U, 
XatowICe, uL Warszawska .
Bielsko.'lała, ul. Korczaka S4 (przy Bazie Maga­
zynowej)
Częstochowa — ul. Dekabrysto0 2.
— ul. Wał) Dwernickiego S35- (prry B*izu Ma­

gazynowej).
Zapewniany towary no atrakcylnycl* - *nach 
których producentami są uznani produoęnc* kra­
jowi oraz zagraniczni.

29to8kr

Lp. Nazwa i typ śroak i trwi tog Nr inw. rok bud cena wywtł. 
w ri.

1. Gwinctarxa GA 52/2 04-4 16-84 1979 18.000
2. Gwinciarka GA 5?/2 04-46-85 1979 14.000

3. Gwinciarka GA 52/2 04-416-29? 1965
(2 szu, 

28.000

4. Gwinciarka GA 52/2 04-416-293 1985
(2 szł.) 

CÛÆO
5. Gwinciarka GA 52/2 04-416-315 1986 26.00C
6. Spawarka wirujące FW-23U 04-484-151 1979 350.000

7. Spawark a wirowa ÉW-23U 04-484-31 -978
(3 szt.) 
400.000

8. Spawarka prostownikowa SPB-315 Ü4-484-31 1978 850.001
9. Samochóa KAMAZ 5320 07-742-81 1980 26.100.00"

10. Samochód STAR A-2OC 07-742-100 1984 19.700.000
11. Samochód Multicar M-2S'0 07-742-115 1988 15.000.000
12. Przyczepo skrzyniowa 4,51 

Autosan D-46 07-748-112 1987 4.000.000
13. Pakamera 08-806-54 1988 1.500 OÛC



WTOREK 
2

października
Dionizeao, Stanimlra, 

Teofila
Wschód słońca 5.38
Zachód słońca 17.12

TELEWIZJA
PROGRAM I

WIADOMOŚCI: 9.09 16.W 22.59.
8.00 „Dzień dobry” — poranny 

magazyn rozmaitości
9.10 „Domowe przedszkole”
9.33 Dynastia” (44) — serial 

produ. USA
12.00—15.53 Telewizja edukacyj­

na
12.00 Muzyki — Muzyka zapra­

sza
12.30 Na legionowym szlaku — 

Między Sejmem, rządem a 
konstytucją

1X00 Chemia — Układ okreso­
wy pierwiastków

13.30 Spotkania z literaturą kl. 
VII — Jan Kochanowski

14.05 Agroszkoła — Żywienie 
krów mlecznych. Prawid­
łowy dój.

14.85 AIDS — Wiedzieć — to 
zapobiepać (3)

15.05 „Jedwabny szlak” (3) — 
„Galeria sztuki w sercu 
pustyni” serial dokumen­
talny prod. japońskiej

15.55 Program dnia
16.10 „Video-Top”
16.20 Dla dzieci: „Tik-Tak”
16.50 Kino Tik-Taka: „Misia Yo­

gi wyprawa po skarby" — 
film animowany prod. 
USA

17 15 Teleexpress
17.30 „10 minut”
17.45 Portrety — „Teatrum wy­

obraźni Henryka Siemi­
radzkiego” — film doku­
mentalny Marii Mrozek

18.45 XII Międzynarodowy Kon­
kurs Pianistyczny im. Fry­
deryka Chopina — Studio 
Konkursu

19.15 Dobranoc — „Bajki Ezopa”
19.30 Wiadomości
19.50 Spotkanie z ministrem 

Jackiem Kuroniem
20.05 „Dynastia” — serial prod 

USA
20.55 .Listy o gospodarce”
21.25 „Walka o demokrację” (5) 

— film dok. prod. angiel­
skiej

22.20 „1 powraca wiatr” — Wła 
dimir Bukowski w Polsce

23.05 Magazyn „Ring” — I Fe­
stiwal Artystów Chrześci­
jan cz. II (z Katowic)

PROGRAM II

6.55—10.00 Telewizja Śniadanio­
wa

6.55 Powitanie
7.00 CNN — Headline News
7.15 Magazyn Telewizji Śnia­

daniowej
8.00 Panorama dnia
8.10 .Ulica Sezamkowa” — 

program dla dzieci
9.10 „Santa Barbara” — serial 

prod. USA
10 00 Retransmisja obrad Sejmu
11.40 J rogram dnia
14.45 Studio aktywnej telewizji
15.00 „Ulica Sezamkowa” — 

program dla dzieci (powtó­
rzenie)

16.00 Kontakt TV — „W kon­
takcie ze światem” — „W 
imieniu Mandeli”

17.00 „Walka o ziemię” — se­
rial dokumentalny prod. 
angielskiej

18.00 Aktualności (z Katowic)
18.25 R< klama (z Katowic)
18.30 Modlitwa wieczorna z 

Sanktuarium Grobu Boże­
go w Miechowie

18.50 Punkt widzenia — pro­
gram publicystyczny

19.30 .Inter Arma” — film do­
kumentalny poświęcony 
twórczości plastycznej po­
wstałej podczas powstania 
warszawskiego

19.55 „Warszawskie dzieci” — 
fragmenty koncertu

21.00 „Wywiady Ireny Dziedzic" 
— Anatol Lawina

21.30 Panorama dnia
21.45 Studio Sport
21.55 ..Koncert dla Europ'.”' — 

Carrer?' Domingo, Pava­
rotti, Mehta (powtórzenie)

23.55 W czasie konkursu o kon­
kursie — I etap

0.20 Komentarz dnia
0.25 CNN — Headlins News

PROGRAM III 
REGIONALNY

14.00—16.00 Retransmisja progr. 
satelitarnego CNN

16.00 „Przygody rozbójnika Rum 
cajsa” — film dla dzieci

16.10 „Pora relaksu” — pr. roz­
rywkowy E. Kozaka

16.30 „Mój dom” — magazyn 
nie tylko dla pań w opr. 
T. Rel-Szeiigowskiej

17.00 „Dekada Solidarności” — 
Działacze — program Ra­
fała Szymońskiego

17.30 Sportowy kwadrans
17.45 „Zawód czy powołanie” — 

reportaż C. Micińskiej
18.00 Aktualności
18.25 Reklama
18.30 ..Przygody pana Michała" 

- serial TVP — cz. II
19.00 Express reporterów — A- 

ktualności
19.30—22.00 Retransmisja progra­

mu satelitarnego SAT-1

OSTRAWA
PROGRAM F 1

WIADOMOŚCI: 9.30 19.30 23.20
9.00 Wydarzenia, komentarze. 

•■35 „Onowleść 88” (film czeski). 
11.06 Progi arn fmsw. 11.10 Echa 
sportowe. 16.00 Filmy oświatowe.
16.10 Piosenki z echem. 16.SÔ 
Minuty dnia. 17.00 US Armv w 
CSR 1945 (program dok.). 17.20 
„Richard ¥ igner” (serial wę- 
glersko-angielskl — 5). 18.10 Pro­
gram oubl. Io.50 Gimnastyka: 
streczlnz. 19.00 Wieczorynka: 
Dwa kosy 1 kurek z ratuszowej 
• ieźy. 19.10 Wieczorem na ekra­
nie. 19.15 Rvnek handel, finan­
se. 19.20 Prognoza noeodv. 10.25 
Reklama 19.a0 ..Wspomnienie o 
Annie” (film telewizvlnv). 20^5 
Reklama. 21.00 Szumawskte dvle- 
matv. 21.25 Studio Dialog. 22.05 
Wydarzenia. komentarze. 22.35 
Nokturn muzveznv (koncert mu­
zyki kameralnet)

PROGRAM TVC

9.00 Program dla szkół: 1ez*'k 
czeski (kl. III) 9.20 Program dla 
przedszkolaków. 9.55 .Opowieści 
z miodowe! łąki” (serial animo­

wany — 2). 10.03 Amerykański 
język angielski (5). 10^1 „Baran­
ki i śpiący diabeł” (bajka). 11.00 
Program dla szkół: Wychowa­
nie plastyczne (2 stopień SP). 
11.25 Prapremiery dla. nauczycie­
li. 15.40 Muzyk (program muzy­
czny dla dzieci 1 młodzieży).
16.10 My, dziewczyny z miastecz­
ka (serial TVCS — 9. ost.). 16.40 
Ile drzew było w raju (program 
dyskusyjny). 17.10 Dla młodych 
widzów: Vega. 18.10 Halo, telein- 
zercja (program rozrywkowy, o- 
głoszeniowy 1 reklamowy). 18.45 
Program regionalny. 19.00 Lekarz 
i ty: Człowiek 1 wyżywienie.
19.10 Aktualności. 19.25 Reklama.
19.30 Film dokumentalny prod. 
holenderskiej. 19.55 Wieczorem na 
ekranie. 20.00 Sparta Praga — 
Panathinaikos Ateny (koszyków­
ka — mecz rewanżowy). 21.30 
Aktualności. 21.35 Minuty o spor­
cie. 21.45 Clyde Fenton (program 
TV australijskiej). 22.30 Zanie­
czyszczone morze (program popu­
larnonaukowy). 23.00 Lektura na 
dobranoc.

RADIO
PROGRAM I

WIADOMOŚCI: 5.00 8.00 11.00
13.00 14.00 16.00 18.00 20.00 21.00 22 ÜÛ 
23.00.

5.05 Piosenki z przedmieścia 
3.20 Gimnastyka poranna. 5.30 Po­
ranne Rozmaitości Rolnicze. 5 55 
Więcej. Lepiej Nowocześniej. 0 00 
Sygnały Dnia. 8.15 Radio Biznes. 
8.40 Jack Higgins „Czas w piekle” 
ode. 8.48 Kto tak pięknie gra. 9 00 
Cztery Pory Roku. 10.30 Patrick 
Sueskind „Pachnldło” fr. 10.40 Fol­
kowe granie. 11.05 Szkoda gadać?... 
11 30 Przeboje non stop. 12 05 Z 
kraju i ze świata. 12 28 Goracv 
temat. 12.35 Radio Kierowców. 
13.08 Świat operetki 13 35 Rolni­
cza antena. 14.05 Magazyn Mu­
zyczny „RYTM", lfi.10 Muzyka i 
Aktualności. 17.05 Dziennik Radia 
Watykańskiego. 17.05 Rytmy mło- 
dych. 17.35 Nieznani sa siedzi. 18 05 
Magazyn naukowy ETERNA. 18 35 
Notatnik kulturalny 18.40 Stare 
przeboje — nowe wykonania. 19 co 
Z kraju i ze świata. 19.30 Rad:r» 
dzieciom: „Opowiadanie bez ty 
tulu”. 20.10 Komunikaty To­
talizatora Sportowego. 20 15 
Koncert Życzeń. 20.45 Andrzci 
Drawicz „Pocałunek na mrozie” 
2-.08 Kronika sportowa 21.30 Re­
portaż z XII Konkursu im. Fry­
deryka Chopina. 21.50 Rozważnnia 
po capstrzvku. 22.05 Reportaż z 
XII Konkursu im. Fryderyka 
Chopina. 22.50 Rozważania po caps­
trzyku. 23.00 Minął dzień. 23.15 
Panorama śwtala 23.30 Moskwa 
z melodia i piosenką. 23 55 
—24.00 Mvśll przed końcem 
dnia. 0.07—3.45 Program noenv, w 
tym: 0.48 Wiadomości „Głosu
Ameryki”.

PROGRAM II
WIADOMOŚCI: 7.00 9.00 0.55
7.05 Słowo na dzień. 7,10 Mozat 

ka muzyczna. 8.00 Etniczne podró 
że muzyczne — Belgia 8.20 Orkie­
stry, zespoły, soliści 8 40 Fryde­
ryk Chopin „Listy” ode. 9.05 Re­
cital muzyki barokowej 9.50 Ken­
neth Goddard „Pochodnia zem­
sty” ode. 10.00 XII Międzynaro­
dowy Konkurs Pianistyczny Im 
Frvdervk,ą Chopina warszawa 
1990. 14.30 Kenneth Goddard „Po­
chodnia zemsty” ode. 14.50 Pa­
miętniki i wspomnienia. 15.00 Ra­
dio Kontakt. 17.00 XII Międzyna­
rodowy Konkurs Pianistyczny im. 
Frvdervka Chonina Warszawa 
1900, 21.30 Klaus Mann „Mefisto”. 
22.05 Czarne jest piękne. 22.45 
Klub płytowy. 23,45 Czas na jazz, 
C.50 Miniatura literacka.

PROGRAM III

6.00 Zapraszamy do Trójki. ©.00 
Serwis Trójki. 9.05 Bez względu 
na pogodę. 10.30 Folk w pigułce, 
10.40 Rainer Erler — „Mięso” ode. 
II.00 Kilka słów o... 11-10 Jazz w 
pigułce. 11.20 Kilka słów o... 11.30 
W stylu koncertującym. 12.00 Ser­
wis Trójki 1 Radio Kanada. 12.07 
W tonacji Trójki. 13.00 Jarosław 
Abramow-Newerly „Alianci” ode
13.10 Powtórka z rozrywki. 14,00 
Koncert jubilata. 15.00 Serwis 
Trójki. 15.05 Polityka dla wszyst­
kich. 15.10 Przypominamy zespół 
„The Ventures”. 15.45 Posłuchać 
warto. 16.00 Zapraszamy do Trój­
ki. 19.30 Złote lata bluesa. 19.50 
Rainer Erler „Mięso” ode. 20.00 
Klub folkowy. 20.30 Powroty nie 
obecnych. 20.45 Punctus contra 
punctum. 21.30 Powroty nieobec­
nych. 21.45 Garaż. 22.30 Powroty 
nieobecnych. 22.45 Frycek i pan 
Chopin — słuch. 23.00 24 godziny 
w 10 minut. 23.10 Radio Kanada.
23.15 Soul — muzyka duszy. 23.50 
Vladimir Nabokov — „Lolita” 
ode. 24.00 XII Konkurs Chopinow­
ski. 0.55 Miniatura poetycka.

PROGRAM IV

Teatr nXM * Zabić do końca
(15 POL 15.30 17.45 20.00).

JASTRZĘBIE: Panorama —
Człowiek z blizną (18 USA).

JAWORZNO: Sasanka — Lody 
na patyku V (18 RFN-Izrael. 16.45 
19.00).

MIKOŁÓW: Stal — Moonraker 
(12 USA 16.45 19.00).

MYSŁOWICE: Adria — Lody na 
patyku V (18 RFN-Izrael 14.30
16.30 19.30).

piekary Śląskie: Zacisze — 
Prawo odwetu (18 USA 15.00) 
Krokodyl Dundee II (12 austral 
17.00 19.15).

ruda Śląska: Bałtyk — 
Osaczona (15 USA 17.00 19.00). KO- 
CHŁOWICE; Bajka — Gremllny 
rozrabiają (12 USA 18.00). NOWY 
BYTOM; Patria — Przygody 
rabbiego Jakuba (12 fr. 17.00 19.00).

RYBNIK: Ślązak — Robocop 3 
(12 USA 15.00 17.00 19.15).

SOSNOWIEC: Muza - Kto wro­
bił królika Rogera (b.o. USA 9.30 
12.00 14.30 17.00 19.30).

TARNOWSKIE GÓRY: Świato­
wid — Parszvwe dranie (15 USA).

TYCHY: Andromeda — Łowcy 
duchów (b.o. USA 9.30 12.00 14.45) 
Lody na patvku V (18 RFN- 
Izrael. 17.00 19.30).

WODZISŁAW; Czar — Krwa­
wy sport (15 USA 14.15 16.30 18.45).

ZABRZE: Marzenie — Robocop 
2 (12 USA 10.30 15.00 17.00 19.30). 
Apollo — Krokodyl Dundee II (12 
austral. 17.00 19 00)

WOJ. BIELSKIE
BIELSKO-BIAŁA: Apollo —

Łowcy (Juchów (b.o. USA 15.30 
17.45 20.00) Rialto — Robocop 2 
(12 USA 9.30 11.30 15.00 17.15 DKF
9.30) Złote Łany — Cocktail (18 
USA 15.00 17 15 19.30)

ANDRYCHÖW: Beskid — Krwa­
wy sport (15 USA 15 30 17.30 19 30)

CIESZYN: Piast — Lodv na 
patyku V (18 RFN-Izrael 15 00
17.15 19 30)

KETY: Hejnał — Rybka zwana 
Wanda (15 ane.)

OŚWIĘCIM: Luna - Lodv na 
patvku V 08 RFN-Izrael 15 30 
17.45 20 00) Przodownik — Prawo 
odwetu (18 USA 17 45) Wall 
Street (15 USA 19.45).

SKOCZÓW: Podhale - Kro­
kodyl Dundee II (12 austral 17 15 
19 30)

SUCHA BFSK1DZKA: Smrek — 
Szalonv Mees (15 USA 15 30 17.30
19.30)

SZCZYRK: Beskid - Kosmicz­
ne laia (12 USA 16 00) Rykoszet 
(18 USA 19 00)

USTROSt Uciecha — Przesłu­
chanie (18 ool 17 00 19 00)

WADOWICE: Szarotka — Pra- 
culaca dziewczyna (15 USA 17 DO 
19 0(1)

WISŁA: Marzenie — Nieśmier­
telny (15 ans 15.00 17 15 19 30) 

ŽYWIFC: Janosik — Akademia 
Policyjna 5 (15 USA 15 30 17 30 
1930).

WOJ. CZĘSTOCHOWSKIE
CZĘSTOCHOWA: Wolność — 

Łowcv duchów (b.o USA 10 00
12.30 15.15 17 30) Czarv na Ka­
raibach (18 fi 19 45) Hutnik — 
Remo (15 USA 17.00 19.00)

HFRBY: Hutnik — Podelrzanv 
(15 USA 16.00 18.00).

KRZEPICE: Warta — Szcześll 
wa trzynastka (12 chiń. 17.00 19.30)

LUBLINIEC: Kometa - Krót­
kie śniecie 2 (12 USA 17.00 19 001

MYSZKÓW: Jubileuszowe —
Predator (15 USA).

OLESNO: Znicz — Młode
strzelby (15 USA 17 00 19 30)

Instytucja Filmowa Dystrybu­
cji Filmów „Silesia-Film” za­
strzega sobie możliwość zmian 
repertuaru.

TEATRY
CHORZÓW: Teatr Rozrywki g. 

18 — Rozkoszna wolna. SOSNO­
WIEC: Zagłębia g. 17 — Cvd. 
DK BYTOM g. 9.30 ł 11.30 — O 
królewnie Banialuce I księciu 
Dyrdymale (Nowy z Zabrza). 
BIELSKO-BIAŁA: Polski g. 10 — 
Opowieści I adv Navbe

WYSTAWY
KATOWICE: Galeria Sztuki

Współczesnej BWA, Armii Czer­
wonej 6: Norbert Witek (Katowi­
ce) — malarstwo I rysunek. Hen­
ryk Tomaszewski (Warszawa) — 
szkło artystyczne (czynna co­
dziennie z wvl. poniedziałków od 
11—19), Muzeum Śląskie, Armii Czer 
won ej 3: Retrospektywna wystawa 
grupy „Arkat” (czynna codzien­
nie oprócz poniedziałków od 10—
17, w soboty 1 niedziele od 11— 
16). Muzeum Historii Katowic: 
Dziele Katowic 1299—1945. Gabi­
net Ludomira Różyckiego (czyn­
ne we wtorki i czwartki od 10— 
15. środy 1 płatki od 10—18. sob. 
1 niedz. od 11—14). Muzeum Die­
cezjalne Wita Stwosza 16 (czyn­
ne we wtorki 1 czwartki od 14—
18. niedziele od 14—17). BĘDZIN: 
Muzeum Zagłębia ZAMEK czyn­
ny codziennie oprócz ponledz. od
9— 14.30, soboty i niedziele od 9— 
14, środy od 11- -17. PAŁAC, ul. 
Świerczewskiego 15 czynny co­
dziennie oprócz poniedziałków od
10— 15. środy od 11—17 BYTOM: 
Muzeum Górno laskie, pl. Jana 
III Sobieskiego 2: Z życia ludu 

śląskiego XIX 1 XX w. Muzeum 
Polskiego Ruchu Narodowego na 
Górnym Śląsku, ul. Korfantego 
34: Armia Krajowa »a Wileńsz­
czyźnie. Wczesnośredniowieczne 
skarby crebrne w Polsce (Czynne 
codziennie oprócz poniedziałków 
w g. 10—16, środy od 10—18 so­
boty 1 niedziele od 11—15) Mu­
zeum w Chorzowie. Powstańców 
25: Od denara do złotówki Z 
dziejów Chorzowa (czynne we 
wtorki, czwartki, piątki od 9—15. 
środy od 9—17 soboty od 9—14. 
niedziele od 10—14. poniedziałki
— nleczvr..:e). Muzeum w GLI­
WICACH, Pod Murami 2: Pra­
dzieje — historia Gliwic i reglo- 
nu( czynne we wtorki, śrr 3v 1 
piątki od 10—14. czwartki od 12— 
18 (bezpłatnie) soboty niedziele 
od 1C -15). Muzeum Pożarnictwa 
MYSŁ 1 ICE, Powstańców 27 
Czynne codziennie z wvl ponie­
działków w godzinach od 10—16. 
Muzeum Wnętrz Z»hvtkowvch 
PSZCZYNA — ZAMEK czynne 
dla zwiedzających w środy od 9— 
17. cz, Trtkl. płatki ’ 1 sob robo­
cze od 9--15. niedziele i wolne 
soboty od 10—15) Wejście ostat­
niej grupy zwiedzających na go­
dzinę przed zamknięciem ekspo- 
z.ycll Muzeum w ZABRZU czyn­
ne codziennie z wvi poniedział­
ków od 10—14 czwartki do 18 
(bezpłatnie) MuzMhn Górnictwa 
Węglowego w ZABRZU czynne 
od 10—14. wtorki I czw od 10— 
18)

DYŻURY SZPITALI
KATOWICE: chirurgia ogólna. 

Interna — Szpital nr 4 JANÓW 
Szopienicka 10 chirurgia urazowa
— Szpital nr 5 SZOPIENICE Kor­
czaka 27, chirurgia dziecięca, 
laryngologia dzieci - Klinika 
CHORZÖW Truchana 7 tarvngo- 
logia dorosłych - PSK Francu­
ska 20. chir. stomatologiczna — 
Szpital SOSNOWIEC. okulistyka
— Sznital Wojewódzki TYCHY. M 
Fornalskiej 2 chir. naezvniowa — 
I Katedra 1 Klinika Chir Ogól­
nej i Naczyń Si AM OCHOJFr 
Ziołowa 46 neurologia Klinika 
Neurologiczna LIGOTA Medv 
ków 12 (dla dzielnic południo­
wych od Tvstaelecia do Kostu- 
chne) Oddział Neurologiczny 
Sznitala nr 5 SZOPIENICE Kor­
czaka 27 (dla centrum dzielnic 
północnych oiaz Siemianowic Si > 
pediatria — Szpital nr 4 JA­
NÓW Szonienicka 19 (dlą dziel 
nic: Szopienice Muicki I Mv 
słowie) Szpital nr 3 Macieja 10 
(dla pozostałych dzielnic)

BIELSKO-BIAŁA; DYŻURY 
STAŁE PEŁNIA Sznital nr 1 - 
Wyspiańskiego 21 Szpital nr 2
— Wyzwolenia 18 Szpital nr 3 - 
Sobieski» '»o "3 Świta! nr 5 — E 
Plater 17 INFORMACJI o dzia­
łalności Wojewódzkiego Sznitala 
Specjalistycznego udziela Sekre­
tariat teł 243-10 I 224-33 w godzi 
nach od 7 do 14 45.

CZĘSTOCHOWA; Dyżur nełni 
Wojewódzki Sznital Zespolony 
PCK i. oddzialv: ginekoiogirzno- 
Dołożnicze dziecięce wewnętrzne
— orzvlmula codziennie każdy 
dla swojego rejonu, oddz. chir. 
dziecięcej Sznitala im L Rydy­
giera rełnł całodobowe dyżury 
dla dzieci 0—3 lat i terenu wo­
jewództwa, Ośrodek Dializ: 526-72 
I Oddz. Nefrologii WSzZ oraz 
Oddz. Chir, Naczvú Wojewódzkie­
go Sznitala Specjalistycznego 
nełnlą dvżury codziennie. od­
dział zakaźny WSzZ nelni dyżu­
ry codziennie dlą całego woje­
wództwa 2 wvl ZOZ Lt Janiec 
I ZOZ Olesno

NOCNE 
DYŻURY APTEK

KATOWICE: ul. ul 3 Maja 33. 
Tysiąclecia 18a Jagiellońska 38.

POGOTOWIA
Ratunkowe — 999. Straż Pożar­

na — B98. Policja — B97. Gazowe 
(dla Katowic) — 515-411. Energe­
tyczne (dla Katowic) — 584-653.
Pomoc Drogowa PZMot. — 981. 
598-856. 539-833 (dla Katowic).
413-305 (dla Chorzowa). Pogotowie 
ulicznej sieci wodno-kanallzacv1- 
nej (dla Katowic Mysłowic i Sie­
mianowic SL) — 516-094.

WAŻNIEJSZE 
TELEFONY

INFORMACJA: telefoniczna — 
913. ogólna — Bil. paszportów — 
955. Radio-Taxi — 919. Telefon 
Zaufania - 586-555 (E. 14—6). PKP
— 537-313. 537-336. 537-360, kasy: O 
cenach biletów — 463-213, o ce­
nach przesyłek bagażowych — 
575-478, PKS — 589-465, WPK — 
519-033. 519-040 Inf. służby zdro­
wia — 514-129 (g. 8—15). Inf. „Or­
bisu” — 598-533. PIH — 518-061, 
Inf. Urzędu Miejskiego Młyńska
— 537-395, 538-011. Centralna Dys­
pozytornia Służb Komunalnych — 
538-275. Z a rząd Wojewódzki PCK
— 512-012. Onkologiczny Tel. 
Zaufania GLIWICE (czynny w 
ponledz. 1 czw.): 311-061. w. 248. 
Wojewódzki Punkt Konsultacvi- 
ny ds. Narkomanii, ul. Gen. Hal­
lera 70. teł. 569-984, czynny w 
poniedziałki, wtorki 1 czwartki 
(g. 9—15.30). środa 1 piątek (g. 9— 
18).

WIADOMOŚCI: 19.00
5.00—8J0 PROGRAM ROZGŁIK- 

KI PR KATOWICE. 5.00 Na Ślą­
skiej Fali w tym m. In.: 5.45 Lek­
cja języka francuskiego. 6.45 Au­
dycja publicystyczna „Operacja 
bez znieczulenia”. 8.30 Mlnirecitrl 
Eltona Johna. 8.50 Radio naj. 
młodszych. 10.00 Rozmaitości kra­
jowe 1 zagraniczne. 10.30 Włoskie 
canto. 11.00 Dom 1 Świat. 12.15 
Lekcja jeżyka angielskiego. 12.30— 
14.00 PROGRAM ROZGŁOŚNI PR 
KATOWICE. 12.30 Ekspres. 14 00 
Popołudnie Młodyc i Słuchaczy. 
16.00—24.00 PROGRAM ROZGŁOŚ­
NI PR KATOWICE. 16.00 Infor 
macyjny magazyn publicystyczny, 
w tym: 16.10 Rozsądniej ciepłem 
16.25 Koncert Życzeń. 17.00 Kes 
nwslca. 17.30 Muzyczne Ty 1 Ja.
18.30 Kronika WÔSPR1TV. 19 65 
Wieczorne intermezzo. 21.00 Kwa­
drans poetycki. 21.15 Nowe nagra­
nia orkiestry Jerzego Miliana. 
21 30 Tańczyć jazz. 22.00 BBC — 
retransmisja. 23.00 Muzyka negro- 
sptrltuals 1 gospels. 23.55 Zakoń­
czenie programu 1 hymn.

Polskie Radio i Telewizja 
zastrzegają sobie prawo zmian 
w programie.

KINA
WOJ. KATOWICKIE

r< btaz >1
Katowice, uL Gliwicka KK5, 
tel 538-128, 539-415 tix 312575 

pośredniczy w sprzedaży 
samochodów 

SKODA-Favorit 136 L 
w kolorach: biały, beż, seledyn.
Gwarancja 12 miesięcy lub przejechanie 15.000 km 
Dos t r wo i: THUSTON GmbH Stuttgart
Cena: 6.000 DM 
Płatne na konto z konta dewizowego gotówka lub przelewem 
dodatkowe opłaty: spedycja, gwarancja płatne w dewizach 
cło 14 proc.
podatek obrotowy 20 proc, 
cło i podatek ibrotowy płatny w złotówkach.
UWAGA. Zwolnienia z cła i podatku obrotowego dla osób re­
zygnujących z przedpłat na samochody FSO i Fiat 126
— inwalidów I i II grupy inwalidztwa
— karta przesiedlenia
Istnieje możliwość zapłaty w złotówkach przeliczając po kur­
sie NBP w dniu odbioru.
Dla instytucji sprzedajemy za gotówkę i czekiem potwierdzo­
nym.
O terminie odbioru decyduje kolejność wpłaty. Dostawy co 
2 tygodnie.

2284

KATOWICE: Kosmos — Bat­
man (b.o. USA 14.30) 9 t pól ty­
godnia (18 USA 17 uO 19.M). Rialto
— Robocon 2 (12 USA 9.30 12.00
14.30 17.00) Emmanuelle 2 (18 fr.
19.30).  Światowid — Łowcy du­
chów (b.o. USA 9.30 12.00 14.30 
17.00 18 30). GISZOWIEC: Hala
KWK „Staszic” — Młode strzcl- 
lw (15 USA 16.00 18.00). LIGOTA: 
Bajka — Skarb Azteków (b.o. 
ług 17.00) Prawo odwetu (18 
USA 19.30). Klub Filmowca — 
Kucharz, złodziei, jego żona 1 jej 
kochanek (18 fr. 17.15 19.30).

BĘDZIN: Nowość — Piekielny 
obóz (18 USA 17.00 19.15). Lotnik
— Krokodyl Dundee 2 (12 austral. 
17.00 19.15).

BYTOM: BaPvk — Gzarv na 
Karaibach (18 fr. 10.00 12.30 15.00
17.15 19.30). Gloria — Akademia 
Policyjna S (15 USA 15.00 17.15
19.30).

CHORZÖW: Polonia — Batman 
(b.o. USA 15.00 17.15 19.30).

CZECHOWICE - DZIEDZICE: 
Świt — Remo (15 USA 18.00).

CHRZANÖ» : Zorza — Nic nie 
widziałem, nic nie słyszałem (15 
USA 14.30 16.30 18.30). Fablok — 
Och, Pampallnl (b.o. poi.) Malo- 
ne (18 USA).

DĄBROWĄ GÓRNICZA: Art — 
Upiór w operze (18 USA 14.30 
16'") 19.00).

GLIWICE: Bajka — Batman 
(b.o. USA 15.00 17.15 20.00). Kino-

OKAZJA

CENTRALNY OŚRODEK 
INFORMATYKI 
GÓRNICTWA 
Katowice, 

ul. Mikołowska 100, 
tel. 574-123, telex 313711, 

fax nr 517-442

oferuje do natychmiastowej sprzedaży
— telefaksy CANON FAX-250 — 16,7 min
— mikrokomputery IBM PC XT/AT, 32 bit. — od 9,9 da 32,8 

min
— kopiarki typu CANON — od ‘10,0 do 30,95 min
— drukarki od 5,95 do 9,95 min
— materiały eksploatacyjne:

dyskietki firmy 3M — od 9,8 do 32,8 tys. zf 
taśmy barwiące od 75 do 120 tys. zł

— urządzenia klimatyzacyjne firmy HIROSS dla potrzeb Infor­
matyki.

Zapewniamy serwis gwarancyjny I pogwarancyjny.
Przekaz znajomym, te w COlG-u najtaniej.

28255kr

OOOOSPORT OOOO
S

ZCZYRK był zawsze nie 
chcianym dzieckiem cen­
trali, gdyby me nsilne 
działania wpływowych 
. ludzi i uruchomienie ka­
pitału katowickiego, nig­

dy nie powstałyby trasy na 
Skrzycznem i wspaniały Gór­
niczy Ośrodek Narciarski. Za­
pewne, gdyby nie inicjatywa lu­
dzi ze Śląska, nie byłoby więk- 
szoś< i domów wypoczynkowych. 
Obecnie także uie chce się 
Szczyrku. To znaczy Centralny 
Ośrodek Sportu w Warszawie 
nie Widzi możliwości finansowa­
nia. Ponieważ za dawnych dys­
ponentów stał się sportowym, a 
raczej bazowym, molochem, a 
dzisiaj nie lubi się koncernów, 
jeżeli ■ ne nie są prywatne, więc 
na COS przyszła krvska. Pozwo 
łono mu pozostawić ośrodki w 
Warszawie, w Zakopanem (no. 
zawsze Warszawę ciągnęło na 
Krupówki), w Cctniewie (jakże 
by można bez wody...), w Spa­
lę i w Wałczu (na grzyby bli­
sko) rozpuszczając wszystko in­
ne, nie ' patyczkując się ze 
Szczyrkiem Szklarską Porębą 
czy Dżonkowem.

koniec ubiegłego roku, katowic­
ki „Polmag” nie doczekał «ię 
pokrycia rachunków na 500 min 
zł, zszedł z budowy. Przerwano 
pracę tnająe wykonane 90 proc, 
inwestycji: nowe podpory dla 
podwójnych krzesełek, maszy­
nownia, perony, nowe krzeseł­
ka, |lnę itp. Jakże niewiele po­
zostało do zrobienia...

Pod koniec lipca coś drgnęło 
wznowiono prace kosmetyczne 
na peronach, na Skrzycznem I 
na Jaworzynie, przystąpiono do 
montażu silnika i prac elek 
trycznych. Następnym etapem 
będzie naciąganie liny Do za­
kończenia inwestycji brakuje 
już tak niewiele, można wy­
ciąg uruchomić na nadchodzący 
sezon pod warunkiem, iż znaj­
dzie się sponsor który wyasyg­
nuje brakujący milion złotych 
Na wsparcie COS w Warszawie 
nie ma co liczyć, sprawa zam­
knięta. w Komitecie Młodzieży 
i Kultury Fizycznej również 
wiele nie uzyskano Wiadomo 
powszechnie, że nie wolno w 
tym zaawansowanym stanie tej 
inwestycji przerywać, to byłoby 
marnotrawstwo i sabotaż spo

0 CZYM SIĘ MÓWI POZA STADIONAMI

Z,U»OŻO!)E
Decyzja jest głęboko uzas d 

niona. W dobie kupczenia się 
pelsliicgo sportu nie potrzeba tak 
wielu ośrodków. A że można 
byłoby na nich zarobić udostęp­
niając je odpłatnie, o tym nie 
pomyślano. Niech korzystają I 
martwią się władze samorządo­
we, ponieważ wyciąg krzesełko 
wy na Skrzyczne, skocznie nar­
ciarskie. trasy biegowe na Sal- 
mopolu i trasę zjazdową ze 
Skrzycznego postanowiono prze­
kazać’ organom samorządu tery­
torialnego Proszę zwrócić uwa­
gę: same urządzenia sportowe, 
bo one sporo kosztują, bez hote­
lu „Harnaś” i jego otoczenia, 
bo może przynosić dochód Taką 
decyzję przekazano burmistrzo­
wi Szczyrku. Józefowi Krajew­
skiemu, który wraz ze swoim 
urzędem jest żywotnie zaintere­
sowany przejęciem majątku 
COS ale w całości, wraz z boi 
lem widząc w tym jedną całość. 
Majac trasy, skocznie, wyciągi 
i ho’el można porywać slfc na 
wielkie imprezy. jakich w 
Szczyrku ostatnio nie uświad­
czysz lepsza organizacja szkole­
nia sportowego i zysku na roz­
budowę. A pieniądze są bardzo 
potrzebne, chociażby na ukoń­
czenie modernizacji wyciągu 
krzesełkowego na Skrzyczne.

Jak wielokrotnie informowa­
liśmy, dyrektor Beskidzkiego 
oddz.:iłu COS, inż. Bogusław 
Dojlidko dopiął swego, znajdu­
jąc dotacj? na modernizację wy­
ciągu, czyli prawie nową inwe­
stycję. Pojedynczym krzesełkiem 
mogło się w ciągu godziny do­
stać na Sktzyczne ledwie 360 
narciarzy, podczas gdy podwój­
nym i szybszym — trzykrotnie 
więcej! Z dolnym cdeitfitleHi tra 
sy, do Hali Jaworzyny ty.nc i- 
sowo poradzono sobie doi ido- 
wując wyciąg orczykowy który 
szybko zaczął się amortyzov ć. 
Uważano, że tak się też stanie 
z modernizacją górnego odcinka 
i wyciągu orczykowego z dolin 
na szczyt. Niestety, jedna i dru­
ga inwestycja utknęła na do­
bre. Orczyk z uwagi na upór 
Lasów Państwowych, które nie 
pozwalają na niewielką przecin­
kę, krzesełko z braku środków 
finansowych. Stało się to pod

KRZESEŁKA 
leczny Jednak, gdy nie zuaida 
s.ę środki, budowa na finiszu 
stanie. I na to się zanosi, bo 
wiem ani w Szczyrku ani w 
Bielsku nie maja koncepcji Nie 
chcą zdać sobie z tego sprawy 
że jak będzie śnieg jak pod roj 
ne krzesełko ruszy, pieniądze 
posypią się do wora.

Są bardzo potrzebne ponie­
waż na tym modernizacja 
Skrzycznego nie może się za­
kończyć Trzeba o tym mówić 
i przygotowywać środki na mo 
dernizację odcinka dolnego We­
dług cen na dzisiaj, potrzeba ? 
miliardów złotych i z tego fak­
tu też trzeba -obie zdać spra­
wę. Ale później będzie spokói 
na wiele lat, będzie wdzięczność 
narciarzy, którym wówczas już 
nie nie będzie potrzeba, jak tyl­
ko... zmodernizowanych tras. 
Jak widać jest to skarbonka bez 
dna, trzeba wreszcie eoś zrobić 
aby skarbonka ta zaczęła się w 
sposób prawidłowy zapełniać

W BBTS zapewniono mnie, te 
tej zimy będziemy przy sztucz­
nym świetle i na sztucznym 
śniegu jeździć na Beskidku. Do­
biegają właśnie końca 
przy montażu armatek śnież­
nych, które produkować będą 
śnieg w temperaturze poniżej 
zera stopni. Przepiękny stok sla­
lomowy w samym centrum 
Szczyrku znów się zaludni i oby 
dobrze służył narciarzom. Nie 
będzie on wyłącacny dla wyczy­
nowców, którzy będą mieli swo­
je godziny, przez większość dnia 
będzie on dostępny dla każdego.

Z różnych stron Beskidów do­
chodzą słnehy o przekształce­
niach wyciągów z kopalnianych 
na prywatne itp., zanosi się na 
«■JelkJ zmiany i dziś nie sposób 
odpowiedzieć na pytanie, ezy 
bedr' sny mieli do dyopozyej 
tej zhn • wszystkie dotychczaso­
we wyciągi, czy tez wiele i nich 
będzie nieczynnych. Niestety, na 
to się zanosi. Postaramy się o 
tym niebawem napisać. Zaczy­
nają pojawiać się rysy na „rze- 
czypospolitej narciarskiej” w 
Beskidach, nikt dziś nie wie, czy 
te rysy uda się zlikwidować 
Wcale nie będzie to łatwe...

JERZY WYKROTA

Ku czci i z okazji
Jeszcze parę lat temu wszystko było jasne i klarowne. Jeśli 

organizowana była impreza sportowa, to musiała byi z jakiejś 
okazji. A okazji było co niemiara. Od 1 Maja do 22 Lipca, od 
rocznicy wyzwolenia do rocznicy powstania. Nie do pogardzenia 
były również święta resortowe. Najczęściej chodziło o wytar- 
goweme pieniędzy (puchary, dyptamy, część rozrywkowa) od pa­
tronów, bywało też, że ktuby ćhciały wykazać się „trzymaniem 
ręki na pulsie" wydarzefi.

Zmiany w politycznym krajobrazie wywołały stan pewnej 
dezorientacji w umysfach organizatorów ^portowych spędów. 
Przez jakiś czas nie bardzo było wiadomo, pod jaką ideę tu się 
podczepić. Na szczęście teraz jest już wszystko na powrót iasne 
i oczywiste. Co druga impreza prócz propagowania sportu i kul­
tury fizycznej, jako cel st..wia ob!e uhonorowanie lO-tecia pow­
stania NSZZ „Solidarność". Ostatnio na przykład z takiej okazji 
rozegrano miejski turniej ping-ponga dla amatorów. Może i dla 
„S” i dla sportu lepiej byłoby, gdyby tal e podwórkowe im­
prezy rozgrywane iiyły bez okazji. Brzmiałoby to trochę mni. 1 
poważnie, ale za to jakby normalniej (z)

Jaki procent budżetu 
na kulturę fizyczną?

W tym roku — jak pamięta­
my — przeznaczono na kulturo 
fizyczną 0.26 procent- budżetu 
państwa. Ten niewielki ołamek 
procentu wywołał sporo komm 
tarzy i — nie ukrywajmy — 
panikę w klubach sportowych. 
Obecnie opracowywany jest 
budżet na przyszły rok i wiąże 
się z tym określone emocje i 
gorączkowe dyskusje. Müds'cr 
siwo Finansów jest skłonne 
przeznaczyć nodobne nakłady i 
uwzględniając stopień inflacji 
niewiel“ ror-u ego pieniądza tra 
fiłohy do kiesy Ministerstwa 
Sportu. Szefowie tegoż resortu 
na posiedzeniach związanych z 
budżetem walczyli o 1 procent 
na kulturę fizyczną, ale sprawa 
zakończy się chyba krakow­
skim tantiem i finansiści nr: e 
znaczą 0,7 procent na rozwój 
fizyczny, sport i turystykę

Owszem maro ele pamiętaj­
my. że jest jeszcze wiele in­
nych dziedzin nie mniej zanie­
dbanych Pieniądze będą wyda­
wane jedynie na zadanie celo­

we oraz sport wyczynowy wy­
soko kwalifikowany. Kadra o- 
limpijska (A : B) na Igrzyska 
Olimpijskie w Albertville i Bar 
celonie liczy zaledwie 400 za­
wodniczek i zawodników. Na­
stępuje wyraźny odwrót — zgod 
nie z koncepcją sterników spor 
towych — od wyczynu na 
rzecz szerokiej kultury fizycz­
nej Szkolny Związek Sportowy 
będzie dotowany wyłącznie 
przez państwo i liczy się na 
powszechny udział młodzieży. 
Ogromną rolę powinien odgry­
wać samorząd terytorialny!?!), 
mający partycypować w kosz­
tach utrzymania przynajmniej 
bazy sportowej.

Doskonale rozumiemy, te rad 
ni mają wiele trudnych spraw 
do rozwiązania w swoich mia­
stach czy gminach, ale od cza 
su do czasu warto spojrzeć źv. 
ezliwszym okiem na sprawy kul 
tury fizycznej. Warto, gdyźcho 
dzi o zdrowie naszych dzieci.™

(sow)

W Formule I
sprawa otwarta

Zwycięstwo Ayrtona Senny na lorze Jerez w Hiszpanii, da> 
-wało Brazyiijeżykowi tytuł mistrzowski Formuły 1. Niestety 26 
okrążenie okazało się dla niego feralne. Będąo na ezele stawki, 
uszkodził chłodnicę. Awaria była poważna i uniemożliwiła kon­
tynuowanie jazdy. Wielka szansa Senny została stracona.

Pech kierowcy McLarena wy­
korzystał obrońca tytułu mis­
trzowskiego Alain Prost, który 
minął linię mety jako pierwszy. 
Zwycięstwo Prosta dało mu 9 
pkt. i sprawiło, że sprawa mis­
trzostwa Formuły 1 pozostała 
nadal otwarta. Do zakończenia 
rywalizacji pozostały jeszcze 
dwie eliminacje: GP Japonii (21 
października) i GP Australii (4 
listopada) i one zadecydują kto 
w tym roku wywalczy palmę 
pierwszeństwa. Jak na razie 
prowadzi Senna, który na swym 
koncie ma 78 pkt.. ale najgrof 
niejszy jego konkurent Prost 
zmniejszył różnicę do 9 pkt. Po­
prawił swą pozycję Nigel D'ar 
seli awansujac z 9 na 4 miejsce 
Wydaje się jednak, że zwycięz­
cą tegorocznej edycji Grand 
Prix może być tylko jeden z 
dwójki: Senna — Prost.

Oto jak przedstawia się kla­
syfikacja kierowców F-l na 
dwie eliminacje przed zakoń­
czeniem: 1). A. Senna (McLaren
— Brazylia) 78 pkt., 2Ï A. Prost 
(Ferrari — Francja) 69 pkt«, 3) 
G. Berger (McLaren — Austria) 
40 pkt., 4) N. Mansell (Ferrari
— Anglii ; 31 pkt., 5) T. Boutscn 
(Williams — Belgia) 30 pkt., 6) 
N. Piquet (Benetton — Brazylia) 
26 pkt., 7) A. Nanini (Benetton
— Wł. c iy) 21 pkt., 8) R. Patre-

I (Williams — Włochy) 19 pkt., 
9' J. Alesi (Tyrrell — Francja) 
13 pkt., 10) L Capelli (March — 
Włochy) 6 pkt., 11) E. Bernard 
(Larrousse — Francja) 5 pkt.. 
12) D. Worwick (Lotuz — W. 
Brytania) 3 pkt., 13) A. Caffi 
(Arrows — Włochy), S. Modena 
(Brabham — Włoehy), S. Naka- 
dżima (Tyrrel — Japonia) — po 
2 pkt., 16) A. Suzuki (Larrousse
— Japonia) i M. ‘ Gugelmin 
(March — Brazylia) po 1 pkt.

Podczas zawodów w Hiszpanii 
groźnemu wypadkowi uległ de­
biutujący w tym roku w zawo­

dach F-l Martin Donnelly. 
25-Ietni Irlandczyk z ciężkimi 
obrażeniami ciała przebywa w 
szpitalu. Ł. Jak.

Tak toczy się piłka
Oto przegląd najlenez—ťh Ug 

euronelsklch.
RFN. Liderem nada! Kaisers­

lautern pc wvarenel S:1 z Ba- 
verem Leverkusen. Hamburger 
SV uległ Elntrachtowl 0:1. Wer­
der Brema pokonał 1:0 Bavera 
Monachium.

Francja. Montpellier — Nie« 
3:0. Monaco - Marse IUq 1:3. Tou­
lon — Auxerre 2:3.1 Frowadz 
Marseille przed Auxerre.

SZKOC.’ \. Glasgow Rangers 
wygrał 1:0 z Motherwell, liderem 
tednak nadal Dundee Utd

GRECJA Panathinaikos rozgro­
mił Doxę 6:2 Larissa przegrał' 
na wyleździe z PanahalM 0:2. 
Arls pokona! 2:1 AEK.

WIOCHY. Genua — Łeece 0:0. 
Bologna — Torino 1:0. Naooli — 
Pisa 2rt, Lazło — AC. Milan !:1. 
Na cze le lest Milan.

HISZPANIA Osasuna — Glłon 
2:1. Tenerife — Barcelona 0:1. 
Real Madryt — Cadix 2:1. Barce­
lona nadal prowad sl be : stratv 
punktu

Było różnie...
Jak już Informowaliśmy« „sió­

demka” Pogoń. Zabrze awinw- 
wała do drugiej rundy Pucharu 
Europy. Z tnnvml polskimi zes- 
nnłami. blorarvml udział w tveh 
rozgrywkach, było rożnie. I tak, 
awansnwálv dalej piłkarkl reezne 
AZS Wrocław, które w rewanżu 
uległy wprawdzie Emporowl Ro­
stock 20:21 ale pierwszy mera 
wygrały 23:18 Odpadły tneskle 
zespoły. W Pucharze Zdobvwcó ■ 
Pucharów Korona Kielce no re­
misie 23:23 u siebie, uległa na 
wyleździe Banlkowl Karwina 
21:25. W Pucharze THF Empor 
Rostock pokonał Wisie Płoek 9:19 
(w pierwszym meczu Wisła wy­
grała 24:18).

HALA SPORTOWA KS „B AIL D O N" 
9.101990 r codz 17 

SUPERLIGA 
w tenisie stołowym 

POLSKA - SZWECJA
— GRUBBA (lil na MŽ) — WALDNER (mistra świata)
— KUCHARSKI (12 na świecle) — PERSON (wicemistrz świa­

ta)
— SKIERSKI — APELGREN (mistrz Europy)
Bilety nabywać można w Hall Sportowej KS ,-Baildan"

Katowice, ul. Chorzowska, tel. 588-779 
zbiorowe — 18.000 zł (minimum 50 szt.)
indywidualne — 15.000 zt. 2227

Porażka mistrza
Przyzwyczailiśmy się, ie 

mistrz Polski — AZS Gliwice, 
może w lidze tylko przegrać z 
imiennikiem z Gdańska. Tym­
czasem mistrza pokonał Górnik 
Czerwionka i uczynił to dość 
pewnie, zdobywając punkty 
przez: Macierzyńskiego 2.
Skierskiego, Fojcika i Ciuberka 
po 1 oraz przez oba deble: Skier 
ski/Oślizło i Fojcik/Macherzyń 
ski.

I liga mężczyzn
Czerwionka — AZS Gliwice 7:3.

AZS Gdańsk — Baildon 7:11. V1C-
toria Wałbrzych — GKS Jastrzę-
ble 6:4, Zagłębie Lubin — Włók-
nlarz 5:5, Broń Radom — Lumel
5:5.

1) AZS Gdańsk 4 8 26—14
2) Czerwionka 4 fi 24—16
3) Zagłębie 4 6 23—17
4) AZS Gliwice 4 5 22—18
5) Broń 4 4 20—20
6) Jastrzębie 4 3 19—21
7) Baildon 4 3 16—24
F) Victoria 4 2 18—22
9) Włókniarz 4 2 17—23

10) Lumel 4 1 15—25

1 liga kobiet
Jastrzębie — Wanda Kraków 4:6

(punkty dla GKS: Koflun 2, 
Grabizna oraz debel Koftun — 
Grabizna po 1), Siarka Tarnobrzeg 
— Włókniarz Łódź 7:3. AZS Wro­
cław — Ogniwo Chełm 3:7, AZS 
Gdańsk — Zagłębie Lubin 4:6. 
Motor Lublin —stal Zawadzkie 
5:5.

1) Siarka
2) Jastrzębie

4 
4

8 
«

28—12
26—14

3) Wanda 4 fi 24—16
4) Włókniarz 4 4 23—17

AZS Gdańsk 4 4 23—17
6) Motor 4 4 21—19
7) Zagłębie 4 3 18—22
8) Ogniwo 4 3 14—2«
9) Stal ’ 4 1 14—2«

10) AZS Wrocław 4 1 9—31

Klasa okręgowa» Af
Katowice I Katowice II

Radlin — Pogoń 4:2. Ornonto­ Słowian — ROZWÓ1 2:3. Gwa-
wice — Czarni Gorzyce 2:3 Kru­
piński — Wesoła 1:1. Stara Wieś 
— Unia Bieruń Stary 2:4 Odra 
H — Polonia 2:3. Boeuszowlce — 
Pszów II 1:2. Rymer II — Zab­
rze II 0:0. Snarta — Sośnica 2:0-

Zabrze II 9 18 26—5
Pszów II 9 13 18—9
Gorzyce 9 12 16—12
Polonia 9 12 15—12
Radlin 9 12 18—18
Krupiński 9 11 17—9
Sparta 9 10 11—10
Odra II 9 8 13—12
Sośnica 9 8 13—12
Wesoła 9 7 13—10
Boąuszowice 9 7 14—15
Ornontowice 9 7 10—22
Stara Wieś 9 fi 11—16
Rymer 11 9 6 8—15
Unia B. St. n 5 12—25
Poeoń 9 4 10—24

rek Tarnowskie Góry — Warta 
0:2 Bukowno Bolesław — Kato 
wice II 1:0. Szczakowlanka - 
Silesia 3:1. Wawel — Olimpia 
0:1. Grodziec — Libiąż 1:2 Zßo- 
da — Naprzód 3:3. Górnik Ja 
worzno pauzował.

Katowice II 9 12 21—12
Olimpia 9 12 18—14
Libiąż 9 11 27—8
Jaworzno 8 11 11—6
Rozwól 9 10 15—11
Silesia 9 10 18—15
Grodziec 8 10 11—9
Warta 9 9 12—14
Naprzód 8 8 13—16
Bolesław 8 8 10—14
Słowian 8 7 13—14
Wawel 8 6 6—9
Szczakowlanka 8 6 5—11
Gwarek T. G 8 4 11—18
Zeoda 8 4 4—14

Bielsko
Di ikowlce — Czarni Zvvv'ec 

0:0, Kaczyce — Osiek 8:1. Kal- 
warlanka — Chełmek 1:0, Ko- 
blerniee — Beskid Skoczów 1:3. 
Piast Cieszyn — Srubiarnia 3:1. 
Naroże — Skawa 1’2, Helnał II — 
Beskid Brenna 1:2. Kuźnia — 
Koszarawa 2:3

Piast 8 15 25—4
Kalwananka 8 u 20—13
Skawa 8 11 18—14
Dankowlce 8 10 14—3
Czarni 8 10 li—C
Skoczów 8 10 17—12
Brenna 8 10 10—7
Kaczyce 8 S 19—19
Chełmek 8 8 tl—14
Hejnał U 8 1 11—14
Kuźnia 8 7 6—9
Koszarawa 8 7 10—13
Koblernice 8 5 6—14
Srubiarnia 8 3 7—17
Osie 8 3 6—25
Naro-e 8 2 7—17

Częstochowa
Slask — Papiernik 2:1 Budex 

— Start 7:2. Błękitni — Warta 
K.M 1:1. Sparta II — Polonia 
1:1. Unia — Warta Mstów 1:1 
Rybak — Jedność 0:1 Znicz — 
Zawisza 2:0. Prosną — Strolec 
1:1. Wyniki meczów z ub. ty­
godnia: Prosną — Slask 0:0 Za 
wisz.a — Rybak 0:1.
Budex 8 14 37—16
Unia 8 12 15—6
Slask « 12 łfi—8
Papiernik 8 11 21—7
Strolec 8 11 16—10
Start 8 9 15—17
Błękitni 8 8 10—in
Sparta II 8 8 10—16
Warta Mstów 8 7 19—ił
Warta K.M. 8 7 10—14
Znicz 8 7 10—15
Rybak 8 6 7—13
Jedność 8 6 10—23
Prosną 8 4 7—14
Polonia 8 4 7—19
Zawisza 8 2 7—17

Niedokładnością wydanej Z •- 
kazji 50-lecia jnbili uszowej 
księgi Ruchu, był brak podpi­
sów z nazwiskami zawodnikńr 
pod takimi nawet zdjęciami, jak 
zespół mistrza Polski z 1938 ro­
ku. Bvła to tak wspaniała dru 
żyna źe z okazil malerlalw o 
jubilacie obcięlibyśmy je repro­
dukować. a bez nazwisk nie "’v 
pada. Więc telefon do Ewalda 
Cebuli — świetnego gracza o-

Z Ewaldem Cebula
kresu powojennego, jednego z 
najwybitniejszych w Chorzo­
wie...

O Co pan oorabia na zasłu­
żonej emeryturze?

— Poza troską o zdrowie, a 
■tnatn problem z k< 'anem na 
które po kontuzji w Szwajcarii 
ciągle narzekałem, chodzę na 
rier ». bo przecież ciągnie wil­
ka do lasu... Polską '<ge anno 
domini 1990 odbieram z uśmie­
chem. bowiem inaczej musict- 
bym się denerwować i biado­
lić. Szkoda nerwów. Myślę, te 
zawodnicy, którzy grają nie są 
winni. Ťak zostali wyszkoleni 
w trampkarzach i juniorach i 
piłkarskimi kalekami pozostali. 
Błąd tkwi w szkoteniu młodzie­
ży. niedocenianiu tego, kupo­
waniu „talentów" z klubów ma 
łych, gdzie me może być wzo­
rów i dobrego szko'°niow o A 
wielkie kluby wolą kupić i pin 
cą straszne miliony. Wszustko 
postawione na głowie! (j.w.)
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